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Przyjaźń narodów — przyjaźnią państw

Polska i Czechosłowacja
C h o lo w i p o lity c y  c ze c h o s ło w a c c y  o  ro c z n ic y  u m o w y

p r a g a  (API). Czołowi mężowie stanu republi- 
czechosłowackiej na prośbę praskiego korespon- 

5e«ta API udzielili prasie czytelnikowskiej następu
jących oświadczeń w  związku z rocznicą polsko-cze
chosłowackiego paktu o przyjaźni i wzajemnej po
mocy:

P re m ie r rząd u  R e p u b lik i Cze 
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m y ś ln ie , ty m  b a rd z ie j że usun ię  
te  zo s ta ły  z rzą d u  ,j z ż y c ia  p u 
b liczn e g o  C ze ch o s ło w a c ji c zyn n i 
k i  re a k c y jn e , k tó re  n ie  ż y c z y ły  
sob ie  w s p ó ln o ty  czechosłow acko  
p o ls k ie j, n ie  ż y c z y ły  sob ie  w sp ó ł 
p ra c y  n a ro d ó w  s ło w ia ń s k ic h  i  
u s i ło w a jy  w s z e lk im i sposobam i 
w n o s ić  ro z d ź w ię k i m ię d zy  Cze
ch o s ło w a c ję  a in n e  pańs tw a  s ło  
w ia ń s k ie “ -

W IC E P R E M IE R  i  P R Z E W O D N I
C Z Ą C Y  Z W IĄ Z K Ó W  Z A W O D O 

W Y C H , A  Z A P O T O C K Y
U m ow y o p rzy jaźn i i  w zajem nej 

pomocy są ważnym  czynn ik iem  za
bezpieczenia poko ju  św iatowego i 
suwerenności poszczególnych naro
dów. Doświadczenie uczy nas je d 
nak, że niedość jest podpisać um o
wę o p rzy jaźn i, trzeba przede 
w szystk im  u trzym yw ać stale p rzy 
jazne stosunki z narodem, z k tó rym  
um owa została podpisana. W ierzę, 
iż obecna um owa o sojuszu m iędzy 
Polską a Czechosłowacją opierać 
się będzie w  coraz w iększym  stop
n iu  iją  b ra te rsk ie j p rzy jaźn i ludu  
polskiego, czeskiego i  słowackiego.

W ydarzeniem , 
k tó re  będzie 
m ia ło  w ie lk ie  
znaczenie dla 
pogłębienia p rzy  
jaźn i m iędzy na 
szym i narodam i, 
je s t pow sta ły w  
osta tnich dniach 
F ron t N arodow y  
Czechów i  S ło
waków. Został 

od tych  żyw io łów  
reakcy jnych , k tó re  n ie  licząc się z 
um oyjam i, us iłow a ły  stale naruszać, 
zakłócać naszą p rzy jaźń  z Rzeczą- 
pospolitą Polską i  narodem  po lskim . 

F a k t, że w e  F ro n c ie  N a ro d o w y m  
że w s p ć ip ra  j } \v  rządz ie  czechos łow ack im  za-

on oczyszczony

Seiisac

N o

¥,aY dokument niemiecki z 1933 r.

Randstaedt chciał zagłodzić Warszawę
sic ' r y m  b e r g a (P A P ). W  cza- 
k im Pr0Cesu Przeciwko niem iec- 
c generałom  i członkom n a -  
ufa. ®?° d°w ód ztw a  W ehrm achtu  
tur« n i° ny 20stal Przez p ro ku ra -  
t v ‘ am erykańską dokum ent, do- 
hia vv' okr^żenia i bom bardow a
ni:« . s ,sw y  Przez w ojska n ie -  

lcckie w  roku 1939.

Podn-lU m e n tcm  ty m  i est rozkaz 
stąJ,‘.Sany Przez genera ła  R u n d - 
Poiiwi ■’ ! i tó ry  b y l  dow ódcą  a r tn i i  
„Ln ,j :o w ej- R ozkaz g łos i m . in .: 
do n „ ° so c y w iln ą  na leży  zm usić 
żeli p OS*,am a w  W arszaw ie . J c -  
kuow  ?la k o m  u d a ło b y  się e w a - 
Oii, m ieszkańców , to  u czyn ią  
tv,.y . w a rs z a w y  w ie lk ie  p o le  b i 
bo ii,./,L'.'re  d la  a ta k u ją c y c h  t r u d -  

^ y d z u -  ( j0 zdobycia .

Wi(;ieraz' c Potrzeby należy całko
wać , Zam knąć miasto i zastoso- 
,udnośc!Cad<: do " ’yglodzenia
iłowa/.C1‘ Lotn ic tw o  m a bom bar- 
\ve aJ n'c ty lko  obiekty w ojsko- 
-  ’_' e obrzucić bom bam i zapa-

»,Batory“ zderzył się
ze szwedzkim statkiem

Poftn J “ k h o l n i - <P A p ) W c z o ra j 
s'e n A 'n iu  * * /S  „B a to ry “  zd e rzy ł 
• W p h . i , ■ Kt>r,enhasą z pa row cem  
*ha n i k  ln  ” B oere“ . W s k u te k  do - 
to rv ,,a P0.vvnych uszkodzeń „B a -  
k ieuf, za' v in ą ł do p o r tu  kopenhas- 
W c;.’, P raw dopodobn ie  ju ż
będzip U ,na jb iiż s z y c h  24 godzin  
d-ctiup w y ru s z y ć  w  dalszą

‘ do N ow ego J o rk u .

ła ją c y m i d z ie ln ice  m ieszka lne , aby 
z łam ać w o lę  o p o ru  lu d n o śc i“ .

R ozkaz R und s tae d ta  kończy  się 
po lecen iem  s trz e la n ia  bez o s trze 
żen ia  do ka żd e j osoby c y w iln e j 
In b  w o js k o w e j, k tó ra  będzie u s i
ło w a ła  z b liż y ć  się do l in i i  n ie 
m ie ck ich .

w o lu c y jn e g o  ru c h u  zaw odow ego, 
je s t rę k o jm ią  d o trz y m a n ia  i  w y 
p e łn ie n ia  u m o w y  m ię d zy  P o lską  
i  C zechosłow acją . R ep rezen tac ja  
m as p ra c u ją c y c h  C zechos łow ac ji 
w  rządz ie  R e p u b lik i pozw a la  u fać, 
że śc is ła  i  b ra tn ia  w s p ó łp ra ca  oraz 
so lida rność  k la so w a , k tó ra  od  la t  
w iąże  ru c h  za w o d o w y  czechosło
w a c k i i  p o ls k i, p rz y n ie s ie  na  
w s zys tk ich  o d c in ka ch  naszego ż y 
c ia  społecznego p o ro zu m ie n ie  i  
p rz y ja ź ń . N a ro d y  obu  re p u b lik  
p ó jd ą  obecnie w s p ó ln ą  d rogą, aby 
w  zgodzie z in n y m i n a ro d a m i s ło 
w ia ń s k im i osiągnąć lepszą i  szczę
ś liw s z ą 1 przyszłość.

M IN IS T E R  S P R A W  Z A G R A 
N IC Z N Y C H , D R  M A S A R Y K

U m o w a  o p rzy  
ja ź n i i  w z a je m 
n e j pom ocy, za 
w a r ta  ro k  te m u  
m ię d zy  P o lską  
a C zechosłow a
c ją , m a  d la tego  
h is to ryczn e  zna 
ozenie d la  obu 
k ra jó w , iż  po 
raz  p ie rw s z y  w  
dz ie ja ch  dw óch 

b ra tn ic h  n a ro d ó w  rz ą d y  ty c h  
p a ń s tw  u c z y n iły  zadość sp on ta 
n ic z n y m  życzen iom  sze rok ich  mas 
spo łeczeństw a, w s tę p u ją c  n a  d ro 
gę śc is łe j w sp ó łp ra cy .

Um ową tą  Polska i Czechosłowa
c ja  zabezpieczyły ęię przeciw  moż
liw ośc i pow tórzen ia  ataku n iem iec
kiego. D latego stanow i ona nowy, 
n iezm iern ie  ważny w k ła d  w  tra k 
ta ty  polityczne, rea ln ie  zapewnia
jące pokój i bezpieczeństwo w  Euro 
pie. Należy podkreślić, źe jest to 
ważny k ro k  naprzód w  p raw dz i
w ie  b ra te rsk ie j wspó łpracy ■ wszyst
k ich  narodów  słow iańskich, a ró w 
nocześnie — doniosły m om ent dla 
współżycia w szystkich  narodów, m i
łu jących  pokó j na całym  święcie, 
jako  zapora p rzeciw  szkod liw ym  
us iłow aniom  m iędzynarodow ej re 
akcji.

Umowa rozpoczyna także nową 
erę w  stosunkach gospodarczych 
obu państw ; jako  dopełnienie pak
tu o p rzy jaźn i i  w za jem nej pomo
cy pog łębiła  ona dotychczasowe sto 
sunki gospodarcze m iędzy naszym i 
k ra jam i. Doświadczenie zaś w y k a 
zało, że stosunki te  będą tw orzyć 
jedną z na jw ażn ie jszych pozyc ji b i
lansów handlow ych  obu państw. 
Podpisana równocześnie umowa 
ku ltu ra ln a  rea lizu je  serdeczne us i
łow an ia  zb liżenia obu narodów  i 
w  te j dziedzinie. Mogę stw ierdzić, 
że już  w  na jb liższych la tach P o l
ska i Czechosłowacja poznają wza
jem nie  najciekawsze p rze jaw y 
swoich k u ltu r.

P o d k re ś liłe m  ju ż , ja k  p ię kn e  
re z u lta ty  da la  w sp ó łp ra ca  naszych 
b ra tn ic h  k ra jó w  na  p o lu  gospodar

czym  i  k u ltu ra ln y m . C hc ia łbym  
jeszcze w sp o m n ie ć  o  o lb rz y m im  
znaczeniu, ja k ie  m ia ła  k o n fc rc ^ "  
c ja  trze ch  s ło w ia ń s k ic h  m in is tró w  
s p ra w  zag ran iczn ych  W Pradze- 
W yk a z a ła  ona p ra k tyczn i« . Jak 
w ie lk ie  znaczenie m a  w spó łp raca  
s ło w ia ń ska , k tó re j in ic ja to re m  
je s t nasz po tężny  so juszn ik , Z w ią 
zek R adz ieck i, n a  a ren ie  m ię d zy 
n a ro d o w e j.

M IN IS T E R  P R Z E M Y S Ł U ,
Z . F IE R L IN G E R

W  rocznicę 
za w a rc ia  u m o 
w y  o  p rz y ja ź n i 
i  w z a je m n e j po 
m ocy  m iędzy 
P o lską  i  Cze

chos łow ac ją , 
muszę p o d k re 
ś lić  je j  znacze
n ie  w ła śn ie  te 
raz, w  o kres ie  

p o w o je n nym , 
m a  ona da leko  

m ocn ie jszą  w ym o w ę , n iż  ja k ie k o l
w ie k  sojusze, z a w a rte  p rzed  o s ta 
tn ią  w o jn ą .

F ak ty  w ykaza ły, ja k  m ało p ra k 
tyczna by ła  np. um owa przedw o
jenna z Jugosław ią, skoro Jugosła
w ia  by ła  gospodarczo ca łkow icie  
zależna od N iem iec. D latego obec
nie, po w o jn ie , równocześnie z u -  
m ow am i so juszniczym i ro zp a try 
w a liśm y m ożliw ości rozszerzenia i  
pogłębienia w spó łp racy gospodar
czej. Umowa, sojusznicza z Polską 
nie m ia ła  w ięc ty lk o  na celu zabez
pieczenie poko ju  narodów  s łow iań
skich, lecz by ła  także zaczątkiem 
najściśle jszej w spółpracy gospodar
czej dw u  państw , k tó re  weszły na 
nową drogę gospodarki p lanowej. 
Je j celem jest ja k  najszybsze w y 
leczenie z ran, zadanych przez w o j
nę i  okupację niem iecką.

Dwanaście m iesięcy — to okres 
za k ró tk i, aby ju ż  m ów ić o rezu l

ta tach um ow y sojuszniszej. N ie - 1 wiązać szereg b ra te rsk ich  kon tak- 
m n ie j jestem  bardzo rad, mogąc o- tów  m iędzy narodam i naszych k ra -  
świadczyć, że ro k  ub ieg ły  m ija ł n ie  M ów na po lu  k u ltu ra ln y m  i gospo- 
tyllco pod znakiem  naw iązyw ania  j darczym. Obecnie, w  następstwie 
kon taktów  gospodarczych, ale także decydującego zwycięstw a narodu 
pod znakiem  pog łębian ia  koo rdyna - ■ czechosłowackiego nad reakcją, ma- 
c j i  naszych p lanów  p ro d ukcy jnych , i m y wszelkie darie ku  temu, aby sto- 
pod znakiem  w yna lazków  i dorob- I sunki polsko-czechosłowackie m ogły
Eu naukowego. Zaczęliśm y rów nież 
wapółpracę na n iw ie  p rzygo tow an ia  i 
p lanów  inw e s tycy jn ych  d ługo fa lo 
wych. W ie le  naszych de legacji ze 
wszystkich gałęzi przem ysłu  odw ie
dziło po lsk ie  fa b ry k i i  naw iązało 
p rzy jac ie lsk ie  stosunki z k ie ro w 
n ic tw em  unarodow ionego p rzem y
słu polskiego. W ie lu  gości z P o lsk i 
p rzy jm ow a liśm y u siebie.

Z dążam y do tego, ab y  nasz 
p rzysz ły  p la n  p ię c io le tn i w ią z a ł 
się ściśle z w a szym  p la n e m  d łu 
g o fa low ym . W ie rzę  ,że będz iem y 
w ra z  z in n y m i p a ń s tw a m i s ło w ia n  
s k im i pog łę b iać  naszą w sp ó łp ra cę  
gospodarczą, d o p e łn ia ją c  się w z a 
je m n ie  w  o d b u d o w ie  naszych  k ra  
jó w . W sp ó łp ra ca  gospodarcza p o l
sko -czechos łow acka  je s t g w a ra n 
c ją  re a ln o śc i u m o w y  o p rz y ja ź n i 
i  w z a je m n e j pom ocy, je s t w y ra 
zem nasze j w s p ó ln e j p o s taw y  w  
s to su nku  do  ja k ic h k o lw ie k  u s iło 
w a ń  ag resyw nych .

M IN IS T E R  IN F O R M A C JI,
W. K O P E C K Y

W ie lk ie  • zm ia
ny  w  stosun
kach czechosło
wacko -  po lsk ich  
po h is to rycz
nym  zwycięstw 
w ie  nad faszyz
mem n iem iec
k im  u m o ż liw iły
naszym słow iań 
sk im  państwom 
po odrodzeniu 

w ew nętrznym  — trw a ły  sojusz. 
P o w ita liśm y z radością dzień 10 
m arca 1947 roku, jako  początek 
now ej e ry  w  stosunkach polsko- 
czechosłowackich. W ciągu roku, 
k tó ry  up łyną ł, zdo ła liśm y ju ż  na-

rozw ijać  się ja k  na jlep ie j.
Jesteśm y d u m n i z tego, że N ow a 

C zechosłow acja  i  N o w a  P o lska  
id ą  rę k a  w  rękę  ze Z w ią z k ie m  R a 
d z ie ck im  d rogą  ro z k w itu  gospodar 
czego i  w s p ó ln e j, so c ja lis tyczn e j 
p rzyszłośc i.

M IN IS TE R  H A N D L U  Z A G R A 
N ICZNEG O , DR. GREGOR

Stosunki go
spodarcze m ię
dzy Polską a 
R epubliką  Cze
chosłowacką « -  
p ie ra ją  się na 
um ow ie  z dnia 
4 lipca  1947 r., 
k tó ra  by ła  lo 
gicznym  następ 
stwem  paktu  o 
p rzy jaźn i i  wza 
jem ne j pomocy 

z dnia 10 m arca 1947 roku . 
W spółpraca nasza je s t w idoczna 
n ie  ty lk o  na po lu  w ym ia n y  han
d low ej, w  ram ach k tó re j dopeł
n i ły  się w za jem nie  nasze p lany  in 
w estycy jne  i  nasze b ra k i tow arow e. 
W spółpraca nasza obe jm u je  także 
wszelkie kwestie , związane z kom u
n ikacją , pocztą, techniką, p rzem y
słem, ro ln ic tw em , etc., a nad tym i 
spraw am i p racu je  stale szeroki sztab 
polskich i czechosłowackich fachow 
ców w  kom isjach, k tó re  gw aran tu ją  
już  teraz poważne zyski w  p rzy 
szłości zarówno dla Polski, ja k  i  dla 
Czechosłowacji.

M yś lę , że re z u lta ty  te j w sp ó łp ra  
cy  będą m ieć n ie m a ły  w p ły w  na 
s to su n k i nasze z in n y m i p a ń s tw a 
m i, i  że w sp ó łp ra ca  nasza p rz y 
czy n i się w  n ie m a ły m  s to p n iu  do 
gospodarcze j o d b u d o w y  zniszczo
n e j E u ro p y .

N o t a  Z S R R  do W. B r y t a n i i ,  S t a n ó w  Z j e d n .  i  F r a n c j i

Decyzje londyńskie sq bezprawne
Harada Srzssh wkroczyła w kompetencje Rady Ministrów Spraw Zagranicznych

M o s k w a  (AFI). Rząd so
wiecki wystosował wczoraj 
do rządów W. Brytanii, Sta
nów Zjedn. i Francji nową 
notę protestującą przeciwko 
decyzjom w sprawie Niemiec, 
powziętym na konferencji 
londyńskiej i stwierdzającą, 
że polityka mocarstw zachod
nich zmierza do całkowitego 
zlikwidowania instytucji Ra-

N iesfychany s k a m la ! w N o ry m b e rd z e

Dowody zbrodni l6. Farben w Oświęcimiu
z . m i s z . € : E * s ł  R t i e K t i i i e c S i S  a t M w o l i e s t

B e r l i n .  (A P I)  P ow szechne ; k u m e n tó w , k tó re  s ta n o w iły  dow o- 
poruszen ie  w  N iem czech  w y w o ła -  j d y  zb ro d n icze j d z ia ła ln o śc i n ie -  
ła  sp ra w a  u k ry c ia  i  częściowego m ieck iego  ko n ce rn u  I .  G . F a rben
zn iszczen ia  szeregu w a żn ych  do-

9 8 9  n o w o ro d k ó w  
w je d n y m  m ie s ią c u

Warszawa. (SAP) 1 m arca br. 
W arszawa liczy ła  583.811 miesz
kańców. W  przecia.gu lutego p rzy 
by ło  stoKey 3.145 m ieszkań
ców. W  domach p ryw atnych
zam ieszkiwały 582.542 osoby, w  ho
telach zaś — 1.269. W ciągu lutego 
zameldowało i w ym eldow ało  się w 
hotelach s to licy  aż. 9.527 osób.

U b ieg ły  m iesiąc b y ł rów nież re 
ko rdow ym  pod względem urodzin. 
Przyszło na św ia t bowiem  939 no- 
worodkóuĄ.

In d u s tr ie  w  czasie w o jn y , a szcze 
g o ln ie  jego  u d z ia łu  w  rozb u d o w ie  
k a ź n i o św ię c im sk ie j. J a k  w y k a z a 
ło  ś ledztw o , a d w o k a t W o lfg a n g  
A l t ,  o b ro ń ca  d y re k to ró w  I .  G. 
F a rb e n  u su n ą ł szereg w a żn ych  
d la  sądu d o ku m e n tó w .

A l t  p o tw ie rd z ił fa k t ,  i i  k o rz y 
s ta ją c  z p rz y w ile ju  o b ro ń cy  do 
w g lą d u  w  p a p ie ry  z łożone w  arne 
ry k a ń s k im  „D o c u m e n t C e n tre “ , 
„p o z w o li ł sob ie“  zn iszczyć szereg 
o ry g in a łó w  d o ku m e n tó w , k tó re  
je g o  zdan iem  b y ły  „n ie c z y te ln e “ ,' 
lu b  też ta k ie , k tó re  u w a ża ł za 
„n ie p o trz e b n e “ .

A d w o k a t n ie m ie c k i n ic  zosta ł 
p o m im o  s tw ie rd z o n e j p ró b y  u su 
n ię c ia  w a żn ych  d la  sądu m a te r ia 
łó w  o ska rżen ia  a n i a resztow any, 
a n i też p o c ią g n ię ty  do o d p ow ie 
d z ia lnośc i.

B e rlin . (AP I) Foważne zarzuty 
przeciw ko W. B ry ta n ii i St. Z jed 
noczonym w  spraw ie  n iedo trzym a
n ia  um ow y m iędzysojuszniczej, do
tyczącej koncernu I. G. Farben 
w ysunął gen. Dukaczenko, przed
s ta w ic ie l Zw . Radzieckiego na ostat 
n im  posiedzeniu ko m is ji koordyna
cy jne j p rzy  Rządzie K o n tro li N ie 
miec. P rzypom n ia ł on, że koncern  
I.  G. Farben m ia ł być jako  centra
la im peria lis tyczne j gospodarki wo  
jenne j H it le ra  ca łkow ic ie  z lik w i
dowany, tymczasem z 38 fab ryk , 
należących do koncernu i  położo
nych w  Niemczech zachodnich t y l 
ko 3 zostały zdemontowane.

dy Ministrów Spraw Zagra
nicznych.

W  nocie  liczą ce j 2500 s łów , rząd  
so w ie c k i s tw ie rdza , że na  o s ta t
n ie j k o n fe re n c ji ra d y  m in is tró w  
n ie  dokonano  postępów  nad ro z 
w ią za n ie m  s p ra w y  n ie m ie c k ie j, ze 
w zg lę d u  na n e g a tyw n e  s ta n o w i
sko trz e c h  zachodn ich  m oca rs tw . 
P ow odem  tego je s t fa k t ,  że p a ń 
s tw a  te  z e rw a ły  z d e cyz ja m i J a ł
t y  i  Poczdam u i  p ró b o w a ły  za 
stosować p o lity k ę  sprzeczną z t y 
m i p o s tan o w ie n ia m i.

N o ta  z a jm u je  się następn ie  „p la  
nem  M a rs h a lla “  s tw ie rd za ją c , że 
s ta l się on pods taw ą  p o l i t y k i  k ó l 
a g re syw n ych  w  S tanach  Z je d n . 
O becnie  czy n i się w szys tko , b y  za 
m ie n ić  zachodn ią  część N ie m ie c  
w  narzędz ie  tego ro d z a ju  p la n ó w , 
zupe łn ie  ja k  g d y b y  N ie m cy  b y ły  
k o lo n ią .

P o d k re ś la ją c , że n ie  w yko n a n o  
a n i d e m il ita ry z a c ji,  a n i d e m o k ra - 
tv z a c ji w  N iem czech  zachodn ich , 
że p rze rw a n o  re p a ra c je  d la  ZSR R  
i  p a ń s tw  w s c h o d n ie j E u ro p y , n o -

i 4 0  t y s i ę c y  l u d n o ś c i  
w  S z c z e c i n i e

Szczecin. (PAP) Zaludn ien ie  m ia 
sta Szczecina p rzekroczyło  już cy
frę  140.000. Dane statystyczne r.a 
1 marca 1848 r. w ykazu ją , że w  
Szczecinie m ieszka 140.787 osób.

ta  s tw ie rd za , że w ła d ze  a n g lo -  
a m e ryka ń sk ie  p o p ie ra ją  a g re syw 
ne e le m e n ty  n ie m ieck ie . M on o p o 
le , k tó re  b y ły  pods taw ą  h i t le r y 
zm u n ie  zo s ta ły  z lik w id o w a n e  i  
n a d a l w y s tę p u ją  ja k o  e le m e n ty  
dążące do rew an żu  i  zem sty.

N o ta  dodaje , że ro z b u d o w u je  się 
c ię żk i p rze m ys ł zag łęb ia  R u h ry , 
k tó ry  b y l pods taw ą  n ie m ie c k ie j 
p ro d u k c ji b ro n i, n a to m ia s t n ic  o d 
b u d o w u je  się le kk ie g o  p rze m ys łu  
z o b a w y  p rzed  k o n k u re n c ją .

W zakończeniu nota za jm u je  się 
„u n ią  zachodnią“ , proponowaną  
przez W. B ry tan ie , podkreślając, 
że unia ta jest ściśle związana i  
planem M arshalla, i  że sform ow a
nie je j  n ie ma n ic wspólnego  i  
dziełem pokoju.

Nota stw ierdza, że Zw iązek Ra
dziecki uważa decyzje kon fe renc ji 
londyńskie j za bezprawne, gdyż 
konferencja ta omawiała sprawy, 
należące do kom petencji Rady M i
n is trów  Spraw Zagranicznych  i  So
juszniczej Rady K o n tro li w  B e r li
nie.

Reforma izby lordów?
3 0 0  z a m ia s t 80©

Londyn. (A P I) Korespondent 
Reutera p rzew idu je , że obecna se
s ja  parlam en tu  przynieść może re 
form ę Izby Lordów . Proponuje się 
zm niejszenie stanu l.czbowego . Iz 
by z 800 do 300 członków. P o łd ip  
now ej Izby składałaby się z dzie
dzicznych parów, a druga połowa 
— z nom ina tów  Izby Gm in, w yb ra 
nych ze .względu na zasługi, poło
żone w  służb ę publicznej.

Bez w zględu na przyszłą organ i-

zE-ię Izby Lo rd ó w  rząd będzie na
dal nalegał na przeprowadzenie 
nac jona lizac ji przem ysłu stalowe
go jeszcze w  czasie obecnej kaden
c ji parlam entu.

K o n se rw a tyśc i. sprzeciw ia ją  się 
p ro jek tom  ograniczenia prawa ve- 
ta, są jednak, ja k  się zdaje, skłon
n i do ' pewnych ustępstw, o ile  u- 
zgodnicmy zostanie schemat cało
kszta łtu  re fo rm y  Izby Lordów .
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W y w ia n i  x  m i n .  M i o d l i e l e w s l t i m

Front pokoju w Europie
wzmocniony przez układ polsko-czechosłowacki

W ARSZAW A (PAP). Minister spraw zagraniczn. Zyg
munt Modzelewski omówił w  w y w i a d z i e ,  udzielonym 
przedstawicielowi Polskiej Agencji Prasowej znaczenie za 
wartego przed rokiem układu polsko - czechosłowackiego.

w p ły n ą ! na to  nasz u k ła d  sprzed 
ro k u . N ie  p o trze b u ję  chyba  d oda 
wać, że u k ła d  i  jego  re a liz a c ja  b y 
ły  m oż liw e  d la tego , że za ró w n o  w  
Polsce, ja k  w  C zechos łow ac ji w ła  
dze s p ra w u je  lu d  w  im ię  p o ko ju , 
k tó rego  je s t zarazem  obrońcą  i 
budow n iczym .

—  Czy u k ła d  m ię d zy  P o lską  a 
C zechosłow acją  w z m o c n ił f r o n t  
p o k o ju  w  E urop ie?

—  B e zw ą tp ie ń ia . Pod ty m  w zg lę  
dem  u k ła d  te n  na leży .w ręcz do 
w y ją tk o w y c h . W ys ta rczy  sobie 
w yo b ra z ić , co b y ło b y  w  obecnej 
s y tu a c ji,  g d y b y  ró ż n i m ąc ic ie le  
p o ko ju  m o g li g rać ta k , ja k  c z y n ili

—  Co u k ła d  p o d p isa n y  ro k  te 
m u  p rz y n ió s ł Polsce i  Czecho
s ło w a c ji?

—  N ie z m ie rn ie  dużo. W zm acnia  
ją c  p rz y ja z n e , b ra te rs k ie  s tosun 
k i  m ię d zy  są s ie d n im i n a rodam i 
C z e c h o s ło w a c ji'i P o ls k i, s ta ł się 
pods taw ą  do za w a rc ia  lik ła d ó w , 
u m ó w  i  k o n w e n c ji o ja k  na jsze 
rz e j p o ję te j w s p ó łp ra c y  gospodar
czej i  u m o c n ił w spó łp racę  w  dz ie 
d z in ie  k u ltu ra ln e j.

B y łe m  n ie d a w n o  w  Pradze. W y 
s ta rc z y ło  dw óch  d n i, b y  p o ro zu 
m ie ć  się z naszym i p rz y ja c ió łm i 
w  ba rdzo  z łożone j sp raw ie  N ie 
m iec. N ie  u lega  w ą tp liw o ś c i, że

Prowokacje na granicy Albanii
jako pretekst do anglo-amerykańskiej interwencji

Tirana (API). —  Albańskie 
m inisterstwo spraw zagra
nicznych ogłosiło wczoraj ko
m unikat, w  k  tó rym  s tw ie r
dza, że od sierpnia 1945 roku 
rząd grecki dopuścił się 440 
razy naruszenia suwerennego 
te ry to rium  A lban ii.

Od ch w ili przybycia do 
G rec ji „ko m is ji ba łkańskie j“  
ONZ m iało miejsce blisko 100 
prowokacyjnych ataków ze 
strony Grecji.

Nowi podsekretarze stanu 
w Min. Kultury i Sztuki
W arszaw a  (P A P ). P re zyd e n t 

R zeczypospo lite j odw o ła } Leona 
K ru c z k o w s k ie g o  ze s tanow iska  
pad sek re ta rza  s tanu  w  M in is te r  
s tw .e  K u l tu r y  i S z tu k i, u s tę pu 
jącego na w ła sn e  żądanie.

...Jednocześnie p re z y d e n t Rze
czyp o sp o lite j m ia n o w a ł posła 
■W łodzim ierza S okorsk iego  j Je 
rzego G o rs ick iego . do tychczaso 
w ego podsekre ta rza  s tanu  w  M j 
n js te rs tw ie  A p ro w iz a c ji podse
k re ta rz a m i s ta n u  w  M in is te r 
s tw ie  K u l tu r y  i  S z tu k i z dn iem  
5 m arca  rb .

Do kom unikatu  albańskie
go m inisterstwa załączone zo 
stały liczne dokumenty świad 
czące o tym , że prowokacje 
iządu w  Atenach r.uały na 
ceiu wyw ołanie niepokojów 
na Bałkanach i  utorowanie w  
ten sposób drogi dla in te r
w encji anglo-amerykańskiej 

K om un ika t albański zsrzu 
ca rządom W. B ry ta n ii i Sta
nów Zjednoczonych, iż kon
tynuu ją  swą ekspansywną 
po litykę  na Bałkanach współ 
pracując z elementami faszy
stowskim i zagrażającymi po
kojow i.

to  w  przeszłości, na sztuczn ie  
w znoszonych  p rzeszkodach  w spó ł 
p ra cy  m ię dzy  P o lską  a Czecho
s ło w a c ją . W  ogóle u k ła d  te n  p rz y 
n ió s ł ju ż  w  p ie rw s z y m  ro k u  sw e
go is tn ie n ia  ta k  w ie le  zb a w ie n 
n y c h  s k u tk ó w  d la  p o ko jo w e j 
w s p ó łp ra c y  ja k  rza d ko  k tó ry .  D o
w o d z i to  ty lk o , ja k  b a rdzo  b y ł on 
w y ra ze m  is tn ie ją c y c h  oddaw na 
p o trzeb , t łu m io n y c h  w  c iągu w ie 
lu  la t  k u  pociesze i  p o ż y tk o w i mą 
c ic ie li p o k o ju  i  agreso rów .

T ru d n o  je s t w y lic z y ć  w  k r ó t 
k ie j o d p o w ie d z i te  w szys tk ie  zba
w ie n n e  s k u tk i,  w skażę  w ięc  ty lk o  
na w sp ó łp ra cę  o b yd w u  k ra jów 7 ha 
te re n ie  o rg a n iz a c ji m iędzyna rodo 
w ych , gdzie  w sp ó ln ie  b ro n im y  
p o k o ju , zw a lcza m y d y s k ry m in a 
c ję , czy to  p o lity czn ą , czy gospo
darczą , lu b  k u ltu ra ln ą , gdzie w y 
s tę p u je m y  za ró w n y m  t ra k to w a 
n ie m  w s z y s tk ic h  ras i  w ie rzeń.

W skażę  ró w n ie ż  choćby na d o 
d a tn ie  w y n ik i  o dby te j n iedaw no  
w  P radze  k o n f e r e n c j i  trzech  
p a ń s tw  s ło w ia ń sk ich  w  sp ra w ie  
N ie m ie c . Nasza w spó lna  postaw a 
w' ty m  ce n tra ln y m  zagadn ien iu  
w zm a cn ia  f ro n t  p o ko ju  w  E u ro 
p ie  w  sposób zb y t w idoczny , aby 
trzeb a  b y ło  się nad ty m  ro z w o 
dzić . D o tyczy  to ró w n ież  naszego 
w spó lnego stanow iska  w obec tw o  
rże n ia  w  obręb ie  p la n u  M a rs h a lla  
oddzie lnego państw a N ie m ie c  za 
chodn ich , k tó re , ja k  w iadom o , ma 
się stać podstaw ą k le jonego  na 
p rędce b lo k u  zachodniego, ja k o  
p rzyczó łka  zaoceanicznego w  E u 
rop ie .

—  Ja k  pan  m in is te r  w yo b ra ża  
sobie da lszy ro z w ó j p rz y ja c ie l
sk ich  s to sunków  m ię dzy  Czecho
s ło w a c ją  a Polską?

—  N ie  chcę używ ać g ro m k ic h  
s łów . N ie  u lega  je d n a kże  w ą tp l i 
w ości, że w spó lne  d ro g i ro z w o ju  
C zechos łow ac ji i  P o lsk i, że um o c

n ien ie  się d e m o k ra c ji lu d o w e j w  
C zechos łow ac ji i  Polsce o tw ie ra ją  
d la  naszych b ra te rs k ic h  s to su n 
kó w  now e, szerokie  p e rsp e k tyw y .

Będzie  to  przede w s z y s tk im  
dalsze u trw a le n ie  w sp ó łp ra cy  we 
w s z y s tk ic h  dz iedzinach. W s p ó ł
p racę  tę w in n a  ożyw iać stale 
w zbogaca jąca  się treść, o p a rta  na 
w sp ó ln ych  dośw iadczen iach  i  p o 
trzebach .

K o rz y s ta m  z o ka z ji, aby p rz e 
siać naszym  b ra c io m  Czechom  i 
S łow akom  na jserdeczn ie jsze  ż y 
czenia w sze la k ie j pom yślnośc i.

U c h w a ła  R a d y  P a ń s tw a

O upowszechnienie książki 
i czytelnictwa w Polsce

Warszawa (RAP). —  Rada 
Państwa na swym ostatnim 
posiedzeniu, które odbyło się 
pod przewodnictwem Prezy
denta RP. rozpatrywała za
gadnienia związane z upo
wszechnieniem czytelnictwa. 
W obradach poza członkami 
Rady Państwa bra ł udział 
również prezes Rady M in i
strów  jako przewodniczący 
kom ite tu  m inistrów  do spraw 
k u ltu ry . W w yn iku  obrad Ra 
da Państwa uchwaliła podję
cie szerokiej akcji dla upo-

wszechnienia książki i 
te łn ic tw a w  Polsce.

czy-

\owc ustawy
Warszawa, (PAP). Prezydent BP 

zarządził ogłoszenie w  D zienn iku 
Ustaw RP następujących ustaw:

O powszechnym obow iązku p rzy
sposobienia zawodowego, wychowa 
nia fizycznego i przysposobienia 
wojskowego oraz o organizacj. 
spraw  k u ltu ry  fizycznej i sportu, 
o kredytach dodatkowych na 1946 r. 
o kredytach dodatkowych na 1947 r. 
o zm ianie dekre tu  z dnia 21 g rud 
nia 1945 r. o podatku obrotow ym ,
0 udzie lan iu  poręki państw ow ej.
1 o m ora to rium  loka low ym  dla spół 
dzielń.

Konferencja prasowa w ambasadzie USA
n  W a r m x a t w i e

W A R SZAW A. (PAP) Ambasador 
S tanów Zjednoczonych w  W arsza
w ie, G r iffis , zaprosił dzienn ikarzy 
k ra jow ych  .i zagranicznych na kon
fe rencję  prasową.

Am basador G r if f is  w  m em oriale, 
wręczonym  korespondentom, po
w tó rz y ł szczegóły p lanu M arshalla , 
znane z licznych  doniesień prasy. 
W szczególności podkreśla memo
r ia ł, że p lan M arsha lla  p rzew idu je  
5300 m il. do larów , jako  ogólną su
mą w yda tków  dla 16 k ra jó w  m ar- 
sha llow skich w  ciągu pierwszego 
roku  rea lizac ji tego planu. A m ba
sador G r iff is  w  oświadczeniu swym  
w y ra z ił ubolewanie, że Polska nie 
bierze udzia łu  w  p lan ie  M arshalla , 
lecz pom iną ł zupełnym  m ilczeniem  
zastrzeżenie, ja k ie  Polska w ysunę
ła. Poruszając sprawę opozycji w o 
bec p lanu M arshalla , ambasador 
G r if f is  w y ra z ił przekonanie, że po
chodzi ona od kom unistów .

Zebran i dziennikarze zw ró c ili się 
do ambasadora G riffis a  z prośbą o 
w yjaśn ien ie  w ie lu  problem ów, nie 
jasno przedstaw ionych lu b  pom i-

Fotokopie dokumentów państwowych
posyłali do sztabu Andersa

W arszaw a (te ł. w ł.). P o n ie d z ia ł 
ko w a  ro zp ra w a  p rz e c iw k o  szp ie 
gom A ndersa  rozpoczę ła  się od 
p rzes łu ch a n ia  dalszego z k o le i o- 
skarżonego R óżyckiego , by łego 

i n acze ln ika  w y d z ia łu  p rasy  i  in -  
i fo rm a c ji w  M in is te rs tw ie  Ż eg lug i 

i H a n d lu  Zagran icznego.

Przymusowa rekrutacja kobiet
w b ry ty js k im  przcm yśte w łó k ie n n ic zy m

L o n d y n .  (A P I) . „D a ily  E <- 
Press“  donosi, że rząd  b ry ty  isk i 
p o s ta n o w ił s k ie row ać  10 tys. k o 
b ie t do b ry ty js k ic h  fa b ry k  te k -

Przedstawlclele 4 mocarstw
konferują w sprawie Palestyny

N o w y  J o r k .  (P A P ) W' g a b i
necie de legata  radz ieck iego  w  R a-

s ty tn ych  w  ram ach  p ro g ra m u  
zw iększen ia  eksp o rtu  p ro d u k tó w  
w łó k ie n n ic z y c h .

M a  to na ce lu  zw iększen ie  do 
p ły w u  d o la ró w  do W ie lk ie j B ry 
ta n ii-

R e k ru ta c ja  odbędzie się w  d ro 
dze p rzym u so w e j, p rz y  czym  prze 
w id u je  się p rzen ies ien ie  p ra co 
w n ic  z fa b ry k  s ta li do fa b ry k  
p rze m ys ło w ych . w  zw ią z k u  z b ra  
k ie m  s ta li, p rze m ys ł s ta lo w y  n ie

dzie B ezp ieczeństw a, G ro m y k i, I może z a tru d n ić  w s z y s tk ic h  sw e-
o d b y ła  się k o n fe re n c ja  z udz ia łem  
p ra e d s tw ic ie li U S A , F ra n c ji i  C h in  
w  sp ra w ie  P a les tyny .

T rw a ją c a  o ko ło  p ó łto re j godz iny  
k o n fe re n c ja  m ia ła  c h a ra k te r  in 
fo rm a c y jn y ’ i n ie  b y ła  zw iązana z 
is to tn y m i p ro b le m a m i p a le s ty ń 
s k im i.

O diuołanie  
posła B ułgarii

Sofia  (PAP). Donoszą urzędowo, 
że p ro f. Dołapczew, poseł B u łg a rii 
w  Londyn ie  został odwołany ze 
swego stanow iska za odmowę uda
n ia  się do Sofii na wezwanie rządu.

K om u ftika t urzędowy podkreśla; 
że p ro f. Doiapczew nie uczyn ił n ic 
na swoim  stanow isku dla polepsze
n ia  stosunków b u ig a rsko -b ry ty j-  
sk.ch. Został on równocześnie w y 
k luczony z p a rt ii „Z yeno “ .

ich  p ra co w n ikó w ’ i  chę tn ie  poz
będzie się 10 tys ię cy  ko b  et.

Zjednoczenie partii 
robotniczych na Węgrzech
B u d a p e s z t .  (P A P ) W  p o n ie 

d z ia łe k  zakończy ł się po t rz y d n io 
w y c h  ob radach  X X X V I  k o n 
gres w ę g ie rs k ie j p a r t i i  so e ja l-d e - 
m okra tyczne j*. W  o s ta tn im  d n iu  
o b ra d  p rz y ję to  je d n o m yś ln ie  u - 
ch w a łę  o z jednoczen iu  p a r t i i  r o 
bo tn iczych  —  s o c ja ld e m o k ra ty c z 
n e j i  k o m u n is ty c z n e j. U czestn icy 
kongresu  p o w ita l i  tę  decyz ję  z o l
b rz y m im  en tuz jazm em .

Arabowie podpalili
sam o chó d  p an cern y

Jerozolim a  (FAP). K ie row ca  ży
dowskiego samochodu pancernego 
został zastrzelony w  dn iu  7 marca 
podczas p róby przejazdu przez 
dzielnicę arabską w  Jerozolim ie. 
Następnie A rabow ie  p o d pa lili samo 
chód.

Osk. R ó życk i pozna ł g łów nego 
oskarżonego P ile ck ie g o  jeszcze w  
okres ie  o k u p a c ji i  w  obozie k o n - 
c e n tra c y jn . w  O św ię c im iu , gdzie 
P ile c k i o dda ł m u  w ie lk ie  p rz y 
s ług i, a w  czasie c ię żk ie j cho roby 
u m ie śc ił go w  s z p ita lu  obozow ym . 
Po w y z w o le n iu  k r a ju  sp o tka ł zno 
w u  P ileck iego . R ó ż y c k i p rzyzn a ł, 
że w ie d z ia ł o ty m , że P ile c k i p o 
zosta je  w  k o n ta k c ie  z d ru g im  k o r  
pusem  p o ls k im  w e  W łoszech i z 
n ie le g a ln y m i o rg a n iz a c ja m i p od 
z ie m n ym i.

Cncąc rzekom o  p rzekonać pod
z iem ie  o bezce low ości jego  p ro p a 
gandy, R ó życk i w rę c z y ł P ile c k ie 
m u  te k s ty  h m ó w  h a n d lo w y c h  ze 
Z w ią z k ie m  R adz ie ck im , B u łg a r ią  
i in n y m i p a ń s tw a m i o raz w ażne 
dane s ta tys tyczne  łączn ie  z  b i la n 
sam i h a n d lo w y m i. W szys tk ie  te  
d o k u m e n ty  P ile c k i n a tych m ia s t 
fo to g ra fo w a ł, a fo to k o p ie  p rz e k a 
z y w a ł ja k o  ra p o r ty  w y w ia d o w cze  
do sztabu genera lnego A ndersa.

Z  k o le i Sąd p rz y s tą p ił do p rze 
s łu ch a n ia  następnego oska rżone
go M aka re g o  S ie radzk iego , d ługo  
le tn ie g o  u rz ę d n ik a  k u ra to r iu m  
szko lnego w  W arszaw ie . S ie ra d z 
k i  n ie  p rz y z n a ł się do zarzuca 
n ych  m u  w  akc ie  oska rżen ia  czy
nów , n ie m n ie j je d n a k  p o tw ie r 
d z ił on  z a rz u ty  dotyczące p rz e k a 
zan ia  g łó w n e m u  oska rżonem u 
P ile c k ie m u  ta jn y c h  in fo rm a c ji o 
s tan ie  szk o ln ic tw a  w  Polsce. S ie
ra d z k i pozna ł P ileck ieg o  .v o k re 
sie k o n s p ira c ji,  k ie d y  to  oba j 
w s p ó łp ra c o w a li w  ram a ch  ta jn e j 
o rg a n iz a c ji podz iem ne j.

Oskarżony Jam ontt -  K rz y w ic k i,

Amerykańskie miliardy
n a  e k s p lo a ta c ję  ś w ia to w y c h  z łó ż  n a f ty

L o n d y n .  (A P I) . K o re sp o n 
den t „D a i ly  W o rk e r “  donosi z 
W aszyng tonu , że a m e ryka ń sk ie  
t ru s ty  n a fto w e  za m ie rza ją  in w e 
s tow ać w  ciągu n a jb liż szych  4 
la t  k ilk a n a ś c ie  m ilia rd ó w  d o ia -

Polska delegacja handlowa
w y je c h a ła  flo R zym u

W arszaw a  (P A P ). W  d n iu  8 
bra. w y je c n a ła  do R z y m u  po lska  
de legac ja  h a n d lo w a  ce lem  p rze - 
p row adze r ¡a p e tra k ta c ji >v ra 
m a ch , k o m is ji  m ieszane j po lsko - 
w ło s k ie j.

ró w  na e ksp loa tac ję  ź ród e ł n a f to 
w y c h  w  ca łym  św ięcie .

Znaczna część ty c h  in w e s ty c ji,  
w ynosząca  o ko ło  4 m ilia rd ó w  do
la rów ’ przeznaczona je s t d la  pó l 
n a fto w y c h  na Ś ro d ko w ym  W scho 
dzie, gdzie s iła  robocza  je s t n a j
tańsza.

b y ły  ad iu tan t Bora-Komorowsfciego 
w yjaśn ia , że za pośrednictwem  
współoskarżonego Kauękiego zet
kną ł się z em isariuszką Andersa 
Jadwigą M ierze jew ską pseud. „D a 
nu ta".

Na życzenie „D a n u ty “  oskarżony 
pod ją ł się w raz z K auck im  m onto
wania dróg p rzerzu tu  zagranicz
nego.

Oskarżony przyzna je  się do po
średniczenia w  spraw ie  powiększe
n ia  odb itek k lisz  p rzyw iezionych  
przez „D anu tę “  pe łnom ocnictw  i 
in s tru k c ji' Andersa.

W dalszym ciągu swoich zeznań 
oskarżony w yp ie ra  się prowadze
n ia  zarzucanej m u aktem  oskar
żenia działa lności w yw iadow czej 
zwłaszcza z n ie ja k im  Sałacińskim , 
co do którego wyjaśn ia , że w  cza
sie okupac ji b y ł ad iutantem  N ie- 
poku lczycki a późn ie j został ko n 
fidentem  gestapo. Za „sypan ie “  do 
gestapo działaczy Po lsk i podziem 
ne j na Sałacińskiego został w yda
ny  w y ro k  śm ierci, którego w yko 
nan iu  przeszkodził jedyn ie  w ybuch 
powstania.

Po przesłuchaniu osk. Jam ontta- 
K rzyw ick iego  sąd zarządził p rze r
wę w  rozpraw ie  do dnia następ
nego.

n ię tych  m ilczeniem w  doręczonym 
im  memoriale.

Na pytanie, dlaczego „p rog ram  
pomocy“  nie jest rea lizow any za 
pośrednictwem in s ty tu c ji do tego 
powołanej, a m ianow icie  ONZ, am
basador G riffis , przechodząc do po
rządku  dziennego nad przem ów ie
niem  harw ardzk im  M arshalla , w y 
głoszonym w  czerwcu ub. r., dowo
dził, że in ic ja tyw a  wyszła od 16 kra  
jó w  .europejskich, k tó re  zamiast do 
ONZ, zw róc iły  się o pomoc do Sta
nów Zjednoczonych. Stąd rzekomo 
m ia ło  w yn iknąć pom inięcie ONZ.

Gdy jeden z korespondentów po
s ta w ił pytanie, czy ambasador G r if 
fis  jes t w  stanie zaaprobować decy
zję D epartam entu Stanu, odrzuca
jącą bez należytego uzasadnienia 
notę Polski, Czechosłowacji i  Jugo
s ław ii, ambasador G r if f is  nie udzie
l i ł  jasne j odpowiedzi tw ierdząc, że 
trudno  m u rozpraszać się w  te j 
c h w ili na k ilk a  tem atów.

Jeden z dz ienn ikarzy, naw iązując 
do -treści m em oria łu , w  k tó ry m  pod
kreślono, że opozycja wobec planu 
M arsha lla  pochodzi od kom unistów  
— przypom nia ł, że inne pa rtie  p o li
tyczne sprzeciw ia ją  się tem.u, ju k  
np. we Włoszech p a rtia  socja listycz
na, a w  W ie lk ie j B ry ta n ii — nawet 

■poważne koła konserw atystów . A m 
basador G r iff is  i  tu  nie dał bezpo
średnie j odpowiedzi, lecz stw ie rdz ił, 
że jednak „ ta k i jest o fic ja ln y  punkt 
w idzenia Stanów Zjednoczonych".

Na pytanie, dlaczego odmówiono 
w  W aszyngtonie pomocy dla p o l
skiego przem ysłu węglowego, sko
ro w iadomo, że pomoc taka może 
się przyczynić do odbudowy E uro 
py, ambasador G r if f is  oświadczył, 
że Rząd P olsk i n ie zw ró c ił się w  
te j spraw ie do rządu Stanów Z je 
dnoczonych, lecz do B anku M iędzy
narodowego. Mówca pominął, m il
czeniem powszechnie znany fakt, 
że delegat am erykański w  Banku  
M iędzynarodow ym  posiada glos de
cydujący. Am basador zaznaczył ró 
wnocześnie, że on sam w ys tą p ił wo 
bec Banku M iędzynarodowego z za
leceniem, aby udzie lić, pomocy dla

polskiego przem ysłu węglówego, 
Pomoc żywnościowa  — zdaniem am
basadora G riffisa  — jest Polsce nie  
potrzebna, ponieważ ludność P o l- . 
ski odżyw ia się lep ie j, n iż w  in 
nych kra jach  Europy.

Na pytan ie  jednego z korespon
dentów w  spraw ie licznych  u c ią ż li
w ych w arunków  po litycznych  i go
spodarczych, zw iązanych z uczest
n ic tw em  w  p ian ie M arshalla , am
basador G r if f is  oświadczył, że „k a ż 
dy zgodzi się z tym , że n iek tó re  w a
lu ty  europejskie posiadają zbyt w y 
soki kurs, wobec czego należy je 
zdewaluować".

Z ko le i w ys tą p ił jeden z dz ienn i
karzy  z następującym  pytaniem : 
„Ja k  należy w ytłum aczyć dość 
dz iw ny fakt, że po udz ie len iu  W ło 
chom k ilku se t m ilionów  dolarów  
pomocy, zaczęło się w k ra ju  tym  
szerzyć bezrobocie, a szereg zakla- 
d,ów przem ysłow ych zm niejszyło  
produkcję  i że F rancja , k tó ra  prze
p row adziła  dewaluację franka  za 
n iew ą tp liw ą  aprobatą rządu USA, 
n iezbyt dobrze na tym  wyszła?

Am basador G r if f is  w  odpowiedzi 
swej ogran iczył się do oświadcze
nia, że „na ró d  po lsk i jest m ądrze j
szy od W łochów i  Francuzów, w o
bec czego poradzi sobie bez po
m ocy".

Na pytanie, dlaczego udzia ł N ie 
miec zachodnich w  p lan ie  M arsha l
la jest tak w ie lk i, ambasador G r if 
fis  pow tó rzy ł, że odbudowa Europy 
zależna jest od odbudowy N iem iec.

W końcu ambasador G r if f is  pod
k re ś lił konieczność u trzym an ia  oży
w ionych  stosunków handlow ych 
m iędzy k ra ja m i w schodnim i i za
chodnim i.

Ratyfikacja traktatu
radzleckp-finskiego

H e ls in k i. (A P I). W e d łu g  don ie
sień p ra sy  f iń s k ie j,  p rezyden 
F in la n d ii,  P a a s ik iw i, za tw ie rdź,«  
na posiedzen iu  ra d y  pańs tw a  za
a kce p to w a n y  przez p a rla m e n t so- 
w ie c k o - f i i is k i t r a k ta t  h and low y-

Finlandia przyjęła propozycje radzieckie
w s p ra w ie  t r a k ta tu  p rz y ja ź n i

H e l s i n k i  (obsł. w ł.). K o m u n ik a t  o f ic ja ln y  w y d a n y  w  P««!*'. 
d z ia łe k  w  H e ls in ka ch  s tw ie rdza , że p re zyd e n t F in la n d ii,  Paas«£- - 
w y ra z ił sw ą zgodę na  rozpoczęcie n e g oc jac ji ze Z w ią z k ie m  “  
dzifeckim  w  s p ra w ie  za w a rc ia  t ra k ta tu  w z a je m n e j pom ocy i 1 1 g,  
ja ź n i, zgodnie  z p ro p o zyc ją  genera liss im u sa  S ta lin a , zako tnun  
w a n ą  p re zyd e n to w i F in la n d ii w  u b ie g ły m  tyg o d n iu .

W  ce lu  pod jęc ia  rozm ó w  na ten  te m a t udać się m a w  p> 
sz łym  ty g o d n iu  spec ja lna  d e legac ja  f iń s k a  do M oskw y .

Militaryści japońscy tworzą nowy rząi
P rze w o d n iczą cy  sopiszniczei ra d y  w T o k io  

p rz e rw a ! w yw ody t le le g a ta  so w ieck ieg o !
T o k io . (A P I). 3 bm . o d b y ło  się 

w  T o k io  53 posiedzenie s o ju szn i
czej ra d y  k o n tro ln e j d la  J ń p o ń ii.

O becnie  ko respondenc i z a g ra 
n ic z n i poda ją  Szczegóły z to k u  
o b ra d  tego posiedzenia.

N a p o rzą d ku  dz iennym  zn a jd o 
w a ła  się sp ra w a  nowego rządu  
japońsk iego , w łączona  do o b rad  
na  na legan ie  de legata  s o w ie c k ie 
go, K is le n k o . Gen. K is le n k o  p o d 
k re ś l i ł  w y ją tk o w ą  don ios łość tego 
zagadn ien ia , pon iew aż od  ch a ra k

te ru  p rzysz łego  rządu  i osób, k tó 
re  będą go re p re ze n to w a ły , będzie 
za leża ła  rea lizac ja  d e m ilita ry z a -  
c j i  J a p o n ii

Rząd. K a ta ya m y , k tó ry  p oda ł się 
do d y m is ji,  n ie  p o w z ią ł żadnych 
k ro k ó w  celem  p rzezw yc iężen ia  
k ry z y s u .

W  c iągu  całego okresu  o k u p a c ji 
w  J a p o n ii n ie  s tw o rzono  ta k ic h  
w a ru n k ó w , k tó re  u m o ż liw iły b y  
u tw o rz e n ie  rządu  re p re z e n tu ją c e 
go dążenie na rodu .

W  m om encie, gdy gen. K iie n k o

C z ą  x a t 9 r e n t M n a e m w a S e ś  j u ±

„BIBLIOTEKĘ ROMANSÓW i POWIEŚCI
Cena tomiku zł 50.—. W prenumeracie zle
conej zł 80.— miesięcznie (za dwa tomiki).

Prenumeratę przyjmują wszystkie urzędy pocztowe. sso

H

przeszed ł do c h a ra k te ry s ty k i 
ła łn o śc i p o lity c z n e j Ha ta m 1

d * t*

by®sh ida  i in n ych , k tó rz y  w ir « :  ^
usun ięc i z rządu , a k tó rz y  w fo r i
szym  c iągu  b io rą  u d z ia ł p-ę 
m o w a n iu  now ego gab ine tu  
zes ra d y  so juszn icze j, ‘c?D,eJ,!ę! 
p rz e rw a ! p rze m ó w ie n ie  ten
oraz za m k n ą ł posiedzenie- >' 
sposób dop uśc ił się n iesłych-h a n e*1’  

wszy®1posunięć,a , przeczącego p,.
k im  zasadom  pa rlam en t®  ; 
W idoczn ie  l ic z y i na  to, ze 
sposób uda  się p rz e m ilc z 61 
rz u ty  K is le n k i.  jp le ° a'

Jednakże  ośw iadczen ie  ' “na 
ta sow ieck iego  p rze d o s ta ło  ‘ ^.ich 
ła m y  w s z y s tk ic h  gazet i aK , [ adn? 
k tó re  p rz y to c z y ły  jego  o o -
tekst. w.y-

Z ach o w a n ie  się S e b a u iw  ¿a 
w o ła ło  ogólne o b u rze n ie  1 uS w  
się, iż  p o p e łn ił on g ruby . 1 e 
sw e j grze d yp lom a tyczne j-
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X  *s e tiś ś k  O r o r a c e f e (Socjalnie dla „Dziennika Zachodniego“
redaktor „Prace“

Rocznica historycznego układu

Ambasador Rzeczypospolitej P o l- 
s te Pradze, Józej Olszewski

F R A G A , w  m arcu

D z ie s ią ty  m arca  1947 ro k u  
oozostanic w  dz ie jach  n a ro 
dów po lsk iego  i czechosło

w ack iego  u a jw a żn ie .iszy rn  punk 
ten i z w ro tn y m  w  ro z w o ju  i  ż y -  
c,-u obu państw . Powiedzm y so- 
kie szczerze, że okres po p ie rw 
szej w o jn ie  św ia tow e j b y ł okro
p n i p rzykrych  stosunków fo r 
m alnych podtrzym yw anych celo
wo w  ta k im  w łaśn ie  s ta rre  po oby 
^w u stronach przez reakcję ro
dzim ą j  —  g łów n ie  —  zagranicz- 
n H, k tó ra  nie pragnęła zbliżen ia 
i  zbra tan ia  narodów eurone i- 
$k 'eh. szczególnie zaś —  narodów 
s ło w a c k ic h

Zagraniczna reakcja  tak  samo. 
*ak po w o jn ie  ostatn ie j, rob iła  
Itodóy/czas w szystko co mogła.

pnwaśnńć wTa-temnie narody 
Europy | uzależnić je  od rao- 
ia rs tw  zachodnich nie ty lk o  po- 
J  tycznie. lecz przede w szystk im  
gospodarczo, zawisłość gospoda?

ho w iem  jest kluczem  do za
wisłości po lityczne j.

ówczesne zam iary rea kc ji po
w io d ły  się w  pe łn i, gdyż tak  w  
Polsce, ja k  i w  Czechosłowacji 
czynn ik i reakcyjne i k a p ita li-  
®tvczpp b v łv  bardzo silne, ood- 
C2as gdy rozproszone s iły  ludu  
Pracującego nie m og ły  staw iać 
zwycienko czoła naciskow i jtnpe 
i^a lizm u zachodniego.

Zakrojona na rozległą m iarą 
w ie lk iego  k a p ita łu  sięgała 

jednak o w ie le  dalej, n iż  mógł
eiaflAł60 Ówczesny, po-
THi’ H,-ący Pr zecietne w yrobien ie  
ra i w CohP- / . ° bcv k * ° !ta ł  w y w ;e- 
przem ożny w t> V w
de j chw il- ł  7 móf?ł *  w  k a t-

R " d7iock; dokumenty, doty-'
S chó d  * ? ? * > * *  ’W l a ł  A w  
zachodnich z H itle rem  —  w ie lk i

S k ła d  WKPrI®r a ł  H :t le ra  5 Je*»» k ła d y  zbn ren iow e aby uczy- 
ko  z J U w  ^ sy w y  Przeciw

nVł Radzieckiem u ja -

k o  rz e c z n ik o w i s o c ja liz m u  i  de 
m o k ra c ji.  G dy  H it le r  doszedł do 
w ła d z y , P o lska  i  C zechosłow acja  
b y ły  ju ż  w yd a n e  na laskę i n ie 
łaskę  N ie m co m  i  m oca rs tw o m  
zachodn im . Co w ię ce j —  w spom  
n ta n e j klitce im p e r ia lis ty c z n e j 
u d a ło  się u c z y n ić  z o-bu ty c h  
p a ń s tw  —  n ie p rz y ja c ió ł. W sku 
te k  tego H i t le r  m ia ł o tw a rta  d ro  
gę do P o ls k i j. Z w ią z k u  R adzie
ckiego.

Osaczona p rzez  faszyzm  n ie 
m ie c k i w ę g ie rs k i, ro z b ita  przez 
lu d o w c ó w  s ło w a ck ich  i  zd radzo
na przez B ecka, C zechosłow acja  
s k a p itu lo w a ła  pod c iężarem  sy 
tu a c ji.  zw łaszcza gd y  w  ■ Jej w ła 
s n y c h  szeregach w y k o rz y s ta ła  
s y tu a c je  zd radz iecka  sza jka  m a 
g n a tó w  ro ln y c h , sp rzym ie rzo na  
z H e n lr ín e m  rarzyw ćdeą n ie m ie 
c k ie j „p ią te j k o lu m n y "  w  R epu
b lic e  C zechos łow ack ie j.

P o tem  ju ż  szyb ko  n a s tąp iła  
tra g e d ią  kWwa m te łą  stać sie u -  
d z ia łe m  n a ro d ó w  E u ro p y . Je d n ak  
le p i  ero w  okres ie  o k u p a c ji sdv 
faszyzm  h it le iro w s ld  w y in o rd o -  
w yw a ?  nasze nan-ody. te  os ta tn ie  
D o rna ły  w  ca łe j rozc iąg łośc i 
pod łość i  zd radę  ta k  zw anych  

s p rz y m ie rz e ń c ó w ', o raz p rz y 
j m y  sw e j tra g e d ii i  postano
w i ły  raz  n a  zawsze u n ie m o ż liw ić  
w  p rzysz ło śc i p o w tó rze n ie  sfe te  
go, co sfe ro z e g ra ło  po p ie rw s z e j 
w o ln ie  św ia tow e?.

L u d  pracu.jĄey P o ls k i i  Cze
chos łow ac ji- sam  u.fa? w  ręce  s te r
w aU ów  n n v ft jíT O lJ  w s z y s tk ie  
w ie lk o k a p tita lis ty c z n e  f  w W lk o -  
o b s ra m icze  pozvcfe  k luczow e , 
w yelim inow ał w szelkie w n łv w v  
zagran iczne , i  poszuka? diróg do 
z ą n e w n ie n ia  pańs tw u  bezpreczeń 
y fw a  D la te g o  b y liś m y  św ia d k a 
m i. ja k  o b yd w a  pańs tw a  za w a r
ł y  p a k t ó wz« iem rne i pom ocy ze 
7 w ią z k łe m  R adzreek ’Tn j ja k  sa
me s z u k a ły  sposobów na jlepsze 
go i  n a jp e w n ie jsze g o  zagw aran 
to w a n ia  sw e j. n iezaw is łośc i p a ń 
s tw o w e ! aospodarcze i k u l tu r a l
n e j p o l i ty c z n e j, j  spo łecznej.

W reszcie  10 m arca  1947 ro k u  
de legac ja  rządu  czechos łow ack ie  
go u d a ła  sie do W arszaw y. a b v  
zaw rzeć ta m  z rządem  p o ls k im  
p a k t o w z a ie m n e i pom ocy i o 
w sp ó łp ra cy  gospodarczej i  k u l tu 
ra ln e !. Radość i św iadom ość słusz 
nego pos tępku  o g a rn ę ły  n a ro d y  
p o ls k i i  czechos łow ack i k tó re  w y
czu w a ły , że o to  s p e łn ia ła  s ię  od 
w ieczne  p ra g n ie n ia  p o lsk ich  i cze 
sk ich  m ężów  s tanu , że n a p ra w ia  
síe k x y v w d v . w y rz ą d z o n e  przez 
lu d z i n ie o d p o w ie d z ia ln y c h  i  Pr * ez 
e le m e n ty  faszyzu jące.

M ia łe m  zaszczyt i  szczęście być 
ś w ia d k ie m  ty c h  h is to ry c z n y c h  
c h w il,  g d y  w  W arszaw ie  czecho
s ło w a ccy  i  p o lscy  m ężow ie  s tanu  
u z g a d n ia li b rzm ie n ie  i  szczegóły 
p rzysz łego  u k ła d u . R oko w a n ia , 
k tó re  je ś li się toczą m ię d zy  p a ń 
s tw a m i k a p ita lis ty c z n y m i —  trw a  
ją  z  re g u ły  co n a jm n ie j k i lk a  t y 
godn i. p 0 os iem nastogodz innych  
na rad a ch  toczących  się w  a tm o 
sferze b ra te rs k ie j w s p ó łp ra c y  1 
w za je m n e ! serdeczności d o b ie g ły  
do końca .

W rd a n o  k o m u n ik a ty  z a w ie ra 
ją c y  sześć p u n k tó w  —  sześć pod
s ta w  d e m o k ra c ji i  p o k o ju . B y ły  
n im i:  1. u kłady handlow y 5 że
glugowy, 2. w y m ia n a  tow arów  
i usług ora« dostaw In w e s ty c y j
nych, 3. współpraca przem ysło
wa^ p rz e w id u ją c a  w zn ie s ie n ia  
o b ie k tó w , d z ię k i k tó ry m  m ożna 
b y  b y ło  w y k o rz y s ta ć  w  p e łn i po 
te n c ja ly  su row cow e  i  robocze o - 
b y d w u  pań s tw . 4. tra n z y t tow a
ró w  po tery to riach  obydw u  
państw' i  w ykorzystan ie  portów. 
5. u k ła d  p ła tn iczy , 6. sumo od 
10 do 15 m il ia rd ó w  k o ro n  cze
s k ic h . na k tó rą  w  ciągu la t  Pie* 
c iu  m a  n a s tą p ić  pom ię d zy  obu  
p a ń s tw a m i w ym iana towarów. 
D o u rn o w y  te j do łączono, ja k o  
n ie ro z e rw a ln ie  z n ią  z w ią z a n y  
doda tek  w  fo rm ie  p ro -toko lu . w  
k tó ry m  o b yd w a  państw a  zobowną 
ż u ją  się uregulować przed u p ły 
w em  dw u la t  w szelk ie  zagadml«-

n ła  te ry to r ia ln e  j  zawrzeć uklst-
d y  —  k u ltu ra ln y  \  gospodarczy.

W  ja k i  sposób w yp e łn ia n o  d o 
tychczas tę um ow ę, p rzekona :fi
rny s ię  s ta le  z w iadom ośc i co
d z ie n n y c h . W id z im y , że w p ro 
w adzan ie  postanow ień  je j w  s y ”  
c ie  n a s tęp u je  w  ta k ie j samej bra  
te rs k ie j | p e łn e j serdeczności a t
m osferze, w  ja k ie j zaw ie rano  i a 
w  h is to ry c z n y c h  d n ’ ach 10 12
m arca  1947 ro k u . P o lska  i  Cze
chos ło w a c ja  n a w ią z a ły  roz leg le  
stosunki h a nd low e . Już vv_ ria"'~ 
b liż s z y c h  tyg o d n ia ch  będzie o - 
t,w a rta  u ro czyśc ie  czechosłowa
cka  żeg luga  rzeczna na Odrze. 
R e p u b lik a  Czechosłowacka spe ł
n i  w  te® sposób daw ne gorące 
sw e p ra g n ie n ie , b y  O dra  s ta ła  
s ię  s ło w ia ń ską  a r te r ią  handlow ą,

Je ś li chodzi o p u n k t d ru g i 
w je m y , że techn icy , uczeni 
g a n iz a to rz y  odw ie d za ją  s:ę 
w za je m , w y m ie n ia ją c  doś” 
czenia i  spotrzeżenia. Czechosło
w a c ja  dostarcza Polsce po trzeb 
n y c h  je j  u rządzeń  fa b ryczn ych , 
n t iz y m u ją c  w  za m ian  w ęgie l, 
cynik i  m il io n y  k iilow a tgodz in  
e n e rg ii e le k try c z n e j. F a b ry k i eze 
ch o s iow ack ie  w y ra b ia ją  in s ta la 
c je  d la  p o rtó w  po lsk ich

P rzez P o lskę  p rzeb iega ją  tra n 
z y te m  d o s taw y  czechosłow ackie  
d la  p a ń s tw  n o rd y c k ic h , a w  z®”  
m ia n  k o le je  czechos łow ack ie  prze 
w ożą tra n z y te m  to w a ry  po lsk ie  
na B a łk a n y  i  do E u ro p y  p o łu 
d n io w o -w s c h o d n ie j , P o r ty  p o l-

to
i o r-  

n a -
d o św ia d -

sk ie , G dyn ia , G dańsk i  Szezeom 
s to ją  do d y s p o z y c ji h a n d lu  cze
chos łow ack iego .

Jestem  p rze ko n a n y , że o w y c h  
10 cz y  15 m il ia rd ó w  k o ro n  cze
sk ic h  o b ro tu  osiągnie sję jeszcze 
przed u p ły w e m  pięciu la t, gdyby' 
zaś pow szechne tru d n o śc i pow o
je n n e  n ie  h a m o w a ły  p ro d u k c ji,  
w sp ó łp ra ca  gospodarcza b y ła b y  
jeszcze in te n s y w n ie js z a .

N a p o lu  k u ltu ra ln y m  ró w n ie ż  
o s ią g n ię to  w  c ią g u  ro k u  cele p ię 
kne  i budzące nadz ie je . L ite ra tu 
ra . m u z y k a  te a tr  i f i lm  zaczvna 
ją  p rze n ika ć  się n a w za je m . A r 
ty ś c i po lscy  i czechos łow accy na 
w ią z a li,  serdeczne k o n ta k ty  oso
b iste . W  o b y d w u  p a ń s tw a c h  p ow  
s ta ją  coraz now e  T o w a rzys tw a  
P rz y ja ź n i P o lsko -C zechos łow a 
c k ie j, Z w ją z k ; zaw odow e o b y d w u  
p a ń s tw  p o s ta n o w iły  w y s y ła ć  
p ra c o w n ik ó w  do o ś ro d k ó w  w y 
p o czynkow ych  d ru g ie g o  k r a ju  1 
rozszerzyć w  ta k i sposóób w za 
jem ne poznan ie  s ię  n a  n a jsze r
sze w a rs tw y  lud o w e .

P od w zg lędem  zaś p o lity c z n y m  
j w o js k o w y m  u k ła d  z 10 m a rca  i 
m a znaczenie ta k  d o n ios łe , że do 
p ie ro  h is to ry c y  w  d a le k ie j p rz y 
szłości będą m o g li w y d a ć  o n im  
d e fin ity w n ą  sw ą o p in ie . Już dziś 
w idzim y, co znaczy nasza p rzy 
jaźń  na m iędzynarodow ej a re 
n ie  politycznej, n a -k tó re j te sa
me roore i mpan? •» I i?!t ycame u if -  
łująi pow tórzyć h istorię z la t po 
pierw szej w o jn ie  św iatow ej. 16

Od dwuletniego 
do pięcioletniego plonu

Praga. (IP) Centra lna K om is ja  
P lanow ania w  Czechosłowacji roz
pa tryw a ła  w  tych  dniach p 'an  go
spodarczy na okres od 1949 do 
1953 roku  w łącznie. Po uzgodnie
n iu  k ilk u  na jw ażn ie jszych p la 
nów  orien tacy jnych  p ro d u kc ji prze 
m yślow ej zarysowywać się poczy
na ją  pierwsze k o n tu ry  p ięc io le t
niego p lanu gospodarczego Czecho
s łow acji. Trzeba będzie przezw y
ciężyć w ie le  trudności, albowiem 
p lan  p ięc io le tn i p rzedstaw 1 ać bę
dzie o w ie le  in tensyw n ie jszy sy
stem planowania, an iże li do tych
czasowy p lan dw u le tn i.

W  przem yśle planowane będą z 
jedne j s trony poszczególne zada
n ia  p rodukcy jne  oddzielnie, z d ru 
gie j zaś s trony  wartość p rodukc ji 
przem ysłow ej jako  całość; p lano
wane p rzydz ia ły  surow ców  okre
ślać będą stopień p ro d u kc ji wszę
dzie tam, gdzie inaczej n ie  b y ł u -

Gdy

Sąsiedztwo kulturalne
polsko-czechos!owackle

Czesk,- mÓWimy o ku ltu rze  n 
g ę f a k t  ’ • mUSimy wziąć P°d 
b itw ie  ’ “  Przez dwa

narodu 
uw a-

uuw in „  j  - — ------ w ie k i po
naród P° d E a*9 Górą w  roku  1628 
cie n ?zeski b y ł n iem al „a tko w i-

sPołecmychi0^  WyŻSZyCh W“ rSl Wta iak  . cn’ 8dyz zarowno szlach- 
s tw l k ,znaczna część mieszczań- 
«p, bądz w yginęła, bądź uległa 
®crm anizaeji.

czcski przestał być języ- 
nl. 'y ars tw  -wykształconych i sta ł 

9 ty lko  język iem  ludu.

Sie ° Pi er°  w  w ieku  X IX  zacz,?!o 
czl odrodzenie narodu i k u ltu ry
r2. , «i. Odrodzenie to z natury 
St„ I y m usia ło oprzeć się o lud. 
^Ult specv f ic ~nv charakter całej 
Sieł y T1J czesk*cj, k tó ra  w yrosła  na 
szo *e twórczości ludu  i była zaw- 

nim  w ią za n a  licznym i i  s il-  
-Phi węzłam i.

Susta°Si te;* k u itu ry  w y tycza ły  nie 
ki« up rzyw ile jow ane j „śm ie tsn - 
t l ik „ Spc>łeczeństwa, lecz problem a- 
prz Walki narodowej. W iek X IX

c z e s k i  bU j" y  ro z k w it. z.azów"?  
i  lite  J m ys li naukow ej, ja k  tez 
Waż ra tu ry > k tó ra  stała się bardzo 
Sp , V7n czynn ik iem  w  walce o 

v eczhe i  narodowe w yzw olenie. 
łec reszt,ą samo pochodzenie spo- 
v ne ówczesnych tw órców  — Do- 
Re Vsk' eSo, M achy, Nemcowej, 

rudy  ̂i innych m usiało w p łynąć
za)0£enj a ¡¿eowe i cjj  dzie ł.

n pierwszej w o jn  ę św ia tow ej, 
Cze’ Wyzwolenie przestało być na- 

mą sprawą narodową, lite ra tu -  
aośAZ?ska. zachowała swą ak tua l
ni,, * bojowość przez wprow adze- 
te i m otyw bw w a 'k i społecznej. 2 
ien P°Stawy w  okresie m iędzyw o- 

nysn w y n ik ło  konsekwentne sta-

now isko lite ra tu ry  czeskiej w  o- 
kresie okupacji, stanow isko bez
kom prom isow ej w a lk i z faszy
zmem.

Zw ycięstw o nad faszyzmem i po
w stanie dem okrac ji ludow e j l ite ra 
tu ra  czeska pow ita ła  z p raw dz i
w ym  entuzjazmem. C iężkie p rze j
ścia okupac ji niem ieck1 ej wzmoc
n iły  zawsze s iln e  w  Czechach po
czucie przynależności do w ie lk ie j 
rodz iny  narodów słow iańskich. 
Stąd w ie lk ie  zainteresowanie Cze
chosłowacji d la osiągnięć k u ltu ra l
nych innych  narodów  s łow iańskich 
i o lb rzym ie  m ożliw ości d la rozw o
ju  współpracy z Polską.

Na sw ym  fronc ie  . w ew nętrznym  
lite ra tu ra  czeska może się pochwa
lić  poważnym i osiągnięciam i. P rzy 
czyn iła  s ę do tego w  dużej m ierze 
opieka państwa nad twórczością 
lite racką  i  artystyczną. Wychodząc 
z założenia, że spraw y k u ltu ry  są 
dla narodu n ie  m n ie j ważne, niż 
spraw y gospodarcze, p -ńs tw o  usta
li ło  zaszczytną godność a rtys ty  lu 
dowego, nadając ten ty tu ł n a jw y 
b itn ie jszym  tw órcom . Spośród od
znaczonych tą godnością należy 
w ym ien ić  następujące nazwiska: 
P e tr Bezruc, V lad is lav, Vancura, 
u ta lentow any powieściopisarz, za
m ordow any przez N iem ców w  ro 
ku  1942, l i r y k  Józef Góra, zm arły  
w  1945 roku , poeta słowacki Janko 
Jasensky, w y b itn y  antyfaszysta, 
F ran tisek Sramek, K a re ł Toman  
i  inn i.

B u jn y  ro z k w it cechuje rów nież 
czeską lite ra tu rę  m łodzieżową 
Ś w  adczą o tym . chociażby cy fry :

W. okresie od m aja  1945 do po-

czątku ro ku  1946 wydano przeszło 
70 książek d la  m łodzieży. Ruch 
w ydaw n iczy w  te j dziedzinie jest 
w  dalszym ciągu bardzo ożywiony.

Obok 1 te ra tu ry  bardzo silną  po
zycję  k u ltu ry  czeskiej stanow ią 
te a tr i  f i lm .

Zgodnie z zasadami dem okracji 
ludow e j, zna jdu jące j s ilne  oparcie 
w  tra d y c ji czesk: ej, te a tr  czeski 
s ta ł się tea trem  narodow ym  i lu 
dowym . Przestał on być przedsię
b io rstw em  kom ercy jnym , sta ł się 
własnością ogółu. T ea tr czeski 
przebudował ca łkow icie  swą orga
nizację, s tw o rzy ł p lan p racy i  o- 
k re ś lił m iejsce i funkc ję  każdej 
sceny w  ram ach ogólnego planu. 
D aje to  gwarancje, że poziom tea
t r u  czeskiego będzie coraz wyższy 
i że szerokie masy w idzów  n ie  bę
dą zbywane nam  astką sztuk i. Do
świadczenia czeskie w  te j dziedzi
n ie  są n iezm iern ie  ciekawe.

F  lm  czeski, k tó ry  zresztą ju ż  b y ł 
znany przed w ojną, po z ra c jo n a li
zowaniu w ykazu je  dużą dynam ikę. 
O tw o rzy ły  się przed n im  szerokie 
perspektyw y. O glądaliśm y n ie 
dawno dobry f i lm  „Lu d z ie  bez 
skrzyde ł“  i  „S yrenę“ . W  n a jb liż 
szej przyszłości u jrz y m y  dalsze.

Zacieśniające się stosunki polsko- 
czechosłowackie przyniosą n iew ą t
p liw ie  zb liżenie ku ltu ra ln e  obu na
rodów, k tó re  może stać s ę n a j
lepszym cementem p rzy jaźn i.

Sprawą naszych organ izacji k u l
tu ra ln ych  je s t wzajem ne za in te re 
sowanie się k u ltu rą  obu narodów  
oraz um ożliw ien ie  zapoznania się 
z tą ku ltu rą . W zajemne poznanie 
się wzbogaci treść obu narodowych  
k u ltu r .  (F b li

stalony. D a le j p ięc io la tka będzie 
planem  jakości i  ekonomiczności, 
zbytu  i  konsumejf, jako  też p la 
nem finansow ania, a zależnie od 
m ożliwości także planem  cen. W 
szerokiej m ierze uwzględniać bę
dzie także p ie rw ia s tk i planowania 
regionalnego.

O ile  chodzi o m ate ria lną  treść 
p lanu dw uletn iego i  p ięc io le tn ie 
go, to  p lan  d w u le to ! jes t planem 
rekonstrukcy jnym , podczas gdy 
p lan  p ięc io le tn i będzie planem go
spodarczego rozw oju. Pozostaje to 
w  ścisłym  zw iązku z potrzebą prze 
budowania s tru k tu ry  czechosłowac 
kiego życia gospodarczego.

Obecne zm ienione stosunki na
rodowościowe, jako  też gospodar- 
czo-polityczne oraz żywsze stosun
k i gospodarcze z Europą wschod
n ią  i po łudniow o-w schodnią w y 
m agają pewnych popraw ek w  s tru k  
tu rze  całego cze. ’ osołwackiego ży
cia gospodarczego. Przejaw i1 się to  
zwłaszcza w  przem yśle i  jego in 
westycjach.

Typow ym  p ie rw ias tk iem  te j 
s tru k tu ra ln e i przebudowy jest roz
szerzenie zdolności p rodukcy jne j 
przem ysłu hutniczego, maszynowe
go i  chemi cznego. Z d rug ie j s tro 
n y  ju ż  przed w o jną  w a lczy ły  z 
trudnościam i n iek tó re  le kk ie  prze
m ysły. Chodzi tu  o przem ysł szkla
ny, przem ysł drzewny, przem ysł 
skórzany, a częściowo także prze
m ys ł w łók ienn iczy i  papern iczy. 
Pod koniec p ięc io la tk i i  te  gałęzie 
m ają  wykazyw ać wyższy poziom 
produkcji1 n iż w  roku  1948. Prze
m ysł szklany nastaw iony będzie 
na w yró b  przeważnie szklą tech
nicznego i szkła nowocześnie sto
sowanego w  przem yśle w łó k 5enni- 
czym, w  budow nic tw ie  ’tp . P lano
wane podnieś1 enie poziomu życio
wego wymagać będzie rów nież 
znacznej w yda jności przem ysłu 
włókienniczego.

P lan p ięc io le tn i będzie m ia ł 
znacznie szerszy zasięg aktyw no
ści gospodarczej i  pó jdzie  znaczn e 
g łęb ie j, co staw ia p racow n ików  pla 
nowania przed tym  w iększym i za- 
daniamL

Centra lna K om is ja  P lanowania 
rozdz ie liła  swoje prace tak, że w 
p ierw szym  etapie, k tó ry  ju ż  został 
zapoczątkowany, są na porządku 
dziennym  przede wszy9tk!m  o rien 
tacy jne  zadan'a p rodukcy jne  w  
przemyśle, po czvm następować bę 
dą p lany  p ro d u kć ji W ro lm ctw te. 
kom u n ika c ji i  budow nictw ie. W 
p ierw szym  okresie rozpatryw ane 
będą ró w n e ż  pierwsze p ro ie k ty  
na jw ażn ie jszych budżetów gospo
darczych: budżet s i ł  roboczych, 
budżet surowców, budżet inw esty
c ji, p lan handlu  zagranicznego, 
p lan konsum eji.

W  d rug im  etapie aparat p lano
w ania będzie ju ż  m a i ściślejsze 
nodstawy. C y fry  p ro d u kc ji i  b i
lansowania będą ju ż  ba-dzie j szcze 
gółowe, jednak  zadania p ro d u kcy j-

ne rozdzielone zostaną ty lk o  na 
początkowy i  ostatni' ro k  p 'anu. W 
poszczególnych la tach p lanu  p la 
nowana będzie ty lk o  najważniejsza 
p rodukcja , ja k  w ydobycie  węgla 
kamiennego i  brunatnego, w yrób  
żelaza surowego, surow e j s ta li, 
w yrobów  walcow anych i  ciężkiego 
przem ysłu maszynowego lip. Do
p iero  w  tym  okresie Centralna 
K om is ja  Piano,wania będzie w  sta
n ie  ocenić treść planu handlu za
granicznego i p lanu konsumeji. 
Ważną nowość'ą w  tym  okresie bę
dzie też* p lanowanie regionalne.

Ambasador R epub lik i Czechosło
w ack ie j w  Warszawie, Józef H e jre t

p a ń s tw  s ta ło  s ię  w a sa la m i k a p i
te lu  am erykańsk iego , a do N ie 
m iec w y s y ła  się m ilia rd y  dola
ró w  w  błogiiej nadziel, że lata  
1938 __ 1941 będzie można pow 
tórzyć po raz w tóry.

Lecz w  p rz e c iw ie ń s tw ie  do ó w  
czesnej b e zs iln e j, bo p rzez fa 
szyzm  i  o b c y  k a p ita ł os łab ione j 
E u ro p y , s to ją  dz iś  n ib v  tam a 
g ra n ito w a , p a ń s tw a  d e m o k ra c ji 
lu d o w e j, go tow e do o d p a rc ia  w  
ka żd e j c h w il i  n o w e j a g re s ji fa -  
s zys to w sko -im p e r ja l i  s ty c z n e j. A  
pod ka te m  w id z e n ie  d z is ie jsze j 
s y tu a c ji p o lity c z n e j dostrzegam y 
n a jle p ie j,  ja k  silne i n iewzruszo
ne są granice polskie na Odrze  
i N ysie , będące granicam i Cze
chosłowacji tak  samo, ja k  pol
sk im i są granice w zd łuż Szuma- 
w «  a* do D unaju .

U k ła d  i  10 m arca jest w y ra ź 
nym  tego dowodem. W spom ina  
nająć dziś pierwszą rocznice h ir 
storycznego paktu  i u przytom nia  
jąc  sobie, ¡ż czechosłowacki lud  
pracu jący  pozbył się w  dniach  
ostatnich przywódców te j sam ej 
reakcji, k tó ra  często j przeliczmy 
m i sposobami a takow ała  czecho- 
'itoiwacko-nolskąi zgodę i p rz y 
jaźń, doznajem y radosnego uczu 
cła, że przy jaźń  ta, współpraca i T 
w zajem ne zb liżenie będą rozwi
ja ły  się i  następowały w  tem pie  
jeszcze szybszym, n iż  dotychczas 
t że okrzepniecie zaufania  w za
jemnego przyniesie obu narodom  
dalsze korzvśct.

Z D E N E K  D Y O R A C E K

Współpraca gospodarcza
P o lsko -czechos łow acka  u m o w a  h a n d lo w a  p rz e w id u je  rozszerze

n ie  w y m ia n y  to w a ro w e j m iędzy  dw om a  p a ń s tw a m i do w ysokosa l 
520 m il. dolarów  w  ciągu najbliższych la t  5 (czterokrotnie w ięce j 
niż przed w ojną), p rz y  czym  s tron a  czeska dos ta rczy w  pow ażnych  
ilo śc ia ch  o d b ud o w u ją ce j się Polsce m a te r ia łó w  in w e s ty c y jn y c h , p rz y  
s tosow u jąc  do je j po trze b  częściowo sw ó j p rze m ys ł. U m o w a  ta  s ta 
n o w i le d w ie  fra g m e n t k o n w e n c ji o w s p ó łp ra c y  gospodarcze j o b e j
m u ją c e j szereg da lszych  u k ła d ó w , ja k :  u kład  p łatniczy, układ  o do
stawach inwestycyjnych, protokół o zapew nieniu zbytu  węgla, cynku  
i  energii e lektrycznej z Polski do Czechosłowacji, układ  kom un ika
cy jny  o współpracy w  przemyśle, w  ro ln ictw ie, leśnictwie i  w y ży 
w ieniu , o współpracy naukow o-technicznej, o współpracy w  za
kresie p lanow ania gospodarczego i statystycznego, protokol o bez
pośredniej współpracy przy budowie i  rozbudowie n iektórych obiek
tów  gospodarczych itp. Sam o w y lic z e n ie  te m a tó w  u d o w a dn ia , zc 
s to s u n k i po lsko -czechos łow ack ie  w e sz ły  n a  d rogę  m o ż liw ie  sko o r
d yn o w a n e j dz ia ła lnośc i.

W spó łp raca  tego ty p u  m o ż liw a  je s t je d y n ie  p rz y  s to so w a n iu  za
sad gospoda rk i p la n o w e j. N ie  ty lk o  w y m ie n ia m y  d ob ra  m a te r ia ln e  
i u s łu g i a le  ró w n ie ż  i  poczyn ione  dośw iadczen ia . P om agam y sobie 
n a w za je m  o rga n izo w a ć  p ro d u k c ję , a n a w e t b u d u je m y  na  te ry to 
r iu m  jednego  z p a ń s tw  o b ie k ty  p rzem ysłow e , k tó re  zaspoka jać 
będą p o trze b y  o b y d w u  k o n tra h e n tó w . , . ,

Tego ro d za ju  system  d z ia ła n ia , p rzysp iesza jąc w y k o n a n ie  p la 
n ó w  p a ń s tw ow ych , w p ły w a ją c  na  W zrost dochodu społecznego, w  
p ra k ty c e  zw iększy  m o ż liw o śc i za ró w n o  e kspo rtow e , ja±t im p o r -  
tow e  obu  oańs tw . Ścis ła  i  b lis k a  w sp ó łp ra ca  z  in n y m i p a ń s tw a m i 
g ospoda rk i p la n o w e j, w ś ró d  k tó ry c h  s ilą  rzeczy Z w ią z e k  R adziec a  
o d g ry w a  d o m in u ją cą  ro lę , zabezpiecza je  p rze d  w a h a n ia m i k o m u n k  
tu ry , k tó ry m  p o d le ga ją  pańs tw a , h o łd u ją ce  gospodarce lib e ra ł? -

^W sp ó łp ra ca  gospodarcza P o ls k i i  C zechos łow ac ji je s t w y n ik ie m  
bo lesnych  h is to ry c z n y c h  dośw iadczeń. S ilne  gospodarczo, o dacl^ ~  
dz ie  spo łecznym , p rze k ra cza ją cym  k ilk a k ro tn ie  dochod sw ych  
w sch o d n ich  i  p o łu d n io w y c h  sąsiadów , N ie m cy  t ra k to w a ły  te p a n - 
s tw a  ja k o  n a tu ra ln y  te re n  sw e j e kspans ji gospodarczej.

T ra f ia ją c  w  p rzysz łośc i na rów n o rzę d n ych  p a rtn e ró w , n a  K ra je  
o na leżyc ie  w y z y s k a n y c h  bogac tw ach  n a tu ra ln y c h , p row adzące  sa
m od z ie ln ą  w y m ia n ę  z  r y n k a m i za g ra n iczn ym i, N ie m cy  będą m u 
s ia ły  w e  w ła s n y m  in te re s ie  szukać sposobów p o k o jo w e j w sp ó łp ra cy .

B rak  niem ieckiego k lin a  m iędzy Polską a Czechosłowacją, roz
szerzenie granic, łączących obecnie silnie uprzem ysłowione obszary 
polskie i czeskie, Z iem ie Odzyskane łącznie z O drą  i Szczecinem  
w  rękach polskich, zam ierzona i przygotowana już  budow a kanału  
O dra— D u n a j, to wszystko są nowe możliwości, gw arantu jące poli
tyce współpracy pełne powodzenie.

K a ż d y  z ja k ie jk o lw ie k  d z ie d z in y  życ ia  za cze rp n ię ty  a rg u m e n t, 
św iadczy  o ty m , że u trz y m y w a n ie  i  ro z w ó j te j w s p ó łp ra c y  je s t ży 
c io w ą  kon iecznośc ią  o b yd w u  na rodów , że trze b a  ją  w zm a cn iać  przez 
zb liże n ie  w za je m ne  ró w n ież  w  d z iedz inach : k u ltu ra ln e j,  społecznej 
czy n a u k o w e j, w  d z iedz in ie  w y m ia n y  d ó b r  n ie m a te r ia ln y c h , w  za
k re s ie  w za jem nego  z rozu m ie n ia  się i  poznan ia .

N ie  należy w ątpić, że ostatnie w ypadk i, k tó re  zaszły w  Czecho
słow acji, pogłębienie re form  społecznych i  zdecydowane w stąpie
n ie  naszego sąsiada na drogę dem k ra c li ludow ej, p rzy ś p ie s z  rea
lizację  tych wszystkich postwlftteT
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T E A T R  1 E S T R A D A

„W E S E L E  G Ó R A LSK IE«
Prudnik (t) Na terenie powiatu pru 

unickiego, we wsi Moszczanka, utwo 
rzony został staraniem grupy tamtej 
szych mieszkańców — osadników z 
okolic Zakopanego, Poronina i N.
Targu, zespół amatorski, propagują- 
jy ,  fw yrn i występami góralskie pic- 
snl i  tańce ludowe.

M im o  skrom nego, u  osobowego skła 
“ JŁ w7 staw iane Przedstaw ienie p. t.
»■Wesele Góralskie" cieszy się znacz
nym powodzeniem wśród miejscowej

m ków ^in lc jitjn im ^m ńo^rw iiU ąca^za - p o lic ji k ry m i
poznanie mieszkańców Opolszczyzny I na lne3 ,,K.ripo w  Dąbrow ie, w  cza-
r a P gó ra1S iego10z a s łu g 5 f°  i T  1 ° ^ ° "  i s} s. okup ac^  —  k a ta  lu dno śc i p o ł-

T łum y  na sali sądowej

Sensacyjny proces w Dąbrowie Górniczej
Oprawca kpi w żywe oczy

D ąbrow a Górnicza, (wel) Zapo
w iedz iany proces Ressego, b. k ie

-  —  -------- = _ je  na popar
cie m ie jscow ych in s ty tu c y l k u ltu ra l
nych.

Gdzie warto pójść w Opala?
M U Z E U M  M IE J S K IE
u i. św. W ojc iecha 7 

O tw arte  codziennie od 10—12 t  od 1 s łu c h iw a ło  
15— 18, w  n iedzie lę  i św ięta  od 9—14.

T O W A R Z Y S T W O  P R Z Y J A C IÓ Ł  
N A U K I I  S Z T U K I

u l. Kościelna 8.
D y ż u ry  w  każdy  poniedziałek 1 

czw a rte k  od 17— 19. W  p ią tk i odczyty  
w  sali Muzeum Miejskiego, ul. św.
W ojc iecha 7 o godz. 18.

B IB L IO T E K A  M IE J S K A
ul. Kościelna 8.

Wypożyczalnia książek otwarta co
dziennie od 12—20. Czytelnia czaso- 
pism od 14—20 (z wyjątk iem  niedziel 
ł  świąt).

sk je j — w yw o ła ł o lb rzym ie  zainte
resowanie wśród m ieszkańców Dą
b row y i  okolicy.

Jako miejsce rozp raw y w ybrano  
dużą salę Resursy O byw ate lsk ie j, 
k tó ra  w ype łn iła  się po brzegi św iad 
kam i, p rzedstaw ic ie lam i w ładz i  pu
blicznością. Około 1500 osób p rzy 
słuch iw a ło  się rozpraw ie, a setki 
ludzi, d la k tó rych  b rak ło  m iejsca 
na sali, pozostało na u lic y , oczeku
jąc na szczegóły procesu i  ewen
tu a ln y  w y ro k . Oskarżonego p rzy 
w ieziono pod s ilną  strażą z w ię 
zienia.

Dorobił się na wódce
K L  UCZBOREK. (rś) Funkcjona- 

tiu sze  Urzędu Akcyz i M onopoli, 
w y k r y l i  w  tra kc ie  przeprowadza
n ia  k o n tro li w  Cieszynie pow. 
k łuczborsk i nadużycia sięgały su
m y  500 tys. zł.

Jak s tw ie rd z iły  wstępne docho
dzenia przeprowadzone przez MO, 
defraudantem  okazał się dotych
czasowy k ie ro w n ik  te j gorzeln i Jan 
H ym ajło .

Dalsze dochodzenia wykażą, w  
ja k im  okresie czasu defraudacje te 
b y ły  systematycznie popełniane, na 
co b y ły  zużywane pieniądze i czy 
de fraudant n ie  posiadał ewent. 
w spó ln ików .

Śledztwo w  te j spraw ie  prowadzi 
•ekc ja  śledcza pow ia tow e j komen
dy  M O  w  K luczborku .

G dzie  z n ik ł ¡świadek?
Rozpraw ie przew odn iczy ł sędzia 

M a linow sk i, k tó ry  spraw dził przede 
w szystk im  obecność św iadków. 
Okazało się, że w śród  św iadków  o- 
b rony b ra k  jes t k ilk u , m im o że o- 
trzym a li wezwania. Nieobecność 
Józefa Paluchiew icza w y ja śn i! przed 
s taw ic ie l M. O., oświadczając, że 
w ym ien iony uc iek ł w  n iew iadom ym  
k ie runku , n ie  chcąc zeznawać. Sąd 
m im o to  postanow ił rozprawę prze
prowadzić. P a luch iew icz uka rany 
został grzyw ną w  wysokości dw u 
tys ięcy złotych.

Ponieważ oskarżony Resse n ie  zna 
języka polskiego, zeznaje za pośred
n ic tw em  tłumacza.

K a r ie r a  szu b raw ca
50-le tn i N iem iec b y ł cd 1934 ro ku  

członkiem  N SD AP, a do osta tn ie j 
c h w ili należał do SA. Po przeszko
len iu  ob ją ł służbę jako  sekre tarz 
„K r ip o “  w  M onachium , skąd prze
n iesiony został w  ro ku  1939 do D ą
b row y Górniczej.

B y ł n ie w ą tp liw ie  ceniony przez 
zw ierzchnie  władze, je że li ju ż  w  
czasie mocno zarysow ującej się k lę 

sk i N iem iec, a w ięc  w  styczniu 
1944 roku, przeniesiono go z Dą
b row y do N iem iec, rów nież na sta
now isko sekretarza „K r ip o “ . N igdy 
ani na chw ilę  n ie  przypuszczał, że 
zostanie w ydany  Polsce i  sądzony

będzie w  D ąbrow ie. Oświadcza, że 
żna akt oskarżenia, ale n igdy nie 
prześladował ludności po lsk ie j, a 
W ypełniał ty lk o  polecenia swoich 
w ładz zw ierzchnich. Do w in y  nie 
przyzna ł się.

B e s tia  w  lu d z k im  c ie le

Rizkład jazdy pociągów omówimy z Czechami
Przez Chałupki tylko jeden pociąg

K a to w ic e  (M a). P is a liś m y  n ie 
d a w n o  o  o d b u d o w ie  m ostu  k o 
le jo w e g o  pod C h a łu p k a m i, k tó ry  
p o  o d d a n iu  go z  koń ce m  k w ie 
tn ia  do ru c h u , s k ró c i po łączen ia  
k o le jo w e  z  C zechos łow ac ją .

U z u p e łn ia ją c  te  in fo rm a c je  po 
d a je m y , że po o d b u d o w a n iu  m o 
s tu  na  O drze pod  C h a łu p k a m i 
c a ły  ru c h  to w a ro w y  z  o k rę g u  
ry b n ic k ie g o , p rze p ro w a d zo n y  bę 
obie do B o g u m in a  d rogą  n a j
k ró ts z ą  p rzez W o d z is ła w  S l, —  
C h a łu p k i,  B o g u m in , za m ias t ja k  
do tychczas p rzez W o d z is ła w  Sl. 
—  M oszczenice —  Z eb rzydow ice , 
w zg lę d n ie  S um m ę —  R ac ibó rz  —  
C h a łu p k i, co s k ró c i znaczn ie  d ro  
gę p rze b ie g u  pociągów .

Poza ty m  p rze w id z ia n e  je s t w y

Odbudowa amfiteatru 
plenerowego w  Brzegu

B rzeg  n . O d rą . (st) D o  B rzegu 
n . O d rą  p rz y b y ł w ic e d y re k to r  
C. I .  K . M in is te rs tw a  K u ltu r y  i  
S z tu k i, A d a m  Ja b ło ń sk i, w  to w a 
rz y s tw ie  de legata  M in is te rs tw a  
d la  s p ra w  te a tru  na D o ln y m  Ś lą 
sku , z n a n e j a r ty s tk i  I r e n y  S o l
s k ie j, ce lem  zbad an ia  obecnego 
s tanu  ro b ó t p rz y  o d b ud o w ie  a m 
f i te a t ru  p lene row ego .

W  w y n ik u  p rze p ro w a d zon e j in 
s p e k c ji ro b ó t p ro w a d zo n ych  przez 
też. F o rlic za , w ic e d y re k to r  J a 
b ło ń s k i s tw ie rd z ił d u ży  postęp 
p rac. Ze w zg lę d u  na  m a te r ia ln e  
p o p a rc ie  m ie jscow ego  spo łeczeń
s tw a , na leży  spodziew ać się za 
kończen ia  p ra c  na d  odbudow ą  
a m fite a tru  w  cze rw cu  b r., jeszcze 
p rze d  w y s ta w ą  w ro c ła w s k ą .

Trzykrotny rekordzista
K a m ie n n a  G ó ra  (js). W  ob licze 

n ia ch  p u n k to w y c h  p rz o d o w n ik ó w  
p ra c y  w  P a ń s tw o w y m  Z jednocze 
n iu  P rze m ys łu  Je d w a b n iczo  -  G a
la n te ry jn e g o  w  K a m ie n n e j G ó
rze, okaza ło  się, że p ie rw sze  
m ie jsce  w  w y ś c ig u  p ra c y  z a ją ł 
po  raz  trz e c i z rzędu , m ło d y , a le  
o b ie cu ją cy  p ra c o w n ik , 2 3 - le tn i 
M a r ia n  B odak.

B o d a k , p ra c u ją c  ja k o  tka cz  na 
cz te rech  k rosnach , os iągną ł w  
trz e c im  e tap ie  s w e j p ra c y  161% 
n o rm y . Jego ry w a la m i, k tó rz y  za
ję l i  d ru g ie  i  trze c ie  m ie jsce  są 
W ła d y s ła w  G rzes ia k  i  S te fa n ia  
P e tra k . C a ła  t r ó jk a  cieszy się w  
za k ła d a ch  z ro z u m ia ły m  szacun
k ie m .

d łu ż e n ie  co n a jm n ie j s ie d m iu  p a r
’»ciągów o sobow ych  z O lzy do 

C h a łu p e k . P om iędzy  B og u m in em  
a C h a łu p k a m i, k u rs u ją  obecnie  
t r z y  p a ry  po c ią g ów  pasażersk ich  
m o to ro w y c h  (czeskich).

N o w y  ro z k ła d  ja z d y  poc ią g ów  
p asażersk ich  na w s z y s tk ic h  
p rze jśc iach  g ra n ic z n y c h  % k o le 
ja m i C, S. D ., a za ty m  i  po 
m ię dzy  C h a łu p k a m i d B o g u m i
nem  u s ta lo n y  będzje  na o d b y w a  
ją c e j się obecnie  w  B ra ty s ła w ie  
k o n fe re n c ji k o le jo w e j p o ls k o - 
czechos łow ack ie j.

W  n o w y m  ro z k ła d z ie  ja z d y  
p rze w id z ia n e  je s t m . in .  p rze 
p ro w a d ze n ie  jednego m ię d z y n a 
rodow ego  poc iągu  pospiesznego 
p rzez to  p rze jśc ie , a m ia n o w ic ie  
O d ra  —  W ro c ła w  —  K ę d z ie rzyn  
—  R a c ib ó rz  —  B o g u m in  —  B [a - 
łogród .

W y ra ż o n a  p rzez nas m yś l sicie 
ro w a n ia  na C h a łu p k i całego m ię  
dzyna ro d o w e g o  ru c h u  k o le jo w e 
go oka zu je  się n ie re a ln a  z p rz y 
cz y n  czysto  techn icznych . J a k  
b o w je m  in fo rm u je  D O K P , m im o  
że tra s a  ta  je s t k ró tszą , m ię dzy  
n a rodow e  p o c ią g i n ie  m ogą ta m 
tę d y  p rzeb iegać, p o n iew aż 1’n ia  
K a to w ic e  —  R y b n ik  —  W o d z i
s ła w  S l. —  C h a łu p k i n ie  je s t ta k  
co do n a jw ię k s z e j d o zw o lo n e j 
szybkości ja k  j  obc iążen ia  dosto 
sowana do p rzepuszczan ia  przez 
n ją  ta k ic h  poc iągów .

Jak w yn ika  z a k tu  oskarżenia 
Resse strze la ł do lu d z i na u licy  bez 
najm niejszego pow odu; urządzał so
b ie  k rw aw e  w idow iska  dla p rzy
jem ności, bo w  w ie lu  wypadkach 
sam oskarżony n ie  p o tra fi wyjaśnić, 
za ja k  e przestępstwo zginął ten lub  
ów z m ieszkańców Dąbrowy. Często 
na aresztowanych przez siebie lu 
dzi puszczał ogromnego, tresowane
go w ilczu ra . Okaleczeni k iam i lu 
dzie c i u m ie ra li z ran.

Tak by ło  z W. Szymańskim, oskar 
żonym  o przekroczenie granicy. Po
g ryz ion y  przez psa zm arł w  m ie j
scowym  szpita lu, przy czym zw łok i 
pogrzebano nocą w  ta jem nicy przed 
żoną, k tó ra  n ie  w ie nawet gdzie 
zna jdu je  się grób męża. W ładysława 
Kow a lsk iego  z Ząbkowic, p rzychw y 
conego z walizką, napełnioną b ilo 
nem po lsk im , sprowadzono do Dą
b row y, gdzie po dokonaniu fo togra 
f i i  zastrzelono.

W  aktach sądowych zna jdu je  się 
fotografia Kowalskiego, obok które-

del, u c h y la li się od p racy itp . 
W oczach N iem ców wszyscy Polacy 
b y li przestępcami.

Resse przyznaje ponadto, że dość 
często w ym ierzać „spraw ied liw ość“  
batem , lecz to ty lk o  w  odniesieniu  
do dzieci, i  to  tak ich, k tó re  k ra d ły  
k ró lik i.  B ic ie  to  — zdaniem oskar
żonego — n ie  było szkodliwe.

Współpracował
ze z d ra jc a m i

Oskarżony tw ie rdz i, że n ie  posłu
g iw a ł się kon fiden tam i spośród Po
laków , bo czynność tę spe łn ia ł do
skonale b y ły  po lsk i p o lic ja n t, 
Szra jber Żadnych stosunków z Po
lakam i n ie  u trzym yw a ł, natom iast 
jeden raz b y ł z w izy tą , lecz n ie  pa
m ięta  nazw iska gospodarza. O dw ie
dzał rów nież vo 1 ksdeutscha P a lu 
chiewicza, którego m ia ł rzekomo u - 
ratow ać przed aresztowaniem. Resse 
przyzna je  rów nież fa k t zastrzelenia 
dwóch P olaków  w  czasie obławy,

Z a s łu ż o n e  
ggimnaaeptm

prosi absolwentów o adresy
L u b l i n i e c ,  (t) W  d n iu  4 

k w ie to  a b r. P ań s tw . G im n a z ju m  
i L ic e u m  w  L u b liń c u  obchodzie 
będzie 25-Iec ie  sw ego is tn ie n ia . 
O bchód będzie pos a da ł sp e c ja ln i»  
u ro czys ty  c h a ra k te r  ze w zg lędu  
na  zas ług i po łożone przez g im 
n a z ju m  —  je d y n ą  od la t  ucze ln ię  
średn iego  ty p u  w  c a ły m  p o w ie 
cie.

P ro g ra m  uroczystośc i przewiń«*
mańska, żona zaszczutego, a potem ods łon ięc ie  ta b l cy  p a m ią tk o -
zastrzelonego W ik to ra  Szymań- w eJ “ ra *  d ru ^  i ab,lley .

p o leg łych  w  ob ro n ie  k ra ju  b. nau
czyc ie li i  u czn ió w  w spom n ianego  
g  m n a z ju m . Z  u w a g i na to  K o rn i

n iem ieck ie j w  Dąbrow ie, vo lks- 
deutscha, tłum aczy nienaw iścią te 
goż do oskarżonego.

Zaprzecza, jakoby na ko lb ie  re 
w o lw e ru  znaczył kreskam i każdego 
zastrzelonego przez siebie Polaka. 
K resek ta k ich  było 58.

Spośród liczne j ga le rii św iadków  
rozpoczęła zeznania W iesława Szy-

skiego.
Blada, wym izerowana kob ie ta  z

płaczem opowiada o t ra g ic z n y m ';  , _  . . , ,_,*  ,4,. te t O rg a n iz a c y jn y  obchodu  ju zKŁU- ! , , , -------------------- __---------1„™ ,1.»

urządzonej w  noc Sylw estrow ą, 
go sto i oskarżony Resse. Na p y ta n ie ! Jednym  z zastrzelonych b y ł A dam - 
sędziego, dlaczego się fo togra fow a ł j czyk.
z zastrzelonym  oświadcza, że „b y ło  Ciekawe w yjaśn ien ie  z łoży ł oskar 
to , g łup ie  przyzw yczajenie“ . W y - żony odnośnie urządzenia w  D ąbro- 
jasn ia  jeszcze, że K ow a lsk i posia- w ie  domu publicznego d la  Pola- 
da ł sfałszowane pieniądze. T rudno ków. T w ie rdz i, że b y ł to dom, prze- 
w  to uw ierzyć, bo przecież ła tw ie j znaczony w yłączn ie  dla Polaków,
by ło  fałszować banknoty, an iże li k tó rych  chciano ura tow ać przed rów nież, ja k  Resse z kolegam i o- 
m ałow artościow y b ilon . m ożliwością zarażenia się ch o ro b a - ; k ra d a li w ysied lonych Pola

m i w enerycznym i. Podobne domy ków . Po kom ple tnym  oczyszczeniu 
publiczne tworzono na ternach za- m ieszkania z w artośc iow ych rzeczy,

okresie śm ierci swego męża, z 
ry m  żyła zaledwie pięć miesięcy 
Odwiedziła go w  szpitalu, gdzie z 
przerażeniem oglądała głębokie ra 
ny, zadane k łam i psa. Zaprzecza 
jakoby  b y ł przestępcą, nawet w  tym  
znaczeniu, ja k  rozum ie li to  N iem 
cy i  dodaje, że n ie  pozwolono je j  
na pogrzebanie zwłok męża. W re
zu ltac ie  nie wie, gdzie zna jdu je  się 
grób.

P e r f i d i a
Zeznania b. volksdeutscha K ozika 

ze Śląska, k tó ry  w  czasie okupacji 
w  D ąbrow ie  by ł w  zarządzi e n ie ru  
chomosci, stanow ią p raw dziw e re 
welacje.

O kazuje się, że N iem cy u rządz ili 
w  D ąbrow ie  dom pub liczny dla 
Polaków , w  któ rym  um ieśc ili chore  
w enerycznie kobiety, stwarzając w  
ten sposób źródło zakaźne chorób  
wenerycznych. Specja lnym  zarzą
dzeniem zabroniono tam  uczęszczać 
Niem com, natom iast na Polaków  
odwiedzających dom, urządzano 
częste obławy. Świadek opisuje

W y k rę ty
Śm ierć Lud w ika  K arbow m ka, 

Resse p rzyp isu je  ak tow i samoobro
ny. K a rb o w n ik  bow iem  m ia ł być 
uzb ro jony i pad! w  czasie w a lk i. 
S trze la li poza tym  w  „ t ró jk ę “ , a 
w ięc n ie  w ie, k to  go zastrze lił. O 
współudzia ł w  zbrodn i oskarża 
Szra jbera, byłego granatowego po
lic ja n ta  z D ąbrow y, k tó ry  potem 
w s tą p ił na służbę do N iem ców w  
charakterze tłum acza i  konfidenta , 
oraz Kachthausa — innego fu n kc jo 
nariusza p o lic ji k rym in a ln e j.

Sprawę masowego m ordu 11 esób 
na ko lo n ii „S taszic“  Rćsśe p rzyp i
suje swoim  kolegom  ze Szrajberem  
na czele. T w ie rd z i on, że po lic ja  
niem iecka o trzym ała  anonimowe 
doniesienie o u k ry w a n iu  się na 
„S taszicu“  bandy w łam ywaczy, na 
k tó rych  u rzą d z ili obławę. Pam ięta 
doskonale, że zastrzelono 10 męż
czyzn i  kobietę.

O s k a rż a ją  fo to g ra fie
Z  p rzedstaw ionych m u fo to g ra fii 

poznaje naw et w ie lu . Sam n ie  strze 
la ł, bo m ia ł ja koby  nieszczęśliwy 
w ypadek, w  czasie którego złam ał 
żebra. A resztowanie Bolesława Gó
ralskiego p rzyp isu je  upraw ianem u 
przez tegoż szm uglow i ty to n iu  i na
kazow i w ładz sosnowieckich, a nato 
m iast innych  uważano za zawodo
w ych  w łam yw aczy, k tó rzy  okrada li 
sklepy, p ro w a d z ili n ie lega lny han-

m ieszkalych przez Polaków, na za
rządzenie m in is tra  F ricka .

Oskarżony opowiada p rzy  tym  o 
ta jem n icy  prowadzenia a rch iw um  
fotograficznego n iem ieck ie j p o lic ji 
w  D ąbrow ie  przez Szrajbera. O glą-

klucze od takiego m ieszkania od
dawał dopiero zarządow i n ie rucho
mości.

P rzy zeznaniach św iadka Jędru- 
s ikow e j Resse opowiada o zastrze
len iu  „R eichsdeutscha" na u lic y

da długo i  badawczo okazane mu ¡ K r . Jadw ig i. B y l on rzekomo ści-
zdjęcia o fia r i  k w a lif ik u je  podpisy 
na tych  zdjęciach.

— Szra jber — Kachthaus — pa
dają zdecydowane odpow iedzi oskar 
tonego. N ie  przyzna je  się an i do 
jednego- własnego podpisu na fo to 
grafiach.

Najstraszniejsze oskarżenie W a- 
lcchn ika , drugiego tłumacza p o lic ji

gany przez w ładze za ucieczkę z 
w ojska. P rzesłuch iw anie  św iadków, 
k tó rych  na rozprawę wezwano o- 
koło  50, przeciągnęło się do późne
go wieczora.

W c h io ilt gdy  to  piszemy, zeznają 
dals i Świadkowie.

W yrok spodziewany 'jes t późnym  
wieczorem .

<? i.ś zw raca  się z ape lem  do w szy 
s tk ic h  za in te re so w a n ych  o ja k  
na jszybsze n adsy łan ie  do k a n ce 
la r i i  w iadom ośc i o p o le g łych  b. 
p ro feso rach  i nczn ach, m o ż liw i©  
z d a ta m i u rodzen ia  i  ś m ie rc i o raz 
je j  szczegółam i.

R ów nocześn ie  uprasza  o n a d 
s y ła n ie  w ła s n y c h  adresów , o raz 
znanych  b  w y c h o w a n k ó w  g im 
n a z ju m , p o trze b n ych  do rozes ła 
n ia  k a r t  im ie n n y c h  uczes tn ic tw a  
p ro je k to w a n e g o  obchodu.

Konkurs
Izby Rzemieślniczej

Katow ice. Izba Rzemieślnicza vt 
K a tow icach ogłasza pub liczny kon
ku rs  na napisanie roziprawy na je 
den z następujących tem atów  z e- 
konom ik i rzem iosła, pedagogkt 
w arszta tow ej, oraz na tem aty o - 
gólne:

1) P roblem  surowca.
2) Nauka w  szkole zawodowej, a 

p ra k tyka  warsztatowa. (Problem a
tyka  współpracy, ko re la c ji i  syn
ch ron izac ji p rogram ów , ja k  ró w 
nież koszty szkolenia w arszta to
wego).

3) M etodyka nauk i w arszta tow ej, 
zwłaszcza prob lem  przyspieszonej 
nauk i rzemi-osła.

4) M onografia  jednego w arszta
tu  rzemieślniczego na Śląsku.

5) U tw ó r lite ra c k i, z tem atyką, 
zaczerpniętą z życia rzem iosła na 
Śląsku.

Izba Rzemieślnicza w  K a to w i« 
coch wyznacza za najlepsze opra
cowanie jednego z w yże j w ym ie 
n ionych  5 tem atów nagrody V°, 
50.000 zł, czy li łącznie 250.000 zł.

Z nalotu niemczyzny nie zostanie śladu
Praca repolonizacjjjna trw a

O p o l e  (hor). P ra ca  re p o lo n i-  
za cy jn a  n ie  je s t ła tw a , ty m  b a r
d z ie j, że n a rz u c iło  n a m  ją  życ ie  
w  czasie ba rd zo  c ię żk im , zaraz po 
w o jn ie .

P rzede w s z y s tk im  je s t to  zaga
d n ie n ie  now e. B ra k  m e tod  p racy , 
b ra k  dośw iadczeń i  w z o ró w .

T o też p ra c o w n ic y  te re n o w i w  
d z iedz in ie  repo lonC zacjj podcho 
dzą do n ie j b a rd zo  ró żn ie  i różn ie  
też, a n ie ra z  b a rdzo  c ie ka w e  m ie 
w a ją  re z u lta ty . Z agad n ie n ie  m e-

Nie chcemy takich sportowców
i

Za kratkami kraść nie będzie
G liw ic e  (fn ). N a  po lecen ie  

p ro k u ra to ra  Sądu O k r. w  G li
w ica ch  z o s ta ł onegda j a reszto 
w a n y  j  osadzony do czasu ro z 
p ra w y  w  areszcie W ilh e lm  M a 
lu ch a , z n a n y  na  b o iska ch  Ś ląska  
s p o rto w e j p u b lic z n o ś c i g racz 
k lu b u  spo rtow ego  „P ia s t“ . W ed le  
p rze p ro w a d zon ych  dochodzeń

.r

W eterani Powstań Śląskich
łą c z ą  się ze  Z w ią z k ie m  W a lk i  Z b ro jn e j

K  a t  o w  i  ce (N ) O s ta tn io  o d 
b y ło  s ię  w a ln e  zeb ra n ie  Z w ią z k u  
W e te ra n ó w  P o w s ta ń  Ś lą s k ic h  od 
d z ia łu  k a to w ic k ie g o , w  tra k c ie  
k tó re g o  p o w z ię to  b a rd zo  w a żu e  
u c h w a ły . P o  z ło ż e n iu  s p ra w o 
zdań  przez “ z ło n k ó w  u s tę p u ją 
cego zarządu , p rz y s tą p io n o  do

CHCESZ MIEĆ 
WYGLĄD DYPLOMATY
sp rzed  e p o k i C h a m b e rla in a , 
chcesz, b y  żona m ia ła  szaty, 
ja k  o d  W o rth a  lu b  P acąu ina ,

M ie ć  w ska zó w kę  chcesz i  radę  
na  k ło p o ty  sw o je  liczn e  —  
da  C i w s z y s tk o  co dekadę

„Moda i Życie Praktyczne"
968

w y b o ru  now ego zarządu, w  “ k ła d  
k tó re g o  w e s z li: ja k o  prezes —  
M a rc in  K u c z m ik , ja k o  s e k re ta rz
—  E d w a rd  H e lis , ja k o  s k a rb n ik
—  F ra n c isze k  I tn e r ,  o raz ja k o  ko  
m e n d a n t Józe f S zym iczek.

P o  d o k o n a n y m  w y b o rz e , u - 
c h w a lo n o  z w ró c ić  s ię  do w ła d z  
w o je w ó d z k ic h  z p rośbą  o  o tocze
n ie  w ię kszą  op ieką  p o zos ta łych  
w d ó w  i  s ie ro t po p o le g ły c h  p o w 
stańcach , a rów no cze śn ie  p o ru 
szono sp ra w ę  p rz y d z ia łó w  tn iesz 
k a ń  d la  ro d z in  p ow stańców  w y 
pęd zon ych  p rzez w ła d -e  o k u p a 
c y jn e  z ic h  pop rze d n ich  m ie js c  
zam ieszkan ia .

W y ra ż o n o  zgodę n a  po łączen ie  
Z w ią z k u  W e te ra n ó w  P o w s ta ń  
Ś lą s k ic h  d o  ogó lnego Z w ią z k u  
W a lk i Z b ro jn e j.

M a lu c h a  w ra z  z S a ch n ik ie m  z 
K leszczow a, pow . g liw ic k ie g o , 
dopuszcza ł się sys te m a tyczn ych  
k ra d z ie ż y  ło żysk  k u lk o w y c h  (sta 
n o w ią c y c h  obecnie  a r t y k u ł  b. 
d ro g i i  n ie ła tw y  do ku p n a ) na 
ogó lną  sum ę ok. 130.000 z ł.
N a  sum ę tę  z ło ż y ły  s ię  43 s z tu k i 

w ie lk ic h  ło ż y s k  o raz o k o ło  100 
sztuk, m ałych,, k tó re  M a lu ch a , 
p ra c u ją c  w  ch a ra k te rze  pom oc
n ik a  m aga zyn ie ra  p rz y w ła s z c z y ł 
sobie.

U s ta lo n o  w  ś le d z tw ie  że o ba j 
k o le d z y  rozpoczę li s w o ją  „d z ia 
ła ln o ś ć “  jeszcze w  g ru d n iu  ub. 
r., a p ro ce d e r sw ó j u p ra w ia li  do 
m ieś. lu te g o  b r . w łą c z n ie . P ra 
c o w a li o n i w  C e n tra ln y c h  W a r
sz ta tach  S am o ch od o w ych  G Z B M

Ważne dla muzyków 
i śpiewaków

K a t o w i c e .  P o dobn ie  ja k  w  
la ta c h  1946 i  1947, C e n tra ln e  B iu 
ro  K o n c e rto w e  w  W a rszaw ie  o r 
g a n izu je  na  z lecen ie  M in is te rs tw a  
K u ltu r y  i  S z tu k i w  d n ia ch  od  1 
do 4 lip c a  b ież. ro k u  O g ó ln o p o lsk i 
K o n k u rs  E lim in a c y jn y ,  p rze d  K o n  
k u rs e m  M u zy c z n y m  w  G enew ie , 
k tó r y  odbędzie  się w  d n ia c h  od  20 
w rze śn ia  do  3 p a ź d z ie rn ik a  b r .  i  
będzie  o b e jm o w a ł nas tępu jące  
k o n k u re n c je : fo rte p ia n , sk rzypce , 
a ltó w k ę , f le t ,  w a lto rn ię  i  śp iew .

todyczne  i  p ro g ra m o w e  p ra c  re -  
p o lo n iz a c y jn y c h  szczególn ie  w a ż 
ne są d la  p ro w a d zą cych  w sze lk ie  
k u rs a , a  także  d la  zd a n ia  sobie 
s p ra w y  % dośw iadczeń ju ż  poczy 
n io n ych . In s p e k to ra t S z ko ln y  w  
O po lu , w  p o ro z u m ie n iu  ze Z w ią ż  
k ie m  Naucz. P o lsk iego , z o rg a n i
zo w a ł w  d n iu  5 m a rc a  b r .  k o n fe 
re n c ję  w  O ś ro d ku  S zko le n ia  D o
ro s łych  w  O po lu .

K o n fe re n c ja  ta  zg ro m a d z iła  o - 
k o ło  150 osób, g łó w n ie  n a u czy 
c ie ls tw a  z  m ia s ta  i  p o w ia tu . Z a 
g a ił ją  p o w ia to w y  C n s tru k to r o - 
ś w ia ty  pozaszko lne j, ob. W . S per 
czyń sk i, w ita ją c  p rz y b y ły c h  p rzed  
s ia w ic ie ii m ia s ta  O po la , p ra s y  i  
ko le g ó w  — n a u czyc ie li.

P o d s ta w o w y  re fe ra t  w y g ło s iła  
d y r . S te fa n ia  M a z u re k , k ie r  O - 
ś ro d ka  S zko le n ia  D o ro s łych  i  d y 
re k to r k a  G im n a z ju m  d la  D o ro 
s łych .

P okazow ą  le k c ję  z  k u rs u  T U R  
w  O po lu , p o p ro w a d z iła  ob. M a r ia  
U n o ld o w a , a p ro f.  S te fa n  S te in , 
k ie r .  p ra c o w n i p sych o lo g iczne j 
O ś rod ka  w y g ło s ił re fe ra t  o  ć w i
czen iach  ję z y k o w y c h .

W  czasie d y s k u s ji s tw ie rdzo n o , 
że lu d  tu te js z y  zach o w a ł ca łą  psy

c h ik ę  i  ty p o w e  cechy c h a ra k te ru  
lu d u  po lsk iego , że u m ie ję tn e  P®* 
de jśc ie  s to su nko w o  ła tw o  oczysz* 
cza duszę tu t .  P o la k a  z  n iem i*® * 
k ie g o  n a lo tu .

„R ęce  tło  góry? 
d a w a ć  ¡pieniądze*”
J a n ó w  (rś). P rzed  k i lk u  d n ia ' 

n i i  dw u zam a sko w a n ych  i  uzbr°  
jo n y c h  w  b ro ń  p a ln ą  o so b n ik© ^  
doko na ło  zuchw a łego  napadu  n *  
sk lep  spożyw czy K rę ż e la  w  
n o w ie , po w . k a to w ic k i.

O sobn icy  c i w p a d li nag le  P*’  
godz in ie  18 w ie czo rem  do sk l*P  
i  te r ro ry z u ją c  obecnych  
do s trz a łu  b ro n ią  k rz y k n ę li :  > ^  
ce do g ó ry , daw ać p icn iąd*®  ’ 
p rz y  czym  je d e n  z n ic h  w ys tr2i^  
l i t  d la  p o s tra ch u  z p is to le *“  ? 
podłogę. P o  z ra b o w a n iu  Ą 1-'"*'. .
k tó re  b y ły  w  kasie , 1 
w ę d lin  u lo tn i l i  się w  n iezn 'u ''' 
k ie ru n k u .

Jak w  kryminalnej powieści

Podwójna zbrodnia zawiedzionej
Ł a g ie w n ik i (rś). 24-letnia B arba - 1 nabo jam i i czatowała Przi-Z_ n ie- 

ra  S w iętków na z Łag iew n ik , żako- | dni z rzędu na H e id e n rc ie n a ,^ ^
chała się bez pam ięci w  19-le tn im  I daleko m ieszkania sw o je j
G odfrydzie  H eidenre ichu z C hro- 
paczowa. M łodzieniec odw zajem 
n ia ł się je j przez pew ien czas, ale 
gdy m u  się to znudziło , zaczął ją  
zaniedbywać, aż w  końcu za ją ł się 
inną dziewczyną, zaś do S w ię tków - 
ny  przesta ł zapełnię przychodzić.

Porzucona kob ie ta  próbow ała  go 
jeszcze sk łon ić  do pow ro tu , a gdy 
to n ie  odniosło sku tku , postanow iła  
n iew iernego kochanka zabić i  po
pe łn ić  samobójstwo.

B y  móc urzeczyw is tn ić  swoje za
m ysły, postara ła się o p is to le t z

kto-
w  k o lo n ii h u ty  H ubertuą, °  
re j on często przychodził- egja 

Pewnego w ieczoru, »P° p0dal 
Heidenre icha idącego drogą go, 
zabudowań k o lo n ii i  P°.zlJa} ' l u  ra- 
s trze liła  do niego z pistol© \ erg.
niąc n iew iernego ciężko y ^  a 
Eksnarzeczony upadł na 2* ¿y-
Sw ętków na sądząc, że j uz 
je. s trze liła  sobie w  oboj®

K a re tka  pogotow ia za------ . , guZ>®
do szp ita la  w  P iaśnikac h v r zy ' 
Św iętków na n ie  odzyskaw ■ ea're jcb 
tom ności zm arła, a “ e 
wraca p o w o li do zdrow ia
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/ \ m b i t n &  z a m i e r z e n i a
Polskie normy wyżywieniowe

Odbyte niedawno w  M in . A p ro - 
*ac‘ ' '  drugie z ko le i p lenarne 

Posiedzenie Polskiego K om ite tu  
WriJVI10̂ C*0wego — in s ty tu c ji, po- 

do życia, jako  organ do- 
2 ,czy Rządu w  zakresie spraw, 
_. d a n y c h  z rac jona lnym  ży w ie 
ję®113 naiszerszych mas ludńo- 

. zasługuje na obszerniejsze
°« iow :en ie .

Kom itet, w  skład którego weszli 
yb itn i fachow cy,. zakreś lił sobie 

JJSzerny p lan  działania. Część
tych zamierzeń ma być zrealizowa

i®®zcze w  roku  bieżącym. 
r . ^ , ° ^ ec spodziewanego po zbio- 
*. Równoważenia bilansu apro- 
lzaeyjnego nastąpi prawdopodob- 

zniesienie is tn ie jące j dotąd cze 
setowej reg lam entacji podstawo- 
wych a rtyku łó w  żywnościowych.

zniesienie ka rt zaopatrzenia i p rze j 
ście na zaopatrzenie w o lno rynko 
we.

W zw iązku z tym  oczywiście nie 
mogą ucierp ieć in teresy św iata pra 
cy, zwłaszcza najciężej p racu ją 
cych robo tn ików  przem ysłu. Spra
wa wym aga w yczerpu jące j dysku
s ji, sumiennego przepracowania i 
przedsięwzięcia kroków , um ożli
w ia jących  p racow nikom  zaopatry
wanie się w  a rty k u ły  pierw szej po 
trzeby, w  zamian za otrzym any 
ekw iw a len t gotówkowy.

Zagadnienie drugie, rów n ie  waż
ne — to  kw estia  zbiorowego ży
w ien ia , przez is tn ie jące p rzy zakła 
dach pracy sto łów ki. O grom ny ich 
rozw ój przypada ze zrozum iałych 
względów na ciężki okres powojen 
ny, gdy zakłady tego typu  n ie jed -

Wymiana fachowców
ze s to czn iam i w ło s k im i

G dyn ia . —  N acze ln y  d y re k to r  
z jednoczen ia  S toczn i P o ls k ic h  

G u to w s k i, p o d p isa ł w  G enu i 
utoowę o w s p ó łp ra c y  p o ls k ic h  i  
^ o s k ic h  stoczni, o b e jm u ją cą  m . 
Rt' sprawę dokształcania fachow - 
bw. w  ram a ch  te j u m o w y  stocz 

Ansaldo w  G e n u i z a tru d n i 
”  Polskich in ż y n ie ró w  oraz fa- 

chowców w a rs z ta to w y c h  celem  
*aPO'znania jch  z n o w y m ; m e to - 

Pracy, z  d ru g ie j s tro n y  w  
“ toczniach p o ls k ic h  p raco w a ć  bę- 
CtJle Sruipa fa ch o w có w  w ło s k ic h  

cha rak te rze  in s t ru k to ró w  p rzy  
tu łow ie  rud o w ę g ło w có w .

*

Gd pew nego czasu p row adzo - 
* e są p race  p rzyg o to w a w cze  do 
’w,ym ia n y  fa ch o w có w  i  uczniów '

z dz ied z in y  p rze m y s łu  m iędzy 
P o lską  a C zechos łow ac ją . C en
tra ln e  Z a rzą d y  P rz e m y s k i n a w ią  
z a ły  ju ż  o d p ow ie dn ie  k o n ta k ty  
z ¡czyn n ika m i cze ch o s ło w a ck im i 
a częściowo n a w e t w y m ia n a  do
szła ju ż  do s k u tk u  ! (p rze m ys ł 
w łó k ie n n ic z y , d rze w n y , p a p ie rn i 
ozy). Czas t rw a n ia  w y m ia n y  w a 
ha się od 4 ty g o d n i do 2 la t  (s tu 
denci).

P ro je k to w a n a  ilo ś ć  fa ch ow ców , 
ja k ą  P o lska  p ra g n ę ła b y  w y s ła ć  
do C ze ch o s ło w a c ji w y ra ż a  się 
liczb ą  350 j  ta ką  sam ą ilość za 
re z e rw o w a ły  d la  fachowców.’ cze
cho s ło w a ck ich  ga łęz ie  po lsk iego  
p rze m ys łu . P la n  w y m ia n y  i  re a lj 
aacja  za m ie rze ń  są p rze d m io te m  
o b u s tro n n ych  rozw ażań .

nokro tm e s tan ow iły  jedyną m oż li
wość podtrzym ania  sprawności f i 
zycznej mas pracowniczych. Obec
n ie  należy usta lić , jaką  ro lę  m ają  
pe łn ić  s to łów k i w  okresie s ta b ili
zacji. gospodarczej? Czy m ają  je 
dynie służyć p racow n ikow i w  cza
sie zajęć, czy też mogą rów nież 
zastępować częściowo pos iłk i do
mowe, s to łu jąc  n ie  ty lk o  p racow 
n ików , ale i ich  rodziny?

Qczywiście, te dw ie ważne, ak
tua lne kw estie  n ie  w yczerpu ją  za
m ierzeń K om ite tu . Na czoło ich  
w ysuw a ją  się badania ankietowe  
nad w yżyw ien iem  robo tn ików , 
dzieci, m łodzieży oraz ludnośći 
wsi. O rganizacja tych  badań, do
konyw anych  w spóln ie  z za in tere
sow anym i ins ty tuac jam i naukow y
m i, pozw o li zdać sobie sprawę z 
obecnego poziomu odżyw iania pod 
stawowych w a rs tw  ludności, w y 
pracować konieczne w n iosk i, do
tyczące jego popraw y. Łączą się z 
tym  rów nież badania nad obec
nym  stanem zdrow otnym  m łodzie
ży, stanem niezadow alającym , spo
wodowanym  w  g łów nej m ierze 
ciężk im i w a runkam i okresu w o jn y  
i okupacji.

Ponadto K o m ite t ma zam iar 
wziąć na w arszta t zagadnienie u -  
stalenia odżywczej w artośc i rod z i
m ej p ro d u kc ji a rtyku łó w  żyw no
ściowych, k tó ra  n iezawodnie różn i 
się od w artośc i a rtyku łó w  pocho
dzenia obcego. Łączy  się z tym  o- 
pracowanie naszych, polskich norm  
w yżyw ien iow ych , przystosowanych  
do potrzeb odpow iednich katego
r i i  p racow ników . K o m ite t za jm  ę 
się rów nież zagadnieniam i specja l
nym i, ja k  żywność ochronna, oraz 
szeroko stosowane już  dziś w  sze
regu k ra jów , wzm acnianie poszczę 
gólnych a rtyku łó w  żywnościowych, 
wzbogacenie ich w  konieczne dla 
organizm u sk ładn ik i.

C zyte ln icy  p is z ą . ■«

Ubezpieczenia zirierząt
Odrębna dziedzina zagadnień, 

rów n ie  ważnych — to sprawy na
leżytego w ykorzystan ia  k rtjo w y c h  
zasobów żywności, to  walka  z m ar 
notraw stw em , to  um ożliw ienie kon 
sumowania a rtyku łó w  sezonowych, 
przez cały rok, to  w łaściwe prze
chow yw anie i magazynowanie zyw  
ności. Należyte postaw ienie tych 
spraw  może spowodować małą re 
w o luc ję  w  naszych dotychczaso
w ych  sposobach odżywiania. Trze
ba będzie w  w ie lu  wypadkach zer
wać z konserwatyzm em, uparcie 
poku tu jącym  w śród rzesz konsu
m entów. Jednak ze względu na 
zdrow ie  obyw ate li, ja k  i na bez
sporne korzyści gospodarcze, w a r
to się na konieczne re fo rm y zde
cydować.

W reszcie postanow ił K om ite t po
pu laryzow ać sw oje  prace przez o - 
pow iędnie ku rsy  i w ykłady, l a 1 
w ydaw n ic tw a  popularne, tra fia ją 
ce do najszerszych mas przez o r
ganizowanie poradnictwa w  kwe 
stiach w yżyw ien iow ych  itp.

Oczyw iście w ym ie n iliśm y  .1 V 
n ie  część zamierzeń K om ite tu. • e 
nak już  te  luźne uw agi w inny  nas 
przekonać, że dobrze się sta ło ’ 1Z 
w  Polsce, podobnie ja k  w  wię 
szo ic i k ra jó w  europejskich i poza
europejskich, powstała insty tuc ja , 
k tó ra  p o d e jm ie  w ys iłek  przepraco
wania zagadnień konśum cji.

(Kn)

C z y te ln ik  z W a łb rz y c h a  z a p y tu je :
W  p ra s ie  c o d z ie n n e j i  czasop ism ach, 

p o ru s z a ją c y c h  za g a d n ie n ia  do tyczące  
w s i, p o ja w ia ją  się w z m ia n k i o u be z
p ie c z e n ia c h  z w ie rz ą t, p rz y  czym  n ie  
dosyć  ja s n o  o m a w ia n y  b y ł  sam cha 
r a k te r  p ra w n y  ty c h  ubezp ieczeń , a 
szczegó ln ie  czy  u b e zp iecze n ia  te  p ro 
w adzone  są na  zasadzie p rz y m u s o w e j 
czy d o b ro w o ln e j.

P o n ie w a ż  u be zp iecze n ia  zw ie rz ą t 
p o s ia d a ją  d o n io s łe  znaczen ie  gospo
darcze  d ia  nasze j w s i i  in te re s u ją  sze 
ro k ie  rzesze ro ln ik ó w , p o s ta n o w iliś 
m y  s p ra w ę  tę  w y ja ś n ić  u  ź ró d ła , t j .  
w  P o w sze ch n ym  Ż a k ła d z ie  U b e zp ie 
czeń W z a je m n y c h .

P o d s ta w ą  p ra w n ą , na k tó r e j  o p ie ra 
ła  się p rz e d  w o jn ą ' d z ia ła ln o ś ć  P Z U W  
b y ło  ro z p o rz ą d z e n ie  z d n ia  27 m a ja  
1927 r .  o p rz y m u s ie  u b e zp ie cze n ia  od 
o gn ia . Po o s ta tn ie j w o jn ie  d e k re ty  z 
d n ia  3 s ty c z n ia  1947 r .  o u re g u lo w a 
n iu  u be zp iecze ń  rz e c z o w y c h  i  osobo
w y c h  o raz  z d n ia  3 s ty c z n ia  1947 r .  o 
P o w s z e c h n y m  Z a k ła d z ie  U bezp ieczeń  
W z a je m n y c h  l ik w id u ją  w s z y s tk ie  d o 
tych cza s  d z ia ła ją c e  p ry w a tn e  to w a 
rz y s tw a  u b e z p ie c z e n io w e  i  dopuszcza 
ją  do b e z p o ś re d n ie j d z ia ła ln o ś c i ubez 
p ie c z e n io w e j je d y n ie  P o w sze ch n y  Za 
k ła d  U b zp ie cze ń  W z a je m n y c h , ja k o  
in s ty tu c ję  p u b lic z n o -p ra w n ą . D e k re 
t y  pow ższe u t r z y m a ły  je d n a k ż e  w  m o 
c y  a r t .  3 ro z p o rz ą d z e n ia  P re z y d e n ta  
R z e c z y p o s p o lite j z  d n ia  27 m a ja  1927 
r . ,  k tó r y  b r z m i:  „P o szcze g ó ln e  S e j
m ik i  P o w ia to w e  (R a d y  P o w ia to w e ) 
m ogą  u c h w a lić  p rz y m u s  u b e zp iecze 
n ia  od o gn ia  m ie n ia  ru c h o m e g o  w .  go 
sp od a rs tw a c h  ro ln y c h  o ra z  p rz y m u s  
u b e zp iecze n ia  ż yw e g o  in w e n ta rz a , 
p rz y  c z y m  p rz y m u s  w in ie n  o b ją ć  o b 
szar ca łego  p o w ia tu “ .

Je ż e li za tem  P o w ia to w a  Rada N a 
ro d o w a  u c h w a li p rz y m u s  u b e zp iecze 
n ia  z w ie rz ą t, p rz y m u s  ta k i  o b o w ią z u 
je  na  te re n ie  danego  p o w ia tu  i  s ta 
n o w i p o d s ta w ę  p ra w n ą  d z ia ła ln o ś c i 
P Z U W  w  ty m  za k re s ie .

Rada P a ń s tw a  u c h w a ła  z d n ia  18 
cze rw ca  1947 r .  z a le c iła  W o je w ó d z k im

i  P o w ia to w y m  R adom  N a ro d o w y « *  
p o p ie ra n ie  d z ia ła ln o ś c i P Z U W  d rog ą  
p ow z ię c ia  o d p o w ie d n ic h  u c h w a ł z u " 
w a g i na sp o łe czn o -g o sp od a rczy  ch a 
ra k te r  u bezp ieczen ia  z w ie rz ą t. B iu ro  
P re z y d ia ln e  W o j. R a d y  N a ro d o w e j 
w o j-  ś lą s k o -d ą b ro w s k ie g o  z w ró c iło  
się w  ty m  p rz e d m io c ie  do R ad  N a ro 
d o w y c h  o k ó ln ik ie m  N r . 91 z d n ia  15 
p a ź d z ie rn ik a  1947 r .

Z a in te re s o w a n ie  a k c ją  ube zp iecze 
n ia  z w ie rz ą t ze s tro n y  c z y n n ik ó w  rzą  
d o w y c h , o rg a n iz a c y j s p o łe czn ych  i  
ro ln ic z y c h  w s k a z u je  na to , iż  sp raw a  
ubezp ieczen ia  z w ie rz ą t w  P o lsce  w k ro  
czy ła  na re a ln e  to ry .

W Y D Z I A Ł  P O W IA T O W Y  —  P o w ia to w y  Z a  

r * ą d  D r o g o w y  w  R y b n ik u  —  z a k u p i :

4 c ią g n ik  m a r k i
„L a n z -B u ld o g “  o m ocy  45— 55 K . M . i

^ przycjrepy^w yw rotki
0 nośności pow yże j 6 to n  —  w szys tko  w 

z  p ie rw szo rzędnym  stan ie . 973
—g ° SZenia p isem ne do d n ia  31 m arca  48 r

® s i r * e i e i f i e
«— .U w ,C e le m

W rocław skim , k tó ry  okazał k™ Z3m ' w  K a m ie ń c u  
e iw y m  t  n ie  zasługującym  -  C 2 łow ie lda ' "  n ie u cz - 
974

Ob

na dalszą w s p ó łp ra c ę . 
^ I H M a j LA S S E k  1 s y n  K R A K Ó W

• KC.TA p o l s k i e g o  m o n o p o l u  s o l n e g o  
# P o s z u k u j e :  

f  !n *y n je ró w  g ó rn ik ó w  
5 ."“ fy n jc ra  c h e m ik a  
„ m a n ie r a  m ie rn ic ze g o

na s ta n o w is k a  in ż y n ie ró w  ru -lat 40 - ____ «Z u p ie  S o ln e j w  W ie liczce .
Pnrł 1 p *acy  do o m ó w ie n ia .
im a n iap o l s k i e g o , z ż y c io ry s e m  w n o s ić  do D y re k c j i  

w  W arsza w ie , u l.  P u -
,Ł uu»xiegQ rut ‘ A ^.yoioryse

l j .  n o p o lu  S o lnego(971)

ą Posad posiukujg
IN Ż Y N IE R  E le k t r y k  n a w i-  
ja cz , s p e c ja lis ta  od p re c y 
z y jn y c h  e le k tro -  m e ch a n icz  
n y c h  u rząd ze ń , z w ie lo le t 
n ią  p ra k ty k ą  — p o s z u k u je  
o dp o w ie d n ie g o  z a tru d n ie 
n ia  ru ch o m e g o , na s ta n o 
w is k o  k ie ro w n ic z e . O fe r ty  
p roszę  k ie ro w a ć : C z y te ln ik  
K a to w ic e  „P re c y z ja “ . 2?48g

B U C H A L T E R  — B IL A N S I-  
S T A , d łu g o le tn ia  p ra k ty k a , 
m oże z a ją ć  się ra c h u n k o 
w ośc ią , e w e n tu a ln ie  i  k o 
re sp o n d e n c ją . na g o d z in y , 
w  B y to m iu . Zg łosze n ia  do 

¿D z ienn ika  Z a c h o d n ie g o ' 
B y to m , P la c  S ta lin a  pod
„k s ię g o w y “ . I 2810g

b u c h a l t e r k a  s a m o -
M O D Z IE L N A , ru ty n o w a n a  
s iła  b iu ro w a  ( lis ta  p ła c , u -  
b ezp ie cza ln ia , p o d a tk i)
z m ie n i posadę od 1. IV .  48. 
O fe r ty  „D z ie n n ik  Z a ch o - 
d n i B y to m , p od  n r .  * 7 8 ^

S ZO FE R  m e c h a n ik  poszu
k u je  p osa d y  od 15 m a rca  
lu b  1 k w ie tn ia .  M ie js c o 
w ość o b o ję tn a . Ł a ska w e  
zg łoszen ia  F o le k  P a w e ł, Za 
b rze , u l.  G liw ic k a  n r .  8, 
m . 1. 2801g

P IA N IN O  k u p i o rg a n is ta  w  
M ie d a ra c h  p o w . B y to m , 
P odać m a rk ę  i  cenę. 2813g

|  Sprzedaże
S Z P IL K I  do k ie łb a s , ło p a - 1  
t y  p ie k a rs k ie  po le ca : B a - ■

15 now ych s p ó łd z ie ln i
zorganizowali rzemieślnicy

K A TO W IC E . Zapoczątkowana rok i Rzemieślniczej w  K a tow icach  zo
sta ł zorganizowany pod k ie ro w 
n ictw em  m gr. Kazim ie rza  O strow 
skiego.

P lan pracy usta lony przez k ie 
row n ic tw o  re fe ra tu  pozwala żyw ić 
nadzieję, że sieć spó łdz ie ln i za
opatrzenia rzem iosła w  surowce za
gęści się, że p la có w k i te  pow sta
ną p rzyn a jm n ie j w  każdym  m ie 
ście pow ia tow ym , i w  ten sposób 
zdoła się w  pew nym  stopn iu  z ła
godzić tę  bolączkę, ja ką  stanow i 
trudność zdobycia surowca przez 
samodzielne w arszta ty rzem ieś ln i
cze.

temu przez M in is te rs tw o  Przemy
ś lu  i  H dnd lu  oraz Zw iązek Izb 
Rzem ieślniczych akcja  organizo
w ania pomocniczych spółdzie ln i 
m ate ria łow ych  dla rzem iosła dała 
już  pokaźne w y n ik i w  wojewódz
tw ie  ś ląsko-dąbrowskim . *

W czasie tym  powstało 15 no
w ych  spó łdzie ln i, niezależnie od 
3 is tn ie jących  jeszcze z czasów 
przedwojennych, g łó w n e  w  K a to 
wicach, poza tym  w  Chorzowie, 
B ie lsku , R ybn iku , G liw icach, Za
b rzu  i P rudn iku .

R efera t Spółdzielczy w  Izb ie

Konkurs eliminacyjny
przed Konkursem Genewskim

W A R S ZA W A . Podobnie ja k  w  la 
tach 1946 i  1947 C entra lne B iu ro  
K oncertow e w  W arszawie o rgan i
zuje na zlecenie M in is te rs tw a  K u l
tu ry  i Sztuk i w  dniach od 1 do 4 
lip  ca br. O gólnopolski K onku rs  E li
m inacy jny , przed K onkursem  M u 
zycznym w  Genewie, k tó ry  odbę
dzie się w  dniach od 20 w rześnia do 
3 październ ika b r. i  będzie obejm o
w a ł następujące konkurenc je : fo r 
tepian, skrzypce, a ltów kę, fle t, w a l-  
to rn ię  i  Śpiew. W szelk ich in fo rm a 
c j i  udzie la C B K  w  W arszawie, u l. 
Zgoda 15. Funkc ję  sekretarza K o n 
kursu  E lim inacy jnego ob ją ł p ro fe 
sor W ik to r  Bregy.

Warmiacy i Mazurzy 
wracają

O lsz tyn . (Z A P ) P ośredn io  i  bez
pośredn io  na  s k u te k  m in io n e j w o j 
n y  duża lic zb a  lu d n o ś c i ro d z im e j 
(p rzew ażn ie  m ężczyzn) zna la z ła  
się poza g ra n ic a m i k ra ju .

J a k  s tw ie rdzo n o , do c h w il i  o - 
becnej p o w ró c iło  do k r a ju  o ko ło  
10.000 osób, p rze w a żn ie  ro ln ik ó w  
z  p o w ia tu  o lsz tyńsk iego , o s tró d z - 
k iego , szczy ci-eńsk ie go i  resze ł- 
skiego.

P odan ia  osób p rz e b y w a j ących 
jeszcze w  N iem czech  o u d z ie le n ie  
z e z w o le n ia . n a  p o w ró t do k r a ju  
n a p ły w a ją  s ta lę  do m ie js c o w y c h  
w ła d z . W  s ty c z n iu  b r. w p ły n ę ło  do 
U rzę d u  W o je w ó d zk ie g o  200 podań, 
w  lu ty m  zaś ponad  300.

za r L u d o w y , K a to w ic e , M o  
n iu s z k i 10. te l.  302-03. 1384d

S IA T K I  o g ro d z e n io w e  _ i  
o c h ro n n e  po leca  W y tw ó r 
n ia  S ia te k  D ru c ia n y c h  T y 
c h y  N o w o -K o ś c ie ln a  fi. 
t e l . 'M .  2666g

M Ł Y Ń S K I E  m a szyn y , 
w s z e lk ie  P rz y b o ry  d o s ta r
cza f i r m a  K a n a re k - K r a 
k ó w , M a zo w ie cka  35, 1458d

M Ł Y N A R Z E !  P rz y b o ry  
m ły ń s k ie , a r ty k u ły  te c h n . 
dos ta rcza  „M ły n a rs tw o *  , 
K ra k ó w , F il ip a  13. 1393d

d o b r ? ^ ? * ® .  .sam o d z ie ln y , 
b z e b n y  S , n k i . P ° -
n= 1? 'a t° w ic e , T e a tra l

2' te l. 333-88, 333-63.
2752g

P om ocy do- 
2? Ś tvó „ • tosz,: K a to w ic e , 
318-07 n ia  50- b i. 7, te le f .

2783g

nBaIU R A I-M T K A  sa m od z ie l-
k s ia i  , om oać p row a d zen ia  

,  w ym ag a n e , po trze bn a  
ai(az do p rz e d s ię b io r

co P , bud o w la n eg o . O fe r ty  
3 Msn te ln ik a  K a to w ic e  u l.  

■Ia n r  12 pod  „2286“ .
2849g

Z E L A Z N IA K  d o b ry  fa c h o 
w ie c  na n a rzę d z ia , o k u c ia  
b u d o w la n e  i  m e b lo w e . P o 
trz e b n y  n a ty c h m ia s t. M ie 
szka n ie  za pe w n io n e , e w e n t. 
u trz y m a n ie  ró w n ie ż . K o 
c z o ro w s k i H e n ry k  — K r a 
k ó w , Szew ska 9. S k ła d  Ż e 
laza . 1568d

• h o « , -7 r K Ę  sam otną , sa- 
k ie tn \,, in ^ ’ z o b o w ią z k ie m  
ku che „anla  Pra cą p e rso n e lu  
WynnUUego p rz y jm ie  D om  
' ' C S ? J i0 w y  z z k .

* w  K u d o w ie -  
hadf?Rł-'A ^P n se d n io  na leży

nnH anlo  WT8Z Z
odp isy  

1564Ó
f5 'c to r y L j :i0danle 
f ^ ia d e c t ^  orSZ

do ^ i y ? 3sT K A  po trze bn a  
B y to m  l ' ? r i i  a d w o k a c k ie j,
T e !- 30 a f :’ ■ s ta l in a  s- 1 P- — 2807g

> r Lo-bry k i  0
lu b  che- 

nbw oczesne j fa 
na’ d‘nKaCetonu * b u ta n o lu  
s2UkiH«ry c h  w a ru n k a c h  po- 
fortrm z m y ‘ M ieszka n ie  kom  
szen ja e . zaP ew n ione . Z g ło - 
Whi ą.r «  D y r e k c j i  C u k ro - 
------« a c ib o rz u . 2800g

r * y n o w J E M Y  n a ,y c h m ia s t 
go y i an.!? 0  e ne rg iczne - 

kiero-niJ<a bud°W'lanego

P O M O C N IC A  dom o w a  p o 
trze b n a  od za raz . K a to w ic e  
u l.  J . L ig o n ia  40, m . 3.

2792g

O S O B Y  in te l ig e n tn e j do za 
ję c ia  s ię  dom e m  2 p ra c u ją 
c y c h  osób i  d w o jg ie m  d z ie 
c i ( l i /2  i  8 la t )  p o s z u k u ję . 
Jest d ru g a  pow ioc. C ho rzó w  
S ta d io n , 1 M a ja  24. S ożyft- 
s k i. 2846g

U R Z Ę D N IC Z K A  ene rg iczna
do h u r to w n i  w  K a to w ic a c h  
p o s z u k iw a n a . O fe r ty  z  p o 
d an ie m  p r a k t y k i  C z y te l
n ik  K a to w ic e  p o d  „2279 ‘ .

2836g

T E C H N IK  m e ta lo w ie c  p o 
t rz e b n y  do p r o d u k c j i  czę
śc i k u ty c h .  F irm a  pryw- 
O fe r ty  B ie ls k o , s k r .  p cz t. 10 

2827g

S A M O T N A  la t  33, p o s z u k u 
je  p osady ja k o  g osp o d yn i 
do 1 lu b  '2 osób. R e fe re n c je  
na żądan ie . O fe r ty  do Dz. 
Z a ch o d n . K a to w ic e  pod  
„2288". 2850g

R E P R E Z E N T A C Y J N A  m ło 
da p rz y jm ie  p ra c ę  w  c h a 
ra k te rz e  k e ln e rk i  w  c u k ie r  
n i.  R e fe re n c je  p ie rw s z o rz ę  
dne  O fe r ty  C z y te ln ik  K a 
to w ic e  pod  „ K a u c ja " .  2845g

T A P C Z A N Y , fo te le , m a te 
race  s o lid n e  po leca W ilc z -  
k ie w ie z , K a to w ic e . K o ś c iu 
s z k i 31. 1383d

S IN G E R  m a szynę  sp rzedam  
K a to w ic e , J a g ie llo ń s k a  7, 
m . 5. 28538

S P R Z E D A M  w ię kszą  ilo ś ć  
m io te ł b rz o z o w y c h  d łu g ic h  
i  k r ó tk ic h .  P szczó łką  P a w e ł 
T re sn a , p o w ia t Ż y w ie c  81.

1567d

H U R T O W N IA  „C e lo fa n “  po
lecą  c e lo fa n  b e z b a rw n y  i  
k o lo ro w y  w  a rkusza ch , c ię 
ty ,  ro lo w a n y , ró ż n y c h  g ru 
bośc i. C zeladź, B y to m s k a  
n r  35, te l.  718-42 . 28388

C E G ŁĘ  z w y k łą  oraz. sza
m o to w ą  dosta rcza  S k ła d n i
ca M a te r ia łó w  B u d o w la 
n y c h  B y to m , S k ła d o w a  13, 
T e le fo n  32-61. 2847g

S P R Z E D A M  o k a z y jn ie  k a 
w ia rn ię  -  d a n c in g . Zg łoszę 
n ia  C z y te ln ik  R y b n ik  pod 
.D a n c in g “ . 2829g

S A M O C H Ó D  m a r k i  . F ra - 
m o “  w  d o b ry m  s ta n ie  
sp rzedam . T e le f. 406-38.

2828g

S Z O F E R -m e c h a n ik  poszu 
k u je  posady. O fe r ty  C zy
te ln ik  K a to w ic e  p od  „2280 

2837g

Kopna
K S IĄ Ż K I  N A U K O W E  p o l
sk ie , n ie m ie c k ie , k u p u je  
— sp rze d a je . K s ię g a rn ia  
A n ty k w a rn ia  N ik o d e m s k i, 
K a to w ic e . Jana 14. 1385d

S U W A K I, c y rk le ,  a r ty k u ły  
te c h n iczn e , k re ś la rs k ie , 
k s ią ż k i p o ls k ie  i  fa ch o w e  
n ie m ie c k ie  k u p u je  K s ię g a r 
n ia  P io t r  R a j, K a to w ic e , 
S w . Jana  6. 2693g

B IU R A L IS T K A  z m aszyno - 
p ism e m  p o s zu k iw a n a . „B o 
b o “  K a to w ic e , O po lska  3.

2824g

ba
do mirt ownicze stanowisko 
nych ?Wy bomów mieszkał 

1 P om ys łow ych  w 
bia osr,vcr3i Watnai '  Zgłosze- 
ścielna0łt  Ste Katowice, KO- 
8 ,« '■ m. 8 w godz. od

o lano. 2797g

S T O L A R Z  zo s ta n ie  p rz y 
ję ty .  „B o b o " ,  K a to w ic e , - u l.  
O po lska  3. 2822g

G O S P O D Y N I k u c h a rk a  p o 
trz e b n a  od za raz, z g ło s z e 
n ia  osob is te  K a to w ic e , u l /  
G en. S ik o rs k ie g o  (W a n dy) 
n r  30, m . 10. 2319g

C Z E L A D N IK  sze w sk i p o 
trz e b n y  od za raz. K a to w i
ce, M ik o to w s k a  45. 2816g

R E T U S Z E R K Ę  - fo to g ra fk ę  
dob rą  s iłę  p rz y jm ę . Zgłoszę 
n ia  D z ie ń . Z a c h o d n i B y to m  
pod „R e tu s z e rk a “ , 28l4g

W A N IL IN Ę  w  p ro s z k u  k u 
p u je m y . „E n b e g e k a “  K a 
to w ic e , P le b is c y to w a  17.

1502d

M O T O C Y K L  — 200 cem  w
p ie rw s z o rz ę d n y m  s ta n ie  k u  
p ię . B ie ls k o  — te l. 27-29.

2772g

D Y W A N Y  p e rs k ie  k ra jo w e , 
n a p ra w a , czyszczenie , k u 
pno , sp rzedaż. H usse in  K e - 
r im ,  K a to w ic e . M o n iu s z k i 
12, te l.  300-54. 1576d

R TE C  k u p u je m y . L ao , W at 
szawa, A l.  Je rozo lih rsk ie_  29. 
p ie rw sze  p ię tro . 1569d

K O S Z U L K A  in t ro l ig a to rs k a  
z w y k ła  i  w ie lk a n o c n a , p a 
p ie r  k re d o w y  i  in n e  p rz e 
tw o r y  p a p ie ro w e , p a trz  w y  
że i „H u r to w n ia  C e lo fa n  '.

28398

B IB U Ł K A  p a p ie ro w a , g ilz y  
p a trz  w y ż e j H u r to w n ia  ..Ce 
lo fa n " .  3840g

W O R K I p a p ie ro w e , to re b k i 
handlowe, p rz y  większych 
ilościach dostawa na m ie js 
ce, pa trz  w yże j H u rtow n ia  
„C e lo fa n " .  2841g

O G RO D  d z ia łk o w y  w  K a 
to w ic a c h  do sp rzed a n ia . O - 
fe r t y  n a le ż y  z ło ż y ć  „C z y te l 
n ik  K a to w ic e  pod  ,,31374“ .

279Sg

M O T O C Y K L  D K W  250 cem
w  d o b ry m  s ta n ie  do sp rze 
d an ia . Ł a g ie w n ik i S i. S zko l 
na 14. 2795g

W IE R T A R K A  e le k try c z n a  
ręczna  120 V  23 m m  0 240
o b ro tó w  do  s p rzed a n ia  W ia  
dom ość w  re s ta u ra c ji Jam - 
czak, W e łn o w ie c , u l.  K s . 
Z y m e łjc i. 2794g

S P A W A R K Ę  e le k try c z n ą
p u n k to w ą  do  2 m m  b la c h  
k u p ię . B u ja k , K a to w ic e , 
R y n e k  4. 2790g

K O M P R E S O R  5 A tm . 30 m a 
godz. lu b  w ię k s z y  K u p im y  
B ie ls k o  s k r. oocz t. 10.

2828S

S A M O C H Ó D  o sóbow y „W a n  
d e re i:“  po g e n ć ra ln y m  re 
m o n c ie  o k a z y jn ie  do sp rze 
d an ia . W iadom ość te l.  338-76.

2791g

S P R Z E D A M  h u r to w n ię  w ód  
m in e ra ln y c h , s o li le c z n i
czych , p iw a , w y tw ó rn ię  
w ó d  g a zo w ych . K a to w ic e . 
T e le fo n  315-74. 2852g

S P R Z E D A M  S0 o k ie n  in 
s p e k to w y c h . O fe r ty  C z y te l 
n łk  K a to w ic e  pod  „ In s p e k -  
ta " .  2825g

S A M O C H Ó D  O p e l -  K a d e t 
k o m p re s o r  6 a tm . s p rzed a 
m y . K a to w ic e , O po lska  18(2 

2«23g

S P R Z E D A M  sam ochód  4 
to n y , s ta n  i  o g u m ie n ie  b. 
d o b ry , d w a  b iu rk a , kasę 
p an ce rn a  i  sam ochód  1/2 to  
n o w i'.  O fe r ty  D z ie ń . Zach . 
K a to w ic e  pod  „2265".

2K0g

H E B L A R K A  g ru b o śc io w a  
400 m m  n ow a  o k a z y jn ie  ta 
n io  do sp rze d a n ia . O fe r ty  
C z y te ln ik  K a to w ic e  pod 
„2262“ . 2817g

O B O R N IK  (naw óz) do sprze 
d an ia . W iadom ość B y to m , 
P o w s ta ń c ó w  W a rsza w sk ich  
n r  15, m . 7, te l.  45-02. 2B llg

Galówka

|  Miesiknnin
Z A M IE N IĘ  p o k ó j z k u 
c h n ią  na 2 p o k o je  z k u 
c h n ią  w  K a to w ic a c h  za 
z w ro te m  k o s z tó w . Z g łosze 
n ia  K a to w ic e , G liw ic k a  19, 
m . 1. 2804g

D W A  p o k o je . k u c h n ia , 
p rz e d p o k ó j K a to w ic e  za 
m ie n ię  na podobne  w  K a to  
w ic a c h . O fe r ty  K a to w ic e , 
s k ry tk a  p ocz to w a  33. 2799g

Z A M I E N I Ę  3 p o k o je  z. 
w y g o d a m i K a to w ic e  na  p ro  
w in c jo n a ln e . W a ru n e k  o- 
g ró d  O fe r ty  „C z y te ln ik ' 
K a to w ic e  „O g ró d " .  2793g

M IE S Z K A N IE  2 -p o ko jo w e , 
k o m fo r to w e , z a m ie n ię  na 
ta k ie  sam e 3 po ko jo w e . O f. 
C z y te ln ik  K a to w ic e  pod 
„2274". 28348

M O T O C Y K L  „ W ik to r ia “  4- 
ta k t .  n o w y  350 c m 3 sp rze 
dam . D ą b ro w a  G ó rn ., So
b ie s k ie g o  11, m . 2. 2844g

M O T O C Y K L  D K W  stan  do 
b r y  250 c m  sp rzedam . D ą 
b ro w a  G ó rn . te le fo n  68-307.

2643g

P O S IA D A M  s k ła d y  m a te 
r ia łó w  b u d o w la n y c h , k o n 
ces ję . boczn icę , b iu ra , w a 
gę w ozo w ą . O c z e k u ję  p ro 
p o z y c ji.  B y to m , S k ład o w a  
n r  18, te le f . 32-61. 2848g

|  Lokale handlowe |
L O K A L  Z a b rze  c e n tru m , 
u rz ą d z e n ie  m a łe j w y tw ó r n i 
c h e m ic z n e j o ds tą p ię , w y 
d z ie rż a w ię . Z a b rz e  „C z y 
te ln ik “  pod  „ L a b o r “ . 2802g

C U K IE R N IA  z p ra c o w n ią  
w  d ó b r . p u n k c ie  do  sp rze 
d a n ia . C zęstochow a. O fe r ty  
C z y te ln ik  S osnow iec  pod 
„99“ . 2842g

O D S T Ą P IĘ  d w u iz b o w y  lo 
k a l h a n d lo w y  w  K a to w i
cach za z w ro te m  k o sz tó w  
re m o n tu . O fe r ty  , C z y te ln ik  
K a to w ic e  pod „K a to w ic e “  

2833g

M IE S Z K A N IE  3 i  p ó ł p o 
k o ju  w  B y to m iu  zam ie n ię  
na w ię ksze . W iadom oś?  
B y to m  te le f . 29-72. 2812g

| l i ? i i n k i n ^ ł l n k « r |

D R  M E D . J U L I I  S W IT A L - 
SKCKJ —  S zko ła  M asażu 
Leczn iczego  i  K o s m e ty k i 
R a c jo n a ln e j — ro zpo czyn a  
k u rs  le tn i.  Z a p is y  — W a r
szaw a, ? .u ra w ia  32. Iló ś ć  
s łu ch a cze k  o g ra n iczon a . La  
b o ra to r iu m  D r  J u l i i  S w łta l 
s k ie j c z yn n e  i  n ie m a  n ic  
w spó ln eg o  z O b. G ize llą  
S w ita ls k ą . 1528d

K S IĘ G O W O Ś C I z p rz e b it
k o w ą  w y u c z a  do  c a łk o w i
te j p e w n o śc i b ila n s o w e j. 
K a to w ic e , 1 M a ja  8. I442d

Z G U B IO N O  d e k la ra c ję
w ie rn o ś c i na  n a z w is k o  K o 
n ie czn a  H ild e g a rd a , S iem ia  
n o w ice , 2798g

Z G U B IO N O  k a r tę  R. K . U . 
W a d o w ice  1945 r .  na n a z w i
sko  R z y c k i Jó ze f. 2789g

Z G U B IO N O  zaśw iadcz , o b y  
w a te ls tw a  p o lsk ie g o . D w o  
ra c z y k  M a r ia , T u rz e , pow . 
L u b lin ie c . 2821g

Z G U B IO N O  d o k u m e n ty  oso 
b is te , B a r to n ia k  A d o lf .  R y 
b n ik ,  W ie js k a  4. 2830g

l Poszukiwania
Z O N A  J a d w ig a  p o szu ku je  
w  s p ra w ie  ro z w o d o w e j m ę 
ża Józefa  C zech o w sk ie 
go u r .  w  S ta ra c h o w ic a c h  
1919 do Sądu O krę g o w e g o  I  
c y w iln e g o  w  J e le n ie j G ó-

1573d

P O S Z U K U JĘ  ro d z in y  Jaś
k ie w ic z ó w  za m ie s z k a ły c h  
w  S osnow cu , O s trog ó rska  8 
o jca  A n to n ie g o , m a tk ę  M a 
r ię  z M a ło b ę d z k ić h  1 b ra c i 
Jana, W ła d y s ła w a , Ig n a ce 
go, Józefa  i s ió s tr :  Józefę  
i  H e le n ę . W ia do m o śc i k ie 
ro w a : F e lc z e r J a ś k ie w ic z  
Szczepan, pocz ta  K a za 
n ó w  I łż e c k i.  1583d

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n y  
dowód osobisty M a d z i a  
F ra n c is z e k , B re n n a  405.

f  15750

The-
Chambard

fra n c u s k a  h e rb a ta  
przeczyszcza jąca  u ła 
tw ia  tra w ie n ie . T o 
re b k a  5 p o rc j i  z ł 50. 
A p te k i i  d roge rie .

872

Smigusówki
o ró żn ych  zapachach 
po cenach n a jn iż 
szych poleca: 
W y tw ó rn ia  C hem .- 

K osm .

„ B I E L “
Częstochowa, A rm ii 
Ludow ej 6, te l. 23-58 

916

R O D Z IC Ó W  B A Z Y L  A N N Ę  
i  T O M A S Z A  ze w s i Sapo- 
w a , p ó w . P o d h a jce , w o j.  
T a rn o p o ls k ie , o raz  ro d z in ę , 
p o s z u k u je  syn  B a z y l Józe f 
z a m ie s z k a ły  w  B o b rk u , 
p o w  B y to m , u l.  S y p ia ln a  
l  2809g

A N G IE L S K IE G O , f r a n c u 
sk ieg o , ła c in y , m a te m a ty k i 
w yu cza  K a to w ic e , M ły ń s k a  
n r  7, I I I  p . po  le w e j.  2835g

P O S Z U K IW A N A  A b ła m o - 
w ic z o w a  M a ria , k tó ra  1932 
r .  p rz e b y w a ła  z m ężem  A le  
k s a n d re m  w ie ś  R u d k a , p o 
w ia t  B ie ls k  -  P o d la s k i w o j.  
B ia ły s to k . In fo rm a c je  k ie 
ro w a ć : A le k s a n d e r A b la m o  
w ic z , B y to m , 28 s tyczn ia  
n r  12. . 2815g

r Zqnby
S K R A D Z IO N O  d o k u m e n ty  
p a lc ó w k ę  n ie m ie c k ą , zam el 
d ow a n ie , zaśw iadczen ie
w ię ź n ió w  p o lity c z n y c h  na 
n a z w is k o  F e lic ja  R e u tt.

1574d

Pokoje
P O K O J U  w  K a to w ic a c h  
p os z u k u je  s o lid n a  P a n i na 
s ta n o w is k u , za p ła c i dob rze . 
T e le fo n  324-00 o d  9 —  18.

2803g

S O L ID N Y  k a w a le r, u rz ę 
d n ik  p rz e m y s łu  w ę g lo w e 
go p o s z u k u je  p o k o ju  u m e 
b lo w a n e g o  w  K a to w ic a c h  
p rz y  k u ltu r a ln e j  ro d z in ie . 
O fe r ty  „ C z y te ln ik “  K a to 
wice pod „2290“ , 2851g

Z G U B IO N O  k a r tę  re je s tra 
c y jn ą  na n a z w is k o  N ie m ie c  
Jó ze f w y d a n ą  p rzez  R .K .U
K ro s n o . 1586d

Z G U B IO N O  m e try k ę  u ro 
dzen ia , re je s tra c ję  w o js k o 
w ą  o raz  d o w ó d  o s o b is ty . P i 
k u l  A r i to n i W a m b ie rz y c e .

U W A G A  F o to  — agenci! 
P rz y jm u je m y  w s z e lk ie  za
m ó w ie n ia  na p o r t re ty :  F o 
to  J a k u b o w s k i, Z a w ie rc ie , 
3 M a ja  1. 1492d

^ n U w a ł a j a n i g l

U N IE W A Ż N IA M  d o w o d y  
tożsam ości k o n i N r .  42 552 
i  N r .  42 553 w y s ta w io n y  na 
n a z w is k o  W arzecha  W ła d y  
s ła w  zam . w  Kończycach.

1571d
S K R A D Z IO N O  tym cza so w e  
zaśw iadczen ie  o b y w a te l
s tw a  p o lsk ie go , d o w ó d  to ż 
sam ości o raz  za św iadczen ie  
R K U  G liw ic e , w y d a n e  na 
n a zw isko  B e rn a te k  Jan, 
M ie c h o w ic e , O g ro d o w a  16.

2806g

S K R A D Z IO N O  d e k la ra c ję  
w ie rn o ś c i i  w s z e lk ie  in n e  
p a p ie ry . J o ń c z y k  Z o fia , K a  
to w ic e . M ariac k a  32, m . 10.

2832g

U N IE W A Ż N IA M  S kradzioną  
U c h w a lę  P e n s y jn ą  i  le g i ty 
m a c ję  P K P  na n azw isko  
S am ko  M ic h a lin a  zam . P rze  
m v ś l u l.  G ru n w a ld z k a  64.

*  ’ 1570d

K U P I M Y

g ru b . 13 —  15 m m  
P os ław sk i, B i e l s k o  
1 M a ja  n r  36. (969)

BARWNIKI DOJAI 
WIELKANOCNYCH

» O Ł S i / I M «
Kraków, —  Łobzowska 5
970

U N IE W A Ż N IA M  z g ub io ną  
k a r tę  e w a k u a c y jn ą  N r .  
30 760 ze L w o w a , z a św ia d 
czenie  p ob o ro w e  P in d y c k i 
Z d z is ła w . B y to m , J a g ie l
lońska  14» 28e5§

c z y s to - ln ia n y  i sz tu 
czny 912

Hit
m in io w y  i o k ie n n y  w  
g a tu n k u  p rz e d w o je n 
n y m  poleca W y tw ó r
nia M . R einer i S -ka  
Sosnowiec, Prcz. B ie 
ru ta  41, te l. 615-48.
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i  f  i  PIECZENIE NIE 
JtSTDŁA MNIE Z g in ie  powsinoga b esk id zk i

napmszm

Odbudowa schronisk
i iOlsztyn;

O LSZTY N . Z przyznanych przez 
M in is te rs tw o  K o m u n ika c ji k redy
tó w  odbudowano i urządzono schro 
n iska  położone w  O lsztynie, W ie l- 
kasach i  M iko ła jkach , k tó re  będą 
m og ły  pomieścić łącznie 345 osób.

K re d y ty  na odbudowę i urządze
n ie  schron isk w  L idzbarku-W arm ., 

• F rom borku , M rągow ie, Ostródzie, 
Szczytnie, K ę trzyn ie , Piszu, O rzy
szu, Węgorzewie, . Ornecie i B iskup 
cu m a ją  być przyznane jeszcze w  
roku  bieżącym.

(K O R E S P O N D E N C JA  W Ł A S N A  
„D Z IE N N IK A  Z A C H O D N IE G O “ )

Ż yw ie c , w  m arcu .
P o p u la rn a  p iosenka : „G ó ra lu , 

czy c i n ie  ża l? “  —  będzie p ra w 
dopodobn ie  d ługo  jeszcze śp iew a 
na  p rz y  lada  o k a z ji, a le  ju ż  d z i
s ia j na leży  s tw ie rd z ić , że s tra c iła  
ona po obecnej w o jn ie  na  sw e j 
a k tu a lno śc i, p o m ija ją c  rzecz ja s 
na tęskno tę  do g ó r w ła ś c iw ą  
w s z y s tk im  lu d z io m  lu b ią c y m  p rz y  
rodę.

P rze lu d n io n a  Ż yw ie cczyzna  b y ła  
te renem  s iln e j e m ig ra c ji na  p rze 
ło m ie  w ie k ó w  dz iew ię tn a s te g o  i 
dw udz iestego  do A m e ry k i i  W est
fa l i i ,  zaś po p ie rw sze j w o jn ie  
ś w ia to w e j b y liś m y  ś w ia d k a m i m a 
sowego ru c h u  w  k ie ru n k u  z w ła 
szcza F ra n c ji i  B e lg ii.  Po obecnej 
w o jn ie  zagadn ien ie  e m ig ra c ji w  
s k a li p a ń s tw o w e j p rze s ta ło  w  P o l
sce is tn ie ć ; z a m ie n iło  się w  k o 
nieczność im ig ra c ji w s z y s tk ic h  s ił 
roboczych , ja k ie  w  c ię żk ich  la 
ta ch  n ie z d ro w e j p o l i ty k i  gospo
d a rcze j i  w y z y s k u  b y ły  zm uszo
ne szukać z a ro b k u  gdzie  in d z ie j.

O czyw iśc ie  Ż yw ie cczyzn a  p o 
zosta je  n a d a l te re n e m  p rz e lu d 
n io n y m  —  dość w spom n ieć, że na 
te re n y  zachodn ie  p rze n io s ła  się 
po w o jn ie  b lis k o  je d n a  czw a rta  
część lu d n o ś c i p o w ia tu . Ż yw no ść

Przem ysł ludowy na  Żywiecczyźnie
m u s i p o w ia t ż y w ie c k i sprow adzać 
z ze w n ą trz , b ra k  m u  Chleba, zaś 
na e k s p o rt m a  sw o je  lasy, owce, 
w ę d lin y , g rz y b y , ja g o d y  leśne, 
w y ro b y  p rz e m y s łu  ludow ego. Po
n a d to  m a  p ię k n e  te re n y  le tn is k o 
w e  i  tu ry s ty c z n e  oraz... s ta łą  na d 
w y ż k ę  lu dnośc i. Dość liczne  fa 
b r y k i  m ie jsco w e  za w y ją tk ie m  
ta r ta k ó w  p rz e ra b ia ją  su row ce  spo 
za p o w ia tu . Na sp ec ja lną  u w a 
gę z a s łu g iw a łb y  p rze m ys ł lu d o 
w y , k tó re g o  zakres o b e jm u je  
w sze lk ie g o  ro d z a ju  w y ro b y  z 
d rze w a , w ik l in y ,  k o rz e n i ś w ie r 
k o w y c h  itp . U boga lud n o ść  p o 
w ia tu , n ie  m ogąc w y ż y w ić  się ze 
ską p ych  p lo n ó w  l ic h e j z ie m i g ó r
s k ie j, m us ia ła  o g lą d ną ć  się za in 
n y m i ź ró d ła m i u trz y m a n ia . Dość 
pow iedz ieć , że w  p o w ie c ie  ż y w ie c 
k im  n iespe łna  je d n a  p ią ta  część 
gospodarstw ' ro ln y c h  je s t sam o
w ys ta rc z a ln a . Reszta m usi d o ra 
b iać  p racą  w  iasach. zw ózką d rze 
w a , p ra cą  w  fa b ry k a c h  i  k o p a l
n iach , w y ro b e m  naczyń d re w n ia 
n ych , n a rz ę d z i gospodarstw a d o 
m ow ego, sp rzę tó w  gospodarsk ich  
i d o m o w ych , koszy z w ik l in y ,  i  
m io te ł z ga łęz i b rzozow ych.

ne te re n y , zależnie od ro d z a ju : w  
n a jw y ż s z y c h  re jonach  K o sza ra w y  
i L a c h w ic  k w itn ie  za b a w ka rs tw o  
i  w y ro b y  bukow e  d la  gospodar
s tw a  dom ow ego, n a czyn ia  d re w 
n ia n e  w y ra b ia ją  n a jw ię c e j w  g ro 
m adach  g m in y  S tryszaw a , s z p ii-  
ka rze  g ru p u ją  się w  C iścu, koszy
ka rze  w  Zarzeczu na d  Sołą, 

Z a g a d n ie n ie  tego p rz e m y s łu  n ie  
in te re s u je  nas tu ta j z p u n k tu  w i
dzen ia  technicznego sam ej p ro 
d u k c ji,  k tó ra  n ie  zrobiła, w  c ią 
gu setek la t  w ie le  postępów  i  od 
b y w a  śię n a d a l w  w a ru n k a c h  
na ogół p ry m ity w n y c h , n a to 
m ia s t zagadn ien ie  to  p rze d s ta w ia  
się c ie ka w ie  ze' s tro n y  ekono 
m iczn e j —  m ia n o w ic ie  o rg a n iza 

c j i  z b y tu  ty c h  w y ro b ó w . M o to ra 
m i g łó w n y m i ro z w o ju  tego p rze 
m y s łu  b y ły  m ie jscow e  surow ce  
i  b ieda  góra lska . R o zn o s ili też gó
ra le  sw o je  w y ro b y  po p ro s tu  na 
p lecach  i zapuszczali się ze s w y 
m i w y ro b a m i da leko  w  s tronę  
K ra k o w a  i  Ś ląska. W y tw o rz y ł się 
sp e c ja ln y  ty p  w ę d ro w ca  g ó ra l
skiego, m ającego w ie le  cech w spó ł 
n y c h  z ty p a m i „p o w s in o g ó w  be
s k id z k ic h “ , o p iew anych  przez Z e 
gad łow icza . Do dziś jeszcze k o 
szara w ia n ie  noszą swe w y ro b y  
b u ko w e  na p lecach i spo tkać ich  
m ożna p ra w ie  w  ka ż d y m  m ieście  
n a  zachodzie. W y ro b y  b e d n a r
sk ie , czy ko szyka rsk ie  tru d n o  p o 
zb yw a ć  w  h a n d lu  „o b n o ś n y m “ , w

Nowe sady i ogrody
n a  i ió rn y m  i D o ln y m  a

Je len ia  Góra. (js) In s tru k to rz y  
ogrodn ictw a w o j. dolnośląskiego i 
śląsko -  dąbrowskiego s tw ierdza ją , 
że d la  unorm ow an ia  w łaśc iw e j p ro 
d u k c ji oraz sprzedaży drzew  ow o
cowych i  nasion, konieczne jes t ja k  

P rz e m y s ły  te  p o za jm o w a ły  ró ż -  najszybsze w ydan ie  odpow iednich

obrocie d rzew kam i 
nasionam i og rodn i-

SSRK

S P O R T 1 Po elimmacJacSi okręgow ych

Kto wszedł w poczet mistrzów pięści?
Gdańsk. W  obecności około 3 tys. 

w id zó w  odbyły się w  n iedzie lę  f i 
n a ły  m is trzostw : w m uszej: S ow iń
sk i (MKS) pokonał na p u n k ty  M u l
le ra  (,.G i-yf“ >; w kogucie j: K le in  
zw yc ięży ł ła tw o  Szopińskiego; w  
p ió rko w e j: ty tu ł zdobył G ołyński 
(MKS), wobec n iestaw ien ia  się A n t 
k iew icza (M KS); w le k k ie j: S k ie r - 
ka  pokonał na p u nk ty  Buzowskie- 
go; iu pó lśredn ie j: Chycbla („G e- 
dania“ ) pokonał kolegę klubowego 
Kuczewskiego; w  średn ie j: R ajski 
(„G edania“ ) pokonał Szym ankiew i
cza (M K S); w pó łc iężk ie j: B o rk  
pokonał Rudzkiego („W is ła “  Tczew) 
w  ciężk ie j: P o laków  w yg ra ł ła tw o  
z W ie liń sk im  (MKS).

L u b lin . — W  sa li gim nastycznej 
Domu Żołn ierza w L u b lin ie  odbyły  
się w  niedzielę fina łow e  rozg ryw 
k i bokserskie o m istrzostw o okrę 
gu.

W y n ik i techniczne: Waga musza
— K o łodyńśk i I I  (L) zwyciężył 
przez techn czne k. o. M azurka (S); 
waga kogucia — Baran (L) znokau
tow a ł Bobryka  I  (L); waga p ió rko 
wa — L ip iń s k i (L) zw ycięży ł przez 
k. o. B ie lawskiego (S); waga lekka
— Łoz ińsk i (L) w ypunk tow a ł Sie
m iona (L ); w  wadze pó łśredn ie j — 
Z ie liń sk i (L) zw ycięży ł przez k. o. 
N iem czyka (L); waga średnia — 
K u rz  (G arbarn a) zdobył p u nk ty  
w alkow erem  z powodu k o n tu z ji rę 
k i  Głębowsldego (L); waga półcięż

ka — Krzedzowsk: (L) znokauto
w a ł F lisa  (L); w  wadze ciężk ie j — 
Staniszewski (L) w ypunk tow a ł L is ia  
ka (L).

*
W arszaw a . W  c z w a rty m  d n iu  in d y 

w id u a ln y c h  m is trz o s tw  b o k s e rs k ic h

k la s y  A  o k rę g u  w a rsza w sk ie g o  o d 
b y ły  się  s p o tka n ia  f in a ło w e . W  r a 
m ach  m is trz o s tw  doszło  do se nsa cy j
nego p o je d y n k u  K o lc z y ń s k ie g o  z n o 
w y m  ta le n te m  w  w adze  ś re d n ie j 
Z a g ó rs k im . Po e m o c jo n u ją c e j w a lce  
z w y c ię ż y ł na p u n k ty  K o lc z y ń s k i, u zy  
s k u ją c  d ą p ie ro  w  trz e c ie j ru n d z ie  
p rzew agę.

Koszykarze »Warty« pokonani
przez Z.Z.K. (Poznań) 42:38 (17:20)

Anglia —  Walia 3:4 (1:2)
LO N D Y N , (obsł. w ł.) W Londyn ie  

rozegrany został m iędzypaństwowy 
mecz p iłk a rs k i reprezentacyj a- 
m ato rsk ich  pom iędzy A n g lią  i  W a
lią .

Poznań. S p o tka n ie  o m is trz o 
s tw o  l ig i  k o szyko w e j pom iędzy 
Z Z K  i  „W a r tą “  (Poznań) zakoń 
czyło  się po e m o c jo n u ją ce j grze 
z w yc ię s tw e m  d ru ż y n y  poznań 
sk ic h  k o le ja rz y  w  s to su nku  42:38 
(17:20).

„W a r ta “  w y s tą p iła  w  os ła b io 
n y m  sk ładz ie , bez na jlepszego swo 
jego  za w o d n ika  D y ie w icza , je d n a k  
na sk u te k  lepsze j g ry  zespo łow e j 
p ro w a d z iła  do p rz e rw y  w  s tosun
k u  20:17. Po zm ia n ie  s tro n  g ra  
p rz y b ie ra  na ostrości. Z Z K  w y ró w  
n u je , a na  6 m in . p rzed  końcem  
m eczu p ro w a d z i n a w e t ró żn icą  8 
p u n k tó w . W a rc ia rze  jeszcze raz

f in is z u ją , w y c ią g a ją c  na 38:42. 
W y n ik  do końca  m eczu n ie  u lega  
ju ż  zm ian ie .

W  d ru ż y n ie  zw y c ię s k ie j n a jle p 
szym  z a w o d n ik ie m  b y i G rzecho- 
w ia k , po7,a ty m  dobrze  w y p a d li 
K a s p rz a k  i  Ja rc z y ń s k i. Z  „W a r ty “  
w szyscy g ra li na poziom ie.

P u n k ty  d la  Z Z K  z d o b y li:  G rze- 
c h o w ia k  —  22, K o la ś n ie w s k i —  12, 
.Tarczyński —  8, d la  „W a r ty “  
R u szk ie w icz  —  10, S zym u ra , G o - I 
lim o w s k i i  M a ty s ia k  po 8 oraz 
D z ie l —  4. Z w yc ię s tw e m  ty m  d ru 
żyna  p o znańsk ich  k o le ja rz y  um oc 
n iła  sw o je  d ru g ie  m ie jsce  w  ta b e li 
p rzed  „W a r tą “ .

T y tu ły  m is trz ó w  W a rsza w y  (od  w a 
g i m u sze j do c ię ż k ie j)  z d o b y li:  Pa 
to ra . S o b k o w ia k , C z o rte k , Ż u ra w s k i 
W a s lak . K o lc z y ń s k i. A re h a c k i,  G rze 
la k .

W y n ik i  te c h n ic z n e  w a lk :
Waga m usza: P a to ra  t G ro c h ć w ) zw y  

c ię ż y ł na p u n k ty  T y c z y ń s k ie g o  (B u 
d o w la n i) . ’

W aga k o g u c ia : S o b k o w ia k  (G ro 
ch ów ) w y g ra ł na p u n k ty  z F lis ia k ie m  
L e g ia ).

W aga p ió rk o w a : C z o rte k  (R ado- 
m ia k j z w y c ię ż y ł na p u n k ty  S ie ra d za - 
na (R a d o m ia k ). O b y d w a j za w o d n ic y  
oszczędza jąc się n a w za je m , s to c z y li 
to w a rz y s k ą  w a lk ę , m a rk u ją c  c iosy  

W aga le k k a : Ż u ra w s k i (Ś K S ) z w y 
c ię ż y ł na p u n k ty  K o s iń s k ie g o  (R a
d o m ia k ).

W aga p ó lś re d n ia : W a s ia k  (R ado
m ia k )  w y g ra ł na p u n k ty  z B ła ż e je w 
s k im  (SKS).

W aga ś re d n ia : K o lc z y ń s k i (G ro 
c h ó w ) zw yc ię ża  na p u n k ty  Z a g ó rs k ie  
go (S ie ra k o w ia n k a ). W  p ie rw s z e j ru n  
dzte  Z a g ó rs k i a ta k u je . K o lc z y ń s k i w  
d e fe n s y w ie  k o n t ru je .  W  d ru g ie j r u n 
d z ie  K o lc z y ń s k i o trz y m u je  os trzeże
n ie  za b ic ie  g ło w ą . R un d a  d la  Z a 
g ó rsk ie g o . W  trz e c im  s ta rc iu  K o l
c z y ń s k i o s tro  a ta k u je  w y trz y m a łe g o  
Z a g ó rsk ie g o . R un d ę  w y g ra ł w y s o k o  
K o lc z y ń s k i.

W aga p ó łc ię ż k a : A re h a c k i (G roch .) 
w y g ra ł na p u n k ty  z K o tk o w s k im  (Ra 
d o m ia k ) po o s tre j w a lce .

W aga c ię żka : G rz e la k o w i (Leg ia ) 
p od d a t się w  d ru g im  s ta rc iu  S c ib o r 
(B u d o w la n i) ..

zarządzeń o 
ow ocow ym i i 
czymi.

Natom iast dla podniesienia ja ko 
ściowej i  ilościowej p ro d u kc ji w a - 
r-żyw i owoców konieczne je s t zor
ganizowanie zbytu p łodów  ogrod- 

jr  n iczych. Ma to specjalne znaczenie 
w  okręgach konsum pcyjnych, ja k im  
jes t D o lny  i G órny Śląsk.

W  zw iązku z tym  in s tru k to rzy  
ogrodn ictw a tych  dwóch w o je 
w ództw  podejm ują  akcję w spół
zawodnictwa. Przystąpienie do te j 
a k c ji w' ogródkach dom owych zgła
szają: po w ia ty  B ielsko, G liw ice , 
Nysa, Lub lin iec , Pszczyna, G łub 
czyce, Tarnow skie  G óry, K łodzko i 
Je lenia Góra. Norm ę uchwalono 
m in im u m  10 ogrodów przydom o
w ych  na gminę. W  handlow ej up ra 
w ie  w a rzyw  przystępu ją  do w spół
zaw odnictw a pow ia ty : P rudn ik , K o 
źle, Racibórz i G liw ice .

W  sadow nictw ie  przystępu ją  po- 
w ia ty : Koźle, Cieszyn, Strzelce, 
N iem odlin , B ielsko, Nysa i Będzin. 
Ponadto in s tru k to rz y  ogrodn ictw a 
rozszerzą obszar u p ra w y  w arzyw  
w  w o j. ś ląsko-dąbrow skim  do 14.200 
hektarów , a w  w o j. dolnośląskim  
do  7.400 ha.

Tapigf zwycięży! w kombinacji
na zawodach uj W iśle

W is ła . Z  o k a z ji o tw a rc ia  skocz
n i w  W iś le  o d b y ły  się zaw ody 
n a rc ia rs k ie , w  czasie k tó ry c h  u -  
zyskano nas tępu jące  w y n ik i :

B ie g  na  16 k m : (zg łoszonych 15 
z a w o d n ikó w , s ta rto w a ło  12, za
ko ń czy ło  10 z a w o d n ik ó w ): 1. T a j-

Mowe’ władze PZIA
Nad czym obradowali lekkoatleci

Warszawa. W  niedzie lę odbyło 
eię w alne  zebranie Polskiego Zw . 
Lekkoatletycznego. Zebran ie  Zagaił 
prezes P Z Ł A  — dy r. Foryś. Na
stępnie zebranych p o w ita ł pp łk . 
C zarn ik, zapewniając zw iązkow i w  
im ie n iu  dyr. Kuchara  pełne popar
cie G łównego Urzędu K u ltu ry  F i
zycznej w  szerzeniu le kko a tle tyk i.

W  dyskus ji nad sprawozdaniem  
ustępującego zarządu poruszono

Warszawscy akademicy 
zwyciężają w pływaniu
W arszaw a. O d b y ły  s ję  tu  to 

w a rz y s k ie  zaw ody p ły w a c k ie , 
A Z S  (W arszaw a) —  A Z S  (P o
znań), w ogó lne j p u n k ta c ji  z w y  
a ię ż y li a k a d e m ic y  w a rsza w scy  
w  s to su nku  93:75.

W  ram a ch  zaw odów , s ta r tu ją 
c y  poza k o n k u rs e m  za w o d n icy  
.E le k try c z n o ś c i“ : J a b ło ń s k i, J a - 

kn szko  J N o w a k  os iągnę li w  
sz ta fe c ie  3 x  100 st. zm ień , d o 
s k o n a ły  czas 3:58,7 m in . T rzeba  
n a d m ie n ić , że p ie rw s i d w a j p ly  
w a cy  lic z ą  po 16 la t.

sp raw y upowszechnienia lekkoa tle 
ty k i oraz szkolenia zawodników. 
W uznaniu  za dotychczasową dzia
ła lność zebrani udz ieT li ustępu ją
cemu zarządow i absolutorium .

N ow y zarząd ukonsty tuow a ł się 
następująco: prezes — dyr. Foryś, 
w iceprezesi — inż. O łdak, Cz. F o 
ryś  i  dyr. Askanas, sekre ta rka  — 
Matzke, ’ ska rb n ik  — Moskwa, go
spodarz — M akarew icz. Ponadto 
w  skład zarządu w eszli ja ko  człon
kow ie: S ienkiew icz, p ro f. P a ru -
szewski, Boski, Kw aśniew ska M a
ria , Boczkowski i re f. pras. red. 
Weiss. Ustalono dokooptować do 
zarządu p rzedstaw ic ie li W ojska, 
MO i K C ZZ . Delegatam i do Zw. 
Zaw. w ybrano  Forysia  Czesława, 
S ienkiew icza i Boskiego.

W  w o lnych  wnioskach postano
w iono, że zaw odniczki k lasy Ą  m o
gą brać udz ia ł w  m istrzostwach 
na jw yże j w  trzech konkurencjach 
(w y ją te k  s tanow i sztafeta, k tó ra  
n ie  jes t tu  brana pod uwagę). Po
nadto celem bardzie j wszechstron
nego rozw in ięc ia , zaw odniczki m u
szą p rzyn a jm n ie j raz w  roku  s ta r
tować w  tró jb o ju , lu b  5-boju.

n e r L e o p o ld  (W a tra  C ieszyn) 1,10,
2. H o le ksa  Ja n  (S K N  W is ła ) 1,1,16
3. H o le ksa  Józe f (S K N  W is ła ) 
1.6,56, 4. F ro s  R u d o lf  (S K N  W is ła ) 
1,8,09, B ro d a  W ła d y s ła w  (W a tra  
C ieszyn) 1,11,46.

B ie g  ju n io ró w  9 k m : (zgłoszo
n y c h  16 za w o d n ik ó w , s ta rto w a ło  
16, za kończy ło  15 za w o d n ikó w ): 
1. H eczko  R om an  (W a tra  C ieszyn) 
42,40, 2. K o e n ig  Ja n  (W a tra  C ie 
szyn) 44,47, 3. R aszka  Ja n  (S K N  
W is ła ) 46,47, 4. T a jn e r  J a n  (O M - 
T U R  G oleszów ) 46,5, 5. C ięc ia ła  
J e rz y  (S K N  W is ła ) 47,40.

K o m b in a c ja  k lasyczna : 1. T a j
n e r L e o p o ld  (W a tra  C ieszyn) sko 
k i  57, 54, 53,5 —  672, 2. F ro s  R u 
d o lf  (S K N  W is ła ) s k o k i 49, 54, 44 
—  572, 3. B ro d a  W ła d y s ła w  (W a-

43 —tra  C ieszyn) s k o k i 41, 42,
501.

S k o k i s e n io ró w : 1. F ro s  R u d o lf 
(S K N  W is ła ) s k o k i 59, 61 —  207, 
2. N o g o w czyk  Ja n  (W is ła  n ie s to - 
w a rzyszon y ) s k o k i 54, 61,5 —
202,9, 3. L a z a r  W ie s ła w  (W a tra
W is ła ) 53,5, 50 —  187,2, 4. L e g ie r-  
s k i E rn e s t (W a tra  W is ła ) —  178,3 
5. O ra w s k i Ja n  (W a tra  W is ła ) —  
172,4.

S k o k i ju n io ró w : 1. K la c z e k  R u -

Jednocześnie in s tru k to rz j' ogrod
n ic tw a  za in ic ju ją  w  porozum ieniu 
z P. C. H., C entra lą Spółdz ie ln i O - 
grodniczych i w łaśc ic ie lam i drob
nych gospodarstw budowę przecho
w a ln i. P rzechowaln ie tak ie  p ro je k 
tu je  się w  następujących ośrodkach: 
Pszczyna, B ielsko, Cieszyn, R ybn ik, 
Lub lin iec , Opole, Racibórz, Nysa, 
K a tow ice , G liw ice , Zabrze, B ytom  
i Chorzów. P rzechow aln ie te  będą 
posiadały pojemność od 30 do 500 
ton. Na jw iększa będzie w  K a to w i
cach (500 ton).

D la  podniesienia jakości p ro d u k 
c j i  sadowniczej, in s tru k to rz y  p rzy 
stąpią do organizowania ko lum n 
technicznych do w a lk i z chorobam i 
i szkodnikam i roś lin .

ty c h  też ga łęz iach  p rze m ys łu  roZ* 
w in ę ło  się n a jw ię c e j p o ś re d n ie ' 
tw o  i  fo rm a  gospodars tw a  z b li
żone n a jb a rd z ie j do ch a łu p n ic 
tw a . Rzecz jasna , że pośredn icy  
m ie js c o w i, ja k  i za m ie jscow i za
ra b ia l i  na  ty m  n a jw ię c e j. i  s ta ra li 
się w y tw ó rc o m  zap łac ić  n a jn iż 
szą cenę. Z d o b y w a n ie  surow ca  
na te w y ro b y  o d b y w a ło  się w  d u 
że j m ie rze  sposobem  tra d y c y j
n ym , pochodzącym  jeszcze z cza
sów', k ie d y  d rze w a  b y ło  w  ż y 
w iecczyźn ie  pod d o s ta tk ie m  i moż 
na je  b y ło  zab ie rać z cudzego la 
su bez w y rzą d ze n ia  p o w a ż n ie j
szej szkody w ła ś c ic ie lo w i i  bez 
w ię kszych  p ro te s tó w  z jego  s tro 
n y  bezp ła tn ie .

N o tu je m y  d z is ia j pow ażne  zm ia  
n y  w  te j sp ra w ie , z m ia n y  bez
w zg lę d n ie  na  lepsze i  n ie  ż a lu -  I 
je m y , że ty p  p o w s in o g i b e sk id z 
k iego  z g in ie  b e zp ow ro tn ie . P o w 
s ta ła  p rzed  p a ru  m ie s ią cam i Spół 
d z ie ln ia  P rze m yś lu  L u d o w e g o  Sa
m opom ocy C h ło p s k ie j w  Ż y w c u  
w z ię ła  sobie za zadanie  z o rg a n i
zow an ie  w  p ie rw s z y m  rzędz ie  na 
leży tego  z b y tu  w y ro b ó w  tego 
p rz e m y s łu  i  och ronę  p rzed  w y 
zysk ie m  p o ś re d n ik ó w . W szyscy 
c h a łu p n ic y  za p isu ją  się na  cz łon 
k ó w  s p ó łd z ie ln i, k tó re j odda ją  
sw o je  w y ro b y . S p ó łd z ie ln ia  n a 
w ią z a ła  s to s u n k i h a n d lo w e  z p o 
w a ż n y m i o d b io rc a m i w y ro b ó w , 
rozszerza coraz b a rd z ie j sw e r y n 
k i  z b y tu , zaś o s ta tn io  n a w ią za ła  
ko respondenc ję  z za g ran icą , m ia 
n o w ic ie  ze S ta n a m i Z je d n o czo n y 
m i i  N o rw e g ią  o raz p e n e tru je  za 
r y n k a m i z b y tu  na  te re n ie  S zw e
c ji ,  D a n ii,  B e lg ii i  H o la n d ii.

W  p ie rw s z y m  rzędz ie  z o rg a n i
zow ano d z ia ł k o s z y k a rs tw a  w  Z a 
rzeczu  nad  Sołą  o raz u tw o rzo n o  
f i l ię  w y ro b ó w  k o s z y k a rs k ic h  W 
G ie ra łto w ic a c h .

N a jw ię k s z y m  o d b io rcą  koszy 
je s t w  te j c h w il i  P o łu d n io w e  '¿ jed  
noczenie  P rze m ys łu  S zk la rsk ie g o , 
k tó re  w y s y ła  w  n ic h  sw e b u tle  do 
ZS R R , R u m u n ii, B u łg a r i i  i  E g ip tu . 
Z o rg a n izo w a n o  też i zapew n iono  
z b y t d la  w y ro b ó w  s z p ilk a rs k ie h , 
k tó ry c h  dostarcza  G isiec. W  d z ia 
le  w y ro b ó w  gospoda rsk ich  i  go
spo d ars tw a  dom ow ego  m o n tu je  
się spec ja lne  s to iska  n a  Z ie m ia ch  
Z ach o d n ich  i  w  K a to w ic a c h . —  
o tw a r to  sk lep  z za b a w ka m i i  w y 
ro b a m i k o s z y k a rs k im i w  Ż y w c u . 
S p ó łd z ie ln ia  n ie  m a  z a m ia ru  og ra 
n iczyć  się je d y n ie  do h a n d lu  w y 
ro b a m i, a le  nos i się ró w n ie ż  z za
m ia re m  zo rg a n izo w a n ia  szko len ia  
w  w y ro b a c h  z b ia łe j w ik l in y  oraz 
w y ro b a c h  z a b a w k a rs k ic h , h a f
c ia rs k ic h , w  p o d n ie s ie n iu  ja ko śc i 
w y ro b ó w  itp . W  ty m  ce lu  n a w ią 
zano też s to s u n k i z o rg a n izu ją cą  
się obecnie  szko łą  rze m io s ł d la  
in w a lid ó w  w o je n n y c h  w  R a jczy- 
Ó s z y b k im  ro z w o ju  s p ó łd z ie ln i 
m ó w i s ta ły  w z ro s t o b ro tó w  m ie 
s ięcznych, k tó re  w y n io s ły  w e 
w rz e ś n iu  ro k u  ub ieg łego  n ieco 
ponad  trz y s ta  tys ięcy, a w  lu ty m  
s ięga ją  ju ż  trz e c h  m ilio n ó w .

J . S.

Regulacja gospodarstw
n a  Z ie m ia c h  O dzyskanych

W arszaw a  (A P I) . Zakończona 
w  ub. r . a k c ja  uw łaszczen ia  r o l
n iczego na  Z ie m ia c h  O dzyskanych  
p o zo s ta w iła  d o tąd  n ie ro zw ią za n y  
p ro b le m  re g u la c ji obszaru  go
sp o d a rs tw  w ie js k ic h . —  D o ty c h 
czasowe g ra n ice  gospoda rs tw  u -  
s ta lone  b y ły  ty lk o  p ro w iz o ry c z 
n ie , a lb o w ie m  a k t n a d an ia  o k re -

.P7n Z yrw* sko k i 59,5, 58;5 ś la ł obszar g ru n tó w  ty lk o  w  i i  o 
—  213,6 L. R aszka Ja n  (S K N  W i - |  ści h e k ta tró w  n ie  w yzn a cza ją c  do

«fcnlr, 57 57 _  on, o o W o - k j a dn ie  g ra n ;c te g / obszar^sla) s k o k i 57, 57 —  201,2, 3. W ę- 
g rz y n k ie w ic z  J a k u b  (H K N  B ie l
sko) s k o k i 53,5. 50 —  195,7, 4. C ie 
ś la k  R u d o lf  (S K N  W is ła ) —  186,2, 
5. T a jn e r  Ja n  (O M T U R  G o le 
szów) —  186,2.

Przed zawodami o „Puchar Karkonoszy“
w Szklarskiej Porębie

Szklarska Poręba. W  dniach od 
12—14 bm. o rgan izu je  K lu b  N a r
c ia rsk i w  Szkla rsk ie j Porębie w ie l
k ie  zawody na rc ia rsk ie  o „ Puchar 
Karkonoszy" ,  w  k tó rych  udzia ł we 
zmą czołowi narciarze polscy.

P rogram  zawodów p rzew idu je :
W piątek, 12 bm. b ieg zjazdowy 

na tras ie  3.500 m. S ta rt na Szreni
cy, meta na Polanie p rzy  „D om ku  
Leśnym “ .

Sobota, 13 brn.. o godz.-12 sla lom  
w  K o tle  p rzy  schron isku pod „Ła b  
sk im  Szczytem“ .

N iedziela, 14 bm. konku rs  sko
ków  na w ie lk ie j skoczni oraz za

kończenie zawodów i rozdanie na
gród.

Zdobywcą „P ucharu  K a rko n o 
szy“  zostaje k lub, którego zawod
n icy  osiągną najw iększą łączną 
ilość punk tów  we wszystk eh kon
kurencjach, p rzy  czym punktow a
nych jes t p ierw szych 5 m iejsc. Po
za nagrodą przechodnią przew idzia 
ne są rów nież liczne nagrody in 
dyw idua lne  we .w szystkich  konku 
rencjach.

T e rm in  zgłoszeń do zawodów u - 
p ływ a  w  czwartek, 11 bm., zaś lo 
sowanie do ko n ku re n c ji odbędzie 
się tego samego dnia o godz. iS w  
d y re k c ji uzdrow iska.

W  c h w il i  obecne j p rzys tą p io n o  
ju ż  do w s tę p n ych  p ra c  a k c ji re 
g u la c y jn e j,  m a ją ce j na ce lu  usu 
n ię c ie  'tego s ta n u  rzeczy. M in i
s te rs tw o  R o ln ic tw a  i  R e fo rm  R o i 
n y c h  m o b iliz u je  c a ły  p o d le g ły  so
b ie  a p a ra t m ie rn ic z y , ce lem  p rze 
n ie s ie n ia  go n a  Z ie m ie  O dzyska 
ne, o raz s ta ra  się p rzez po d n ie 
s ien ie  w a ru n k ó w  p ła c y  w c iągnąć  
do te j a k c ji  m ie rn ic z y c h  p rzys ię 
g łych .

W  rb . a k c ja  re g u la c y jn a , o be j
m ie  p rzesz ło  2 m il.  ha  u ż y tk ó w  
ro ln y c h .

S zczególn ie  duże p race  p rze 
p row adzone  zostaną w  w o j. w ro 
c ła w s k im  (576.000 ha), szczeciń
s k im  (480.000 ha), o lsz ty ń s k im  
(334.000 ha) i  p o zn a ń sk im  (251.000 
ha). O prócz tego  a k c ja  re g u la c y j
na o b e jm ie  w o je w ó d z tw a  ś ląsko - 
d ą b ro w sk ie , g d ańsk ie  i  b ia ło s to c 
k ie .

U re g u lo w a n ie  -  g ra n ic  g ru n tó w  
poszczególnych g o s p o d a r s t w  
r o l n y c h  je s t także  w  c h w il i

! obecnej szczególn ie w ażne, p o 

z w o li b o w ie m  na  l ik w id a c ję  n ie u 
ż y tk ó w , k tó ry c h  r o ln ik  d o tąd  m® 
u p ra w ia ł n ie  będąc p e w n y m  czy 
do n iego  będą należeć.

C a łk o w ite  zakończen ie  a k c ji re 
g u la c y jn e j na  te re n ie  gospodars tw  
w ie js k ic h  o b e jm u ją c y c h  na  Z ie 
m ia ch  O d zyska nych  ok. 5 m il-  “  
p rze w id z ia n e  je s t z końcem  1949 l

środa, 19 marca .
5.58 S yg n a t i  za po w ied ź , 6.00 K ie  . 

ra n n e  w s ta ją  zo rze , 6.05 G im n a s ty * “
6.15 W ia do m o śc i. 6.20 Z e g a ry n k a  
zyczna, 6.50 P ro g ra m , 7.00 S y g n a ł f i . *  
su i  d z ie n n ik , 7.15 Z e g a ry n k a
ńa, 8.20 In fo rm a c je , 8.25 S k rz y “  5(J 
P . C. K . ,  8.35 O d c in e k  p o w ie ś c i, ° lS 
M u z y k a , 9.00 A u d y c ja  d la  szIcoi ; „ v ż y ' 
Z a p o w ie d ź , 9.20 K o n c e r t  r e k la m o ^ j
9.15 K o n c e r t  życze ń ,11,57 H e jn a ł, y ,  
W ia d o m o śc i, 12.09 P rz e g lą d  P i r o n
12.15 Z m ik ro fo n e m  po  k r a ju ,  
gad a n ka  f i lm o w a , 12.30 K o n c e r t , ^ .
m ło d z ie ż y , 13.30 M u z y k a , 13.40 A 'x ^  
c ja . 14,00 J ó ze f H a y d n , 14.40 i5.O0
k a  d la  d z ie c i, 14.50 K o m u n ik a ty *  
In fo rm a c je , 15.15 A k tu a lia ,  13;zJn Au-
z y k a , 15.30 K ą c ik  p ra w n ic z y , j^.25
d y c ja  d la  d z ie c i, 16.00 D z ie n n ik , 
S k rz y n k a  P , K .  O., 16.30 G łos £
d y c h , 16.40 S łu c h o w is k o  d la  l7>45 
ży, 17.10 M e lo d ie  o p e re tk o w e , j .  
R . U . L . ,  18.00 L e k c ja  ję z y k a  
sk iego . 18.15 A u d y c ja  r0zrV;,f\ d l*
18.45 O d c in e k  p o w ie ś c i. 19.00 AU ' ¿a, 
w o js k a , 19.30 W ie czo rn a  .Ser5 Zi i oPi-
20.00 D z ie n n ik . 21,00 A u d y c ja  21-5(J 
n ow ska  21.30 Z  ży c ia  J u g o s ła w i * 1^3» 
S k rz y n k a  O gó lna , 22.00 M u z y k a  . ^ 3 ,
22.45 Z a p o w ie d ź , 22.50 M u z y k a  p r o-
23.00 O s ta tn ie  w ia d o m o ś c i, 
g ra m . 23.30 Z a ko ń cze n ie . 
 K  18U*1

Redaguje: Ko leg ium  Redakcyjne Redakcja, Katow ice, ul. M łyńska 9, te l. 309-73, 305-73, 355-83, 311-84, Rękopisów nadesłanych n ie  zwraca się. -  P rzy jm ow anie  stron  m iędzy godziną 11-12 codziennie. A d
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ynce 111-4830, Za d *;a l ogłoszeń redakc ja  n ie  bierze odpow iedzia lności. .Wydawca: „C Z Y T E L N IK “ , K a tow ice , u l. 3 M a ja  12. D ru k .: D ru k a rn io  N r  9, Sp. W yd. „ C z y te ln i “ ,K atow ice, u l. 3 M aja 12, te l. SfW-W,


